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Uniwersytet Wrocławski znalazł się na liście najlepszych uniwersy­
tetów na świecie, stworzonej przez naukowców z Uniwersytetu Jiao
Tong w Szanghaju. Pierwszy od trzech lat jest amerykański Ha­
rvard. Polskie uniwersytety: Warszawski i Jagielloński - znalazły
się dopiero w czwartej setce, a Uniwersytet Wrocławski - w piątej
setce. Sam fakt wpisania na listę jest już dużym wyróżnieniem.
UWr wśród 500 najlepszych uniwersytetów świata :) 3

Laureatami nagród Prezesa Rady Ministrów za roz­
prawy doktorskie z UWr zostali: dr Światosław Gal,
dr Filip Jeleń i dr Elżbieta Socha. Nagrody wręczyła
wicepremier Izabela J aruga- Nowacka.
Laureaci nagród Prezesa Rady Ministrów 2004z UWr :) 3

N agrody Ministra Edukacji N arodo­
wej za osiągnięcia naukowe w UWr
otrzymało 16 uczonych i 2 zespoły
badawcze. Za osiągnięcia organiza­
cyjne Minister nagrodził b. Rektora
pro£. Zdzisława Latajkę za dokona­
nia na rzecz szkolnictwa wyższego i

dziekana pro£. Marka Bojarskiego za pracę w komisji dyscyplinar­
skiej przy Radzie Głównej Szkolnictwa Wyższego.
Laureaci nagród Ministra Edukacji Narodowej :) 5

Złotym Medalem UWr odznaczony zo­
stał 5 października na otwartym po­
siedzeniu Senatu UWr pro£. Marcel
Ausloos z Uniwersytetu w Liege (Bel­
gia). Na inauguracji nowego roku aka­
demickiego Złote Medale UWr odebra­
li: Wojciech Dziembowski (UW), Lutz
Heusinger (Uniwersytet w Marburgu),

Andrzej Krzywicki (UWr), James P. Rhiel (Uniwersytet Minnesota
w Duluth, USA), Wojciech Wrzesiński (UWr).
Odznaczeni Złotym Medalem UWr :) 5, 21

Doktorant w Katedrze Prawa Konstytucyjne­
go UWr Tomasz Zalasiński został laureatem
tegorocznego stypendium tygodnika "Polityka"
- "Zostańcie z nami". Zajmuje się problema­
tyką państwa prawnego, w szczególności za­
sadami prawidłowego tworzenia prawa.
T. Zalasiński stypendystą "Polityki" :) 9

Doktorat h.c. UWr odebrał 30 września pro£.
Andrzej Stelmachowski, wybitny prawnik, emery­
towany wykładowca Uniwersytetu Warszawskie­
go, wcześniej pracownik naszej uczelni, pierwszy
marszałek Senatu RP w 1989 r. Pro£. A. Stelma­
chowski jest też doktorem h.c. Uniwersytetu Pa­
ris I Pantheon-Sorbonne i Uniwersytetu w Ferra­
rze oraz Uniwersytetów w Białymstoku i Kardy­
nała Stefana Wyszyńskiego w Warszawie.

Prof. Andrzej Stelmachowski doktorem h.c. UWr :) 27
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PEŁNOMOCNICY REKTORA I PROREKTORÓW

. dr hab. JERZY MARoŃ - Pełnomocnik Rek­
tora ds. ochrony informacji niejawnych

. dr hab. JACEK GLIŃSKI - Pełnomocnik
Rektora ds. programów badawczych Unii
Europej skiej

. dr LESZEK KWIECIŃSKI - Pełnomocnik Rek­
tora ds. innowacyjności i przedsiębiorczo­
ści akademickiej Uniwersytetu Wrocław­
skiego

. pro£. dr hab. WALDEMAR KOZUSCHEK - Peł­
nomocnik Rektora ds. polsko-niemieckiej
współpracy naukowej

. pro£. dr hab. ALICJA SZASTYŃSKA-SIEMION ­
Pełnomocnik Rektora ds. Międzyuniwer­
syteckich Indywidualnych Studiów Huma­
nistycznych

KANCLERZ I DYREKTORZY

N owa ustawa "Prawo o szkolnictwie wy­ższym" zmieniła nazewnictwo stano­
wisk i jednostek organizacyjnych uczel­

ni. Od 1 września 2005 r. w kierownictwie
administracji centralnej stosuje się nowe
nazwy stanowisk:
. Kanclerz - dr BEATA LENKIEWICZ
. Kwestor - mgr RYSZARD ŻUKOWSKI

. pro£. dr hab. ANDRZEJ KISIELEWICZ - Peł­
nomocnik Rektora ds. Międzywydziało­
wych Studiów Indywidualnych o profi­
lu naatenaatyczno-przyrodniczym

. dr hab. TERESA SZOSTEK - Pełnomocnik
Rektora ds. Międzywydziałowych Studiów
Indywidualnych o profilu humanistycz­
nym

. dr WIKTOR ŻŁOBICKI - Pełnomocnik Pro­
rektora ds. zamiejscowych grup studenc­
kich w Kłodzku

. dr ŁUKASZ KRzYWKA - Pełnomocnik Pro­
rektora ds. renowacji gmachu głównego.

. Dyrektor ds. rozwoju i majątku - mgr
inż. ANDRZEJ ORŁOWSKI

. Dyrektor ds. technicznych - mgr inż.
WIESŁAW RYCHTER

. Dyrektor ds. administracyjno-gospodar­
czych - został ogłoszony konkurs na to
stanowisko

MAŁGORZATA PORADA-LABUDA RZECZNIKIEM PRASOWYM UWR

N owym rzecznikiem Uniwersytetu Wro­cławskiego została Małgorzata Porada­
Labuda, specjalista w Biurze Promo­

cji i Informacji UWr. Z wykształcenia jest
matematykiem, absolwentką naszej uczelni.
Uczyła tego przedmiotu w Instytucie Mate­
matyki UWr, na Fakultecie Nauk Ścisłych w
Tizi-Uzu w Algierii i na Politechnice Wrocław­
skiej. Była dziennikarką wrocławskiej "Ga­
zety Wyborczej". Pracowała krótko w Biurze
Festiwalu Nauki. Od roku prowadzi Infor­
macyjny Serwis Internetowy UWr.
Kontakt z rzeczniczką: Biuro Promocji i In­
formacji ul. Uniwersytecka 19/20; tel. (71)
375 20 77; fax (71) 372 40 30; tel. kom.
691 753 613; isi@uni.wroc.pl .

LAUREACI NAGRÓD PREZESA RADY MINISTRÓW 2004 Z UWR

D R ŚWIATOSŁAW GAL (l. 29), adiunkt wZakładzie Geometrii Instytutu Mate­
matycznego UWr, absolwent XIV LO

we Wrocławiu i matematyki na UWr. Nagro­
dzona praca jest na temat numerycznych
niezmienników (h-wielomian) tzw. flagowych
wielościanów (i ogólniej flagowych triangula­
cji sfer).
Napisana została pod kierunkiem pro£. Ta­
deusza J anuszkiewicza. Dr Gal specjalizuje
się w geometrii, algebrze i analizie matema­
tycznej.
- W moim doktoracie badam m.in. wielo­
wymiarowe wielościany wypukle, a dokład­
niej proste - mówi laureat. - W tych wielo­
ścianach każdy wierzchołek wygląda jak
wierzchołek kostki; np. spośród trójwymia­

rowych wielościanów foremnych proste są
czworościan, kostka i dwunastościan, a nie
są - ośmiościan i dwudziestościan - wyja­
śnia. Badam także wielościany flagowe, w
których przecina się każda pewna rodzina
ścian parami przecinających się. Flagowy nie
jest np. czterościan z jego wszystkimi ścia­
nami bocznymi.
Doktorat Światosława Gala jest krokiem w
kierunku poszukiwania odpowiedzi na pyta­
nie, jakie układy liczb mogą pojawić się jako
(f_0,f_1,f_2,...,f_n). Pytanie to pomimo, że
zrozumiałe dla ucznia gimnazjum, jest cią­
gle otwarte. Dr Gal dodaje, że problem cha­
rakteryzacji f-wektorów (bo tak nazywa się
układ efów) dla niekoniecznie flagowych wie­
lościanów został rozwiązany w XX w. przy

ROZMAITOŚCI......................... .
Uniwersytet Wrocławski wśród
500 najlepszych uniwersytetów
świata

Uniwersytet Wrocławski znalazł się na liście
najlepszych uniwersytetów na świecie, stwo­
rzonej przez naukowców z Uniwersytetu Jiao
Tong w Szanghaju. Lista szanghajska jest
jedynym takim spisem na świecie. Ocenia
się w nim uczelnie pod względem poziomu
prowadzonych badań w naukach ścisłych i
przyrodniczych, m.in. uzyskiwanych przez
naukowców nagród Nobla, Medalu Fieldsa
(Nobel dla matematyków), częstość cytowań
publikacji naukowych oraz publikacji w pi­
smach "Nature" i "Science". Nie uwzględnio­
no w nim jakości zajęć dydaktycznych, wa­
runków lokalowych czy zawartości bibliotek.
Z rankingu wynika, że najwyższy poziom
naukowy prezentują uczelnie amerykańskie.
W pierwszej 50 jest ich aż 37. Pierwszy od
trzech lat jest amerykański Harvard. Na
drugiej pozycji sklasyfikowano brytyjski
Cambridge. W pierwszej czterdziestce oprócz
uczelni amerykańskich, znalazło się tylko pięć
europejskich (cztery brytyjskie i jedna szwaj­
carska), dwie japońskie i dwie kanadyjskie.
Polskie uniwersytety: Warszawski i Jagiel­
loński - znalazły się dopiero w czwartej set­
ce, a Uniwersytet Wrocławski - w piątej
setce. Sam fakt wpisania na listę jest już
dużym wyróżnieniem.
- Skoro już jesteśmy na liście, to przed nami
nowe wyzwanie: walczyć będziemy o miej­
sce w pierwszej setce uniwersytetów euro­
pejskich - zapowiedział pro£. Leszek PachoI­
ski, rektor UWr.
W Europie Uniwersytet Wrocławski uplaso­
wał się wśród szkół zajmujących pozycje od
169-205.
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o szansach na Europejski
Instytut Technologiczny
we Wrocławiu

4 października z rektorami dolnośląskich
uczelni i przedstawicielami polskiego rządu
spotkał się Jan Figel, unijny komisarz ds.
edukacji, szkoleń i kultury. W Oratorium
Marianum rozmawiano, czy Wrocław ma
szanse na powstanie na jego terenie jedne­
go z najważniejszych europejskich ośrodków
naukowych - Europejskiego Instytutu Tech­
nologicznego. Gospodarzem spotkania był
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rektor UWr. pro£. Leszek PachoIski. Kandy­
daturę Wrocławia w staraniach o stworze­
nie i prowadzenie tego ośrodka poparł nie
tylko polski rząd, ale także Berlin, Drezno
i Praga. Placówka byłaby wzorowana na
amerykańskim instytucie MIT (Massachu­
setts Institute of Technology). Przybyliby tu
uczeni z całej Europy, a Wrocław oprócz pre­
stiżu zyskałby nowe technologie, atrakcyjne
inwestycje i nowe miejsca pracy.
Pomysł na powołanie placówki musi zostać
zaakceptowany przez władze unijne - mó­
wił komisarz Figel, unikając deklaracji co do
możliwych lokalizacji. Pierwsze decyzje zo­
staną podjęte w marcu przyszłego roku pod­
czas szczytu prezydentów i premierów
państw UE.
Instytut byłby europejskim centrum nauko­
wym tworzącym sieć siedmiu uczelni z róż­
nych miast, do którego na wejście liczy Wro­
cław. Z wstępnych zapowiedzi wynika, że
specjalizowałby się m.in. w biotechnologii,
farmakologii i ochronie środowiska. Nasze
miasto było pierwszym z listy kandydują­
cych, które odwiedził komisarz, jednak de­
cyzje o wejściu do sieci zapadną za 2-3 lata.
Prezydent Wrocławia i rektorzy uczelni wro­
cławskich próbowali przekonać komisarza,
że instytut we Wrocławiu, akademickim mie­
ście, będzie miał najlepsze warunki do
funkcjonowania.
Działając lobbistycznie, wiceprezydent Wro­
cławia Adam Grehl i pełnomocnik rektora
PWr ds. Instytutu Technologicznego prof.
Aleksander Weron spotkali się dwukrotnie
w Brukseli z unijnymi urzędnikami i wów­
czas zaprosili do Wrocławia pochodzącego ze
Słowacji komisarza Jana Figela, odpowie­
dzialnego za ten projekt.
Inicjatywa powołania EIT pojawiła się po raz
pierwszy w średniookresowym przeglądzie
tzw. strategii lizbońskiej przygotowanym
przez Komisję Europejską.
Zdaniem Jana Figela, komisarza ds. Nauki,
Europejski Instytut Technologiczny mógłby
stać się kluczowym ośrodkiem wspierającym
transfer wiedzy i skupiającym najlepszych w
świecie badaczy i przedsiębiorstwa zainte­
resowane partnerstwem na rzecz Gospodar­ki Opartej na Wiedzy. .

użyciu zaawansowanych metod matematyki
współczesnej, tj. torycznej geometrii algebra­
icznej i homologii przecięciowych. W dokto­
racie pokazuje niemal pełną charakteryza­
cję takich wielościanów w wymiarze 4 i 5
(charakteryzacja do wymiaru 3 jest prostym
zadaniem). - Pozostaje jedna rodzina podej­
rzanych układów, która jest intensywnie
badana przez moich kolegów z Instytutu ­
informuje dr GaL
Wyróżniony matematyk konstruuje też inte­
resujące przykłady 6-wymiarowych prostych
wielościanów flagowych, które przeczą wcze­
śniejszym hipotezom na ich temat.
- Twierdzenia zawarte w doktoracie są
interesujące dla ludzi zajmujących się taki­
mi dziedzinami, jak nieskończone grupy Co­
xetera, L A 2 kohomologie, rozmaitości asfe­
ryczne, kombinatoryka posetów - mówi.
Doktorat składa się z dwu artykułów, z
których jeden został opublikowany w "Di­
screte and Computational Geometry" a dru­
gi ukaże się w "Geometriae Dedicata".

* * *

DR FILIP JELEŃ (l. 28), absolwent XIV LO
we Wrocławiu i biotechnologii na Wydziale
N auk Przyrodniczych UWr. Nagrodzoną roz­
prawę doktorską pt. Termodynamiczna i ki­
netyczna analiza mutacyjna białka Graf GAP
- regulatora GTPaz z rodziny Rho: Cdc42,
RhoA i Rac1 wykonał pod kierunkiem pro£.
Jacka Otlewskiego. W pracy dr Jeleń zba­
dał fizykochemiczne aspekty komórkowych
procesów sygnalizacyjnych mediowanych
przez GTPazy z rodziny Rho. Białka Rho od­
powiedzialne są za organizację cytoszkiele­
tu aktynowego, co bezpośrednio kontroluje
tak ważne funkcje komórkowe, jak endocy­
toza, migracja czy podział komórki. Zaburze­
nie oddziaływania między GTPazą a biał­
kiem regulatorowym GAP (ang. GTPase ac­
tivating protein) lub zmiana jego specyficz­
ności może prowadzić do poważnych chorób.
- W moim doktoracie dążyłem do ustalenia,
które reszty aminokwas owe z rejonu kontak­

tu białka Graf GAP z GTPazą są odpowie­
dzialne i w jakim stopniu za energetykę i
specyfikę oddziaływania tych białek - mówi
dr Jeleń. Aby przeprowadzić systematyczne
badania wkładu poszczególnych łańcuchów
bocznych z powierzchni oddziaływania, skon­
struowałem szereg mutantów białka Gra­
f GAP. Oznaczyłem i zanalizowałem parame­
try termodynamiczne oddziaływania oraz
parametry kinetyczne aktywności białka
Graf GAP oraz jego mutantów względem
GTPaz Cdc42, RhoA i Racl.
Tłumaczy, że wyniki pozwoliły zidentyfikować
reszty aminokwas owe kluczowo ważne dla
utworzenia kompleksu GTPaza/GrafGAP oraz
reszty warunkujące specyficzność rozpoznania
konkretnej GTPazy przez białko Graf GAP.
Wyniki te były pierwszą systematyczną ana­
lizą oddziaływań z rejonu epitopu funkcjonal­
nego białka Graf GAP i jedną z nielicznych
dla białek GAP w ogóle. Ponadto, ze wzglę­
du na istotne podobieństwo sekwencyjne
i strukturalne, otrzymane dane mogą stano­
wić istotne odniesienie dla innych przedsta­
wicieli białek GAP specyficznych wobec
GTPaz z rodziny Rho, takich jak: p50Rho­
GAP, oligofrenina, p190, Bcr czy 3BP-l.
Subtelne różnice w charakterze, sile i licz­
bie tworzonych wiązań niekowalencyjnych w
kompleksie GTPazy z białkiem GAP decy­
dują o biologicznej specyficzności układu. Co
istotne, przy stosunkowo niskich wartościach
stałych asocjacji (10 5 -10 6 M-l) białko Gra­
f GAP jest w stanie stymulować aktywność
hydrolityczną, a tym samym wyłączyć ak­
tywność biologiczną GTPaz Rho i Cdc42 ­
wybranych spośród kilkudziesięciu małych
białek G obecnych w komórce.
Obecnie dr Filip Jeleń jest adiunktem w
Zakładzie Inżynierii Białka Instytutu Bioche­
mii i Biologii Molekularnej. Ma żonę (Kinga
Świtała-Jeleń jest doktorantką w Instytucie
Immunologii i Terapii Doświadczalnej Pol­
skiej Akademii Nauk we Wrocławiu) i jedno
dziecko (Maria, 5 lat).

* * *

DR ELŻBIETA SOCHA ukończyła studia praw­
nicze na Wydziale Prawa, Administracji i
Ekonomii UWr. w 2001 r. W tym samym
roku rozpoczęła studia doktoranckie pod
kierunkiem pro£. Krzysztofa Wójtowicza w
Katedrze Prawa Międzynarodowego i Euro­
pejskiego. Rozprawę doktorską nt: Zbieżność

a komplementarność jurysdykcji międzynaro­
dowych trybunałów karnych i sądów krajo­
wych obroniła w styczniu 2004 r. Rada
Wydziału Prawa, Administracji i Ekonomii
w uchwale z 19 stycznia 2004 r. uznała ją
za wyróżniającą, a Wydawnictwo Uniwersy­
tetu Wrocławskiego opublikowało w formie
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monografii w lipcu 2004 r. Nagrodzona roz­
prawa dotyczy bardzo aktualnej problema­
tyki we współczesnym prawie międzynaro­
dowym, jaką jest międzynarodowe sądownic­
two karne i jego stosunek do sądów krajo­
wych.
- Utworzenie Międzynarodowego Trybunału
ds. Zbrodni w byłej Jugosławii, Międzyna­
rodowego Trybunału Karnego dla Ruandy
oraz stałego Międzynarodowego Trybunału
Karnego, postawiło przed teoretykami pra­
wa międzynarodowego ważne pytanie ­
uważa dr Socha. - Dotyczy ono tego, który
organ: sąd krajowy czy trybunał międzyna­
rodowy, powinien karać osoby winne popeł­
nienia ciężkich z brodni wagi międzynarodo­
wej, takich jak ludobójstwo, zbrodnie prze­

ciwko ludzkości czy zbrodnie wojenne. Au­
torka wyodrębniła dwie zasady rządzące
wzajemnym stosunkiem jurysdykcji między­
narodowej do krajowej. Są to zbieżność i
komplementarność - zasady co do treści
odmienne, a co do istoty regulacji odnoszą­
ce się do tego samego zagadnienia, czyli
kolizji międzynarodowej i krajowej jurysdyk­
cji karnej. Jednocześnie dała jednoznaczną
odpowiedź na postawione w rozprawie py­
tanie. Stwierdziła, że w przypadku zbieżno­
ści pierwszeństwo w wykonywaniu jurysdyk­
cji przysługuje trybunałowi międzynarodowe­
mu, a w przypadku komplementarności ­
sądowi krajowemu. Recenzenci podkreślali,
że rozprawa ta stanowi znaczący wkład w
teorię prawa międzynarodowego oraz jest
pozycją przydatną dla praktyki międzynaro­
dowego sądownictwa karnego.
Obecnie dr Elżbieta Socha jest adiunktem
w Katedrze Prawa Międzynarodowego i
Europejskiego. Jej obowiązki dydaktyczne
obejmują także prowadzenie wykładów w
języku angielskim dla studentów zagranicz­
nych z takich przedmiotów, jak Internatio­
nal Public Law oraz International Criminal
Law.

* * *

N agrody Prezesa Rady Ministrów za wyróż­
nione rozprawy doktorskie i habilitacyjne
oraz działalność naukową ustanowione zo­
stały w 1994 r. Laureaci nagród za rozpra­
wy doktorskie otrzymali po 15 tys. zł.
Uroczystość wręczenia dyplomów laureatom
tegorocznej XII edycji odbyła się 12 paździer­
nika w Kancelarii Prezesa Rady Ministrów.
Nagrody przyznano za: 29 rozpraw doktor­
skich, 8 habilitacji, 1 nagrodę za wybitne
osiągnięcie naukowe, 7 za wybitny dorobek
naukowy oraz 5 nagród za wybitne krajowe
osiągnięcie naukowo-techniczne. kd.

MEDAL UWR, NAGRODY MEN I NOMINACJE

F izyk teoretyk z Uniwersytetu w Liegepro£. Marcel Ausloos odebrał 5 paź­
dziernika Złoty Medal Uniwersytetu

Wrocławskiego na pierwszym otwartym uro­
czystym posiedzeniu Senatu UWr. w Orato­
rium Marianum. - To nowa tradycja - mówi
rektor pro£. Leszek PachoIski. - N a uroczy­
stych posiedzeniach Senatu UWr. będą wrę­
czane medale, wyróżnienia, nominacje na
stanowiska profesorów, nagrody, a po części
oficjalnej będzie można poznać wyróżnione
osoby.
Pro£. Ausloos jest jednym z najlepszych spe­
cjalistów na świecie w dziedzinie ekonofizy­

Prof. Marcel Ausloos odznaczony Złotym Medalem UWr

ki, czyli zastosowań metod fizyki statystycz­
nej do badania procesów finansowych i eko­
nomicznych. Z naszym Uniwersytetem współ­
pracuje od połowy lat 70. XX w. Wielokrot­
nie służył radą i pomocą wrocławskim fizy­
kom, gdy organizował pierwsze konferencje
naukowe poświęcone zastosowaniu fizyki
statystycznej w biologii, socjologii i ekonomii
oraz gdy na Wydziale Fizyki i Astronomii
tworzono nową specj alność dydaktyczną ­
ekonofizykę. Obecna kadra w Instytucie Fi­
zyki Teoretycznej, prowadząca zajęcia na
ekonofizyce, została ukształtowana przez
pro£. Ausloosa.
- Magnificencjo dziękuje bardzo za ten Me­
dal - powiedział po polsku pro£. Marcel
Ausloos. - To dla mnie wielki honor. Wiel­
ką przyjemnością było dla mnie uczestnicze­
nie w kreacji ekonofizyki na Uniwersytecie
Wrocławskim wraz z prof. PękaIskim. Mam
nadzieję dalej brać udział w tym procesie.
W obecności senatorów wręczono także dwie
nagrody ministerialne.
Minister Edukacji Narodowej i Sportu nagro­
dził pro£. Zdzisława Latajkę, rektora Uni­
wersytetu Wrocławskiego w kadencji 2002­
2005, za dokonania na rzecz szkolnictwa
wyższego, oraz prof. Marka Bojarskiego,
dziekana Wydziału Prawa Administracji i
Ekonomii Uniwersytetu Wrocławskiego, za
trud włożony w sprawne i efektywne kiero­

Instytut Austriacki
również we Wrocławiu

Po krakowskim, warszawskim i poznańskim
10 października otwarto kolejny oddział
Instytutu Austriackiego we Wrocławiu przy
placu Solnym 14. Na uroczystość przybył
ambasador Austrii Emil Brix. Zadaniem
Instytutu będzie nauczanie języka i popula­
ryzowanie kultury austriackiej.

Kolegium Rektorów
obradowało na PWr

. W spotkaniu z rektorami uczelni Wrocła­
wia i Opola uczestniczyła delegacja obwodu
leningradzkiego na czele z gubernatorem
Walerijem Pawłowiczem Sierdiukowem.
Samorząd Województwa Dolnośląskiego pod­
pisał 15 sierpnia 2003 r. umowę o współ­
pracy z obwodem leningradzkim. Marszałek
województwa dolnośląskiego zwrócił się w
maju br. do rektorów z prośbą o pomoc w
nawiązaniu bezpośrednich kontaktów z
uczelniami obwodu leningradzkiego w celu
szkolenia, wymiany studentów oraz młodych
badaczy. Taka współpraca między uczelnia­
mi już istnieje na Politechnice Wrocławskiej
i Akademii Rolniczej. Prof. T. Luty zaprosił
rektorów uczelni obwodu leningradzkiego do
odwiedzenia Wrocławia i otrzymał zaprosze­
nie dla rektorów Wrocławia i Opola do wi­
zytowania Petersburga.
W dniach 1-2 lipca br. na spotkaniu zorga­
nizowanym przez KRASP z delegacjami
rektorów uczelni rosyj skich, ukraińskich
i białoruskich zawiązana została Akademic­
ka Sieć W schodnio- Europej ska, a w listopa­
dzie 2004 r. odbyło się wspólne posiedzenie
Konferencji wyższych uczelni polskich i ro­
syjskich
. Przyjęty przez Radę Miej ską Wrocławia
w czerwcu 1998 r. dokument pt. Strategia
Wrocław 2000+ zostanie zweryfikowany i
uzupełniony. Poinformował o tym rektorów
pro£. Jan Waszkiewicz. Problemy trapiące
nasze miasto to problem demograficzny i
problem kapitału ludzkiego (w sensie ilości
i jakości), natomiast atutem jest obecność
niemal w centrum miasta większości wy­
ższych uczelni. Stanowią one oś Odry, tzw.
oś akademicką. By tchnąć życie w tę oś, trze­
ba ją uatrakcyjnić. To wymaga zmiany pew­
nych zapisów w strategii miasta oraz świa­
domości, że realizacja tego typu zadań wy­
maga koordynacji działań.
Zdaniem prof. R. Galara z PWr. Wrocław
powinien wykorzystać lepiej swoją atrakcyj­
ność. Powinien naśladować dobre wzorce i
poszukiwać elementy wyróżniające go spo­
śród innych miast. Wskazał na potrzebę
zbudowania odrębności Wrocławia jako
atrakcyjnej prowincji, w której wiele osób
chciałoby żyć. Wrocław odbierany jest jako
miasto sympatyczne - i tej jego cechy nie
można zagubić w trakcie opracowywaniu
planów jego rozwoju.
Pro£. T. Luty ocenił, że Wrocław jako mia­
sto akademickie nie potrafi wykorzystać tego
atutu. Środowisko uczelni wyższych jest róż­
norodne w przekroju specjalności oraz zain­
teresowań dydaktycznych i naukowych i
skoncentrowane wokół Odry, która mogłaby
je połączyć. Kierunek zmian w uczelniach
zmierza do uzgadniania inwestycji w wymia­
rze środowiskowym. Połączenie rozwoju mia­
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sta Wrocławia z planami inwestycyjnymi
uczelni jest niezwykle istotne.
Grzegorz Roman, dyrektor Departamentu
Architektury i Rozwoju Urzędu Miejskiego
we Wrocławiu zachęcił uczelnie do zagospo­
darowania pod zabudowę 34 ha terenów aż
do pl. Społecznego.
. Pro£. T. Luty zwrócił uwagę na spadek
aktywności środowiska akademickiego. Sym­
bole życia studenckiego: Klub Pałacyk oraz
Przystań, miej sca kultowe, zostały zamienio­
ne w miejsca działalności komercyjnej. Zgło­
sił też postulat utworzenia Centrum Nauki
przy Dolnośląskim Festiwalu Nauki. Pro£. L.
Turko dodał, że nad koncepcją Centrum
N auki pracuje prezydent Wrocławia. Ko­
nieczne jest określenie formy organizacyjnej
Centrum.
. Pro£. L. PachoIski potwierdził, że w Uni­
wersytecie trwają prace nad planem rozwo­
ju uczelni. Utrzymanie budynków w centrum
miasta jest droższe niż na peryferiach. Pro­
pozycje współpracy z miastem zostaną wy­
sunięte po opracowaniu koncepcji jego roz­
woju. Niepokoi mała aktywność ruchu stu­
denckiego, tym problemem należy się zająć.
Stwierdzono, że Wrocław jest metropolią
przyciągaj ącą wiele ościennych miast, m.in.
Opole. Wskazana jest współpraca obu miast
w zakresie kształcenia młodzieży. Wrocław
jest postrzegany przez innych jako miasto
dynamicznie rozwijające się.
. Kolegium Rektorów Uczelni Wrocławia i
Opola powołało Radę Użytkowników WASK
na okres kadencji od 1 września 2005 r. do
31 sierpnia 2008 r. w następującym skła­
dzie: dr Grzegorz Banach, Instytut Niskich
Temperatur i Badań Strukturalnych PAN; dr
hab. inż. Leszek Borzemski, PAN O/Wro­
cła w; płk dr inż. Jan Ciećkiewicz, Wyższa
Szkoła Oficerska Wojsk Lądowych; ad. Piotr
Kielan, Akademia Sztuk Pięknych; dr Boże­
na Klimczak, Państwowa Wyższa Szkoła
Teatralna; dr hab. Marek Lyszczak, Akade­
mia Ekonomiczna; pro£. dr hab. Krzysztof
Nawotka, Uniwersytet Wrocławski; pro£.dr
hab. Tadeusz Skolimowski, Akademia Wy­
chowania Fizycznego; pro£. dr hab. inż. Jó­
zef Szlachta, Akademia RolniczaI ks. dr
hab. Wiesław Wenz, Papieski Wydział Teo­
logiczny; prof. Barbara Ewa Werner, Akade­
mia Muzyczna; pro£. dr hab. inż. Tadeusz
Więckowski, Politechnika Wrocławska; pro£.
dr hab. inż. Jan Zarzycki, Wrocławskie To­
warzystwo Naukowe; pro£. dr hab. Marek
Ziętek, Akademia Medyczna; mgr Marek
Znamirowski, Instytut Immunologii i Tera­
pii Doświadczalnej PAN; Przewodniczący
Środowiskowego Zespołu Koordynacyjnego
RU WASK (będzie wybrany po powołaniu
Zespołu).
. Rektorzy uzgodnili z przedstawicielami
Biura Prezydenta i 2 Programu TVP inicja­
tywę "Gazety Wyborczej" wspólnego odśpie­
wania na Rynku wrocławskim uroczystego
Gaudeamus w dniu 1 października.
. Kolegium Rektorów objęło honorowym pa­
tronatem "XII Dolnośląskie Targi Edukacyj­
ne TARED 2006".

Dziadkowie i wnuki,
czyli losy dolnoślązaków

Ośrodek Kultury Niderlandzkiej Uniwersyte­
tu Wrocławskiego otworzył 10 października
wystawę fotograficzną Jael Fraenkel: Wro­
cław. Zmieniające się perspektywy.

kładu Chemii dla Przyrodni­
ków,
dr hab. MICHAEL FLEISCHER
z Instytutu Kulturoznaw­
stwa.

. na stanowisko profeso­
ra nadzwyczajnego na
pięć lat

dr hab. MIROSŁAW CZARNECKI z

Zakładu Elektronicznych
Technik Obliczeniowych,
dr hab. JERZY LISOWSKI z Za­
kładu Podstaw Chemii.

N agrody Ministra odebrali b. Rektor prof. Zdzisław Latajka
i dziekan prof. Marek Bojarski

wanie pracami Komisji Dyscyplinarnej przy
Radzie Głównej Szkolnictwa Wyższego.
Nominacje profesorskie odebrali:
. na stanowisko profesora zwyczajnego

pro£. ZOFIA MIELKE z Zakładu Chemii Teo­
retycznej i Fizyki Chemicznej,
prof. BEATA ZAGÓRSKA-MAREK z Instytutu
Biologii Roślin,
pro£. Eugeniusz Lewicki z Instytutu Fi­
lologii Germańskiej.

. na stanowisko profesora nadzwyczajne­
go na stałe
pro£. dr hab. MIROSŁAWA CZARNECKA z In­
stytutu Filologii Germańskiej,
pro£. dr hab. JERZY PIEKALSKI z Instytutu
Archeologii.

. na stanowisko profesora nadzwyczajne­
go na czas nieokreślony
dr hab. ELŻBIETA NAGLER-KALECIŃSKA z Za­

Rektor wręczył również nomi­
nacje obecnym na uroczysto­

ści swoim pełnomocnikom i pełnomocnikom
dwu prorektorów. Nominacje odebrali: pro£.
Alicja Szastyńska-Siemion - Pełnomocnik
Rektora ds. Międzyuniwersyteckich Indywi­
dualnych Studiów Humanistycznych, pro£.
Teresa Szostek - Pełnomocnik Rektora ds.
Międzywydziałowych Studiów Indywidual­
nych o profilu humanistycznym, pro£. dr hab.
Andrzej Kisielewicz - Pełnomocnik Rektora
ds. Międzywydziałowych Studiów Indywidu­
alnych o profilu matematyczno-przyrodni­
czym, pro£. Waldemar Kozuschek - Pełno­
mocnik Rektora ds. polsko-niemieckiej współ­
pracy naukowej, dr Łukasz Krzywka - Peł­
nomocnik Prorektora ds. renowacji gmachu
głównego, dr Wiktor Żłobicki - Pełnomocnik
Prorektora ds. zamiejscowych grup studenc­kich w Kłodzku. (kd).

LAUREACI NAGRÓD MINISTRA EDUKACJI NARODOWEJ

N agrody indywidualne
Prof. dr hab. MIROSŁAWA CZARNECKA, ger­
manistka, specjalistka w zakresie litera­
turoznawstwa - historii literatury niemiec­
kiej - za książkę pt. Wieszczki. Rekonstruk­
cja kobiecej genealogii w historii niemieckiej
literatury kobiecej od połowy XIX do końca
XX wieku opisującą historię pisarstwa ko­
biecego.
Prof. dr hab. KAROL BAL, filozof - za cało­
kształt osiągnięć naukowych. Wybitny znaw­
ca klasycznej filozofii niemieckiej, która okre­
śla kształt XIX- i XX-wiecznej kultury euro­
pejskiej. Zasłużony dla rozwoju współcze­
snych badań historyczno-filozoficznych. Autor
ponad 150 prac, w tym 9 książek, opubli­
kowanych w większości w języku niemieckim.
Prof. dr hab. WŁADYSŁAW NARKIEWICZ, ma­
tematyk, specjalista w zakresie teorii liczb
- za całokształt osiągnięć naukowych. Wy­
bitny znawca analitycznej i algebraicznej
teorii liczb. Autor wielu prac, haseł w ency­
klopedii i odczytów z historii matematyki,
także wrocławskiej. Autor 8 książek i bli­
sko 70 oryginalnych prac naukowych.
Prof. dr hab. JÓZEF JULIAN ZIÓŁKOWSKI,
chemik - za całokształt osiągnięć naukowo­
dydaktycznych. Wybitny specjalista z zakre­
su chemii nieorganicznej , w szczególności
chemii koordynacyjnej i katalizy homogenicz­
nej, którą zainicjował w końcu lat 60. ubie­
głego wieku jako nowy kierunek w Polsce,
a potem przez wiele lat koordynował bada­
nia w kraju i w ramach współpracy między­
narodowej. Autor ponad 230 prac nauko­
wych, edytor lub współedytor 10 książek.

Dr hab. BOGUSŁAWA DOBEK OSTROWSKA, po­
litolog - za monografię pt. Media masowe i
aktorzy polityczni w świetle studiów nad
komunikowaniem politycznym. Praca jest
nowatorskim i niezwykle ważnym przyczyn­
kiem badań nad komunikowaniem politycz­
nym w Polsce. Systematyzuje ona prowa­
dzone dotąd badania w tym zakresie na
potrzeby polskiego czytelnika.
Dr hab. WIESŁAWA JEDNAKA, politolog - za
rozprawę habilitacyjną pt. Gabinety koalicyj­
ne w III RP - nowatorskie opracowanie w
polskiej literaturze politologicznej. W tej
kompleksowej monografii autorka opisuje
bieżące wydarzenia w III RP, pokazuje pro­
blematykę gabinetów koalicyjnych zarówno
w oparciu o przesłanki instytucjonalne, po­
zainstytucjonalne, jak i mechanizmy tworze­
nia koalicji, jej działania oraz zarządzania
kryzysem w jej łonie.
Dr hab. LESZEK ZBIGNIEW CIUNIK, chemik ­
za cykl 26 prac pt. Krystalograficzne zbada­
nie słabych oddziaływań międzymolekular­
nych, wewnątrzmolekularnych i rozpoznania
molekularnego. Cykl obejmuje niezwykle
ważne i aktualne zagadnienia chemii struk­
turalnej - wpływ niewiążących oddziaływań
molekularnych na budowę i właściwości
kryształów. Prace są wieloautorskie; laure­
at jako współautor 26 prac i uznany kry­
stalograf zainicjował i zorganizował badania
tych zagadnień i przeprowadził również ba­
dania krystalograficzne.
Dr hab. JAN JEŻEWSKIJ. prawnik, specjalista
w naukach o administracji - za rozprawę
habilitacyjną pt. Dekoncentracja terytorialna
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administracji jako zasada prawa administra­
cyjnego we Francji. W monografii podjęty
został niezwykle aktualny temat o donio­
słym znaczeniu teoretycznym i praktycznym.
Dekoncentracja terytorialna administracji nie
była dotychczas w Polsce przedmiotem od­
rębnych, szczegółowych badań, a jednocze­
śnie odgrywa ona ogromną rolę w podejmo­
wanych i planowanych reformach administra­
cji publicznej, w szczególności administracji
centralnej.
Dr hab. JERZY KOCH, niderlandysta - za
książkę pt. Historia literatury południowo­
afrykańskiej. Literatura afrikaans XVII-XIX
wiek. Książka jest syntezą historycznolite­
racką literatury południowoafrykańskiej okre­
su kolonialnego (1652-1900).
Dr hab. KONRAD NOWACKI, prawnik - za
monografię pt. Zarys dziejów prawa na
Uniwersytecie Wrocławskim. Praca jest syn­
tezą rozwoju nauk o prawie i państwie w
300-letniej historii uczelni. Jednym z jej
celów było przedstawienie i analiza ewolu­
cji prawa publicznego i nauk administracyj­
nych. Ta niezwykle wartościowa, bogato
udokumentowana monografia może również
inspirować do napisania dziejów poszczegól­
nych dyscyplin prawa wykładanych na Uni­
wersytecie Wrocławskim. Uniwersytet w
Koloni (Niemcy) podjął inicjatywę jej prze­
tłumaczenia i wydania.
Dr hab. JAKUB PIGOŃ.,. klasyk, specjalista w
zakresie literaturoznawstwa - latynistyki ­
za książkę pt. Ze studiów nad technikami
narracyjnymi Tacyta. Wypowiedzi proleptycz­
ne . Tytułowe wypowiedzi proleptyczne to ­
naruszające chronologiczny porządek opowia­
dania - mniej lub bardziej jednoznaczne
zapowiedzi wydarzeń, które z punktu widze­
nia bieżącej narracji należą jeszcze do przy­
szłości. Przedmiotem pracy jest analiza tego
typu wypowiedzi w dwóch dziełach rzymskie­
go historyka Tacyta (I/II w n.e.), dokonana
na szerokim tle antycznej literatury narra­
cyjnej, zwłaszcza epiki i historiografii.
Dr hab. JAKUB TYSZKIEWICZ, historyk - za
rozprawę habilitacyjną pt. Otwarte okno w
"żelaznej kurtynie". Praca jest pierwszą w
naszej historiografii, która rekonstruuje po­
litykę USA wobec Polski po wydarzeniach
październikowych 1956 r. Kwerenda w ar­
chiwach amerykańskich pozwoliła autorowi
na penetrację kolekcji i źródeł dyplomatycz­
nych, nie znanych wcześniej polskim bada­
czom. Wydawnictwo UWr. wydało na podsta­
wie rozprawy książkę pt. Polityka admini­
stracji prezydenta Eisenhowera wobec Polski
(październik 1956 - styczeń 1961).
Dr PIOTR BADYNA, historyk - za pracę pt.
Model człowieka w polskim piśmiennictwie
parenetycznym XVIII w. (do 1773.). Książ­

ka wydana przez Wydawnictwo DiG jest
interesujacym studium mentalności społe­
czeństwa polskiego w I poło XVIII w., a więc
okresie pełnego rozkwitu kultury barokowej
w Polsce, zwanej sarmatyzmem.
Dr KRZYSZTOF KRUPIŃSKI, matematyk - za
rozprawę doktorską pt. Struktury proskoń­
czone o różnych teoriomodelowych własno­
ściach. Praca dotyczy struktur i grup pro­
skończonych w sensie Newelskiego. Obejmu­
je przykłady i metody konstruowania struk­
tur proskończonych o różnych teoriomodelo­
wych własnościach, ze szczególnym uwzględ­
nieniem małych struktur.
Dr WOJCIECH SZCZEPANIK, chemik - za roz­
prawę doktorską pt. Rola jonów miedzi (II)
w molekularnym mechanizmie toksyczności
antybiotyków aminoglikozydowych. Praca
obejmuje zarówno syntezę i charakterysty­
kę strukturalną kompleksów miedzi (II) z
antybiotykami, jak i mechanizm generowa­
nia i zmiatania wolnych rodników w tych
układach. Rozprawa wyjaśnia podłoże pro­
cesów degradacji kwasów nukleinowych i
określa warunki, w jakich procesy te mogą
zachodzić. Wyniki pracy przyczynią się do
wyjaśnienia poważnych efektów ubocznych
terapii z zastosowaniem antybiotyków ami­
noglikozydowych, a także skierowują uwagę
koncernów farmaceutycznych na dalsze ba­
dania tych związków w celu zaprojektowa­
nia nowych, mniej toksycznych pochodnych.
Dr KRZYSZTOF ZIELNICA, etnograf - za mo­
nografię pt. Polonica bei Alexander von Hum­
boldt - rezultat dwudziestoletniej pracy ba­
dawczej. Powstała ona z przebadania roz­
proszonych źródeł archiwalnych, dokumentu­
jących związki Aleksandra Humboldta z
Polską i jej mieszkańcami. Dzieło imponuje
swoj ą rzetelnością, rozległością przeanalizo­
wanego materiału i wypełnia lukę badaw­
czą w dziedzinie badania związków polsko­
niemieckich.

Nagrody zespołowe
Zespół matematyków: dr hab. JANUSZ PAW­
LIKOWSKI (specjalista w zakresie teorii mno­
gości i podstaw matematyki), dr KRzySZTOF
CIESIELSKI (specjalista w zakresie teorii mno­
gości i analizy rzeczywistej) - za współau­
torstwo cyklu prac dotyczących wprowadze­
nia nowego aksjomatu CPA i jego matema­
tycznych konsekwencji.
Zespół fizyków: prof. dr hab. JAN KOŁACZ­
KIEWICZ, dr DYMITR B. DAŃKo, mgr MACIEJ
KUCHOWICZ, mgr RAFAŁ SZUKlEWICZ (specja­
liści w zakresie fizyki ciała stałego) - za
współautorstwo cyklu prac dotyczących wy­
jaśnienia przyczyn rekonstrukcji ścian (111)
molibdenu i tytalu pokrytych warstwą ad­sorbatu. kd­

MEDAL KOMISJI EDUKACJI NARODOWEJ DLA PROF. ZYGMUNTA

P ro£. Jan Zygmunt z Katedry Logiki iMetodologii Nauk UWr. został uhono­
rowany Medalem Komisji Edukacji N a­

rodowej na wniosek Rektora Państwowej Wy­

ższej Szkoły Zawodowej w Legnicy, z którą
Wydział Nauk Społecznych Uniwersytetu
Wrocławskiego ściśle współpracuje. ­

PROF. SOBOTA BENEFICJENTEM PROGRAMU MILAB - EDYCJA 2005

P ro£. Piotr Sobota z Wydziału ChemiiUWr. otrzymał z programu MILAB
Fundacji na rzecz Nauki Polskiej dofi­

nansowanie w wysokości 110 tys. zł na prze­
prowadzenie adaptacji pracowni rentgeno­

strukturalnej na laboratoria do pracy eks­
perymentalnej.
Fundacja na rzecz Nauki Polskiej pomaga
naukowcom w tworzeniu lepszych warun­
ków do pracy poprzez poprawę infrastruk­

Wystawa prezentuje mieszkańców Dolnego
Śląska narodowości polskiej, niemieckiej i
łemkowskiej. Portrety autorstwa Jael Fra­
enkel - absolwentki Królewskiej Akademii
Sztuk Pięknych w Hadze - przedstawiają
dziadków i ich wnuki. Pochodzącym z pracy
dyplomowej Jael Fraenkel fotografiom towa­
rzyszą opisy opowiadaj ące o losach rodzin
po 1945 r. Niemieccy dziadkowie pozostali
na Dolnym Śląsku, który znalazł się w Pol­
sce, Łemkowie zostali tu przesiedleni przy­
musowo, a Polacy z Ukrainy opuścili swoje
ziemie, gdy włączono je do Związku Radziec­
kiego.
Organizatorami wystawy oprócz OKN są:
Fundacja Dom Pokoju, Konsulat Honorowy
Królestwa Niderlandów we Wrocławiu oraz
Biskupstwo Bredy. Materiały edukacyjne
towarzyszące wystawie przygotowali:
Agnieszka Wawrzyk, Ewa Dynarowicz i
Edward Skubisz z Fundacji Dom Pokoju.
Wystawę będzie można oglądać w dni po­
wszednie w Ośrodku Kultury Niderlandzkiej
przy ul. Uniwersyteckiej 28a do końca mie­
siąca od godz. od 10.00 do 17.00.

* * *

Fundacja Dom Pokoju została powołana w
2005 r. we Wrocławiu z inicjatywy biskupa
i burmistrza Bredy. Współpracuje z wieloma
organizacjami kulturalnym, propagującymi
edukację dla pokoju, oraz z organizacjami
kościelnymi z Belgii, Holandii, Niemiec, Pol­
ski i Ukrainy. Fundacj a prowadzi także
badania naukowe we współpracy z Katedrą
Niderlandystyki Uniwersytetu Wrocławskie­
go.

(MPL)

Centrum Informacji UNESCO

Istniejące przy Dziale Współpracy z Zagra­
nicą Centrum Informacji UNESCO świętowa­
ło we wrześniu rok swojego istnienia. Przez
ten czas zdecydowanie rozrosła się grupa
osób zarówno bezpośrednio zaangażowanych
w działania Centrum, jak i tych, do których
docieramy z informacją. Zasadnicze cele
Centrum to ułatwianie dostępu do informa­
cji oraz szerzenie metod edukacji nieformal­
nej. Koncentrujemy się głównie na ułatwia­
niu młodym ludziom dostępu do informacji
na temat szeroko rozumianych szans rozwo­
ju. Dzisiejszy świat oferuje wiele możliwo­
ści, lecz natłok docierających do nas infor­
macji sprawia, że trudno wybrać te które
faktycznie nas interesują. Dlatego też chce­
my pokazać młodzieży ciekawe szanse roz­
woju. Grupa studentów - wolontariuszy
najbardziej zaangażowanych w prace Cen­
trum, ma szansę ćwiczyć swoje umiejętno­
ści organizacyjne oraz zdobyć ciekawe do­
świadczenia międzykulturowe podczas
uczestnictwa i samodzielnej koordynacji mię­
dzynarodowych projektów. Osoby te biorą też
udział w szkoleniach i seminariach między­
narodowych.
Do naj ważniej szych przedsięwzięć minione­
go roku możemy zaliczyć seminarium doty­
czące wykorzystywania metod edukacji nie­
formalnej w nauczaniu o prawach człowie­
ka oraz projekt bieżący, czyli Międzynarodo­
we Warsztaty Dziennikarskie.
Seminarium na temat praw człowieka zor­
ganizowane zostało w grudniu 2004 r. przy
współpracy z Polskim Komitetem UNESCO
i skierowane było do nauczycieli i uczniów
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Szkół Stowarzyszonych UNESCO. Podczas
pięciu dni spotkania doświadczeni trenerzy
prowadzili warsztaty i starali się przekazać
uczestnikom tajniki metod aktywizujących,
czyli metod edukacji nieformalnej .
We wrześniu zespół najbardziej zaangażowa­
nych osób zorganizował Międzynarodowe
Warsztaty Dziennikarskie: What keeps us
together, what sets us apart, w którym
uczestniczyły zespoły z Grecji, Włoch, Esto­
nii, Turcji i Polski. Grupy: radiowa, telewi­
zyjna i prasowa pracowały nad wywiadami
z młodymi osobami zaangażowanymi w dzia­
łalność organizacji pozarządowych. Ważną
część naszego spotkania stanowiły też ele­
menty edukacji międzynarodowej, komunika­
cji oraz budowania ducha zespołu - czyli
teambuildingu. Wolontariusze Centrum byli
bezpośrednio zaangażowani we wszystkie
jego etapy, od napisania wniosku, przez
nawiązanie kontaktów z partnerami zagra­
nicznymi, po samą realizację. Projekt był fi­
nansowany z unijnego Programu Młodzież.
Przez cały rok akademicki Centrum organi­
zowało także spotkania informacyjno-integra­
cyjne dla kół naukowych, organizacji stu­
denckich oraz wszystkich zainteresowanych
pozyskaniem informacji na temat międzyna­
rodowych szans rozwoju. Podczas takich
spotkań nie tylko informujemy o tym, w jaki
sposób można się zaangażować w ciekawe
przedsięwzięcia, lecz także w praktyczny
sposób pokazujemy, na czym polega eduka­
cj a nieformalna. Szereg gier związanych z
budowaniem zespołu i komunikacją pozwa­
la lepiej zrozumieć konfucjańską zasadę,
która jest jednocześnie mottem Centrum:
"Powiedz mi, a zapomnę, pokaż mi, a za­
pamiętam, pozwól mi wziąć udział - a zro­
zumiem" .
Centrum Informacji UNESCO czynnie wspie­
rało też inicjatywę utworzenia przy Uniwer­
sytecie Wrocławskim Katedry UNESCO: In­
terdyscyplinarne Układy Złożone, której in­
auguracja przypada na bieżący rok akade­
micki. Kierownikiem Projektu jest Pro£.
Andrzej PękaIski z Instytutu Fizyki Teore­
tycznej. Głównym zadaniem Katedry jest
kształcenie w kierunku wykorzystywania
metod badawczych przypisanych naukom
ścisłym w naukach humanistycznych.
Centrum jest również członkiem międzyna­
rodowej sieci organizacji pozarządowych:
Youth Network for Peace Building, realizu­
jąc w jej ramach międzynarodowe projekty
we współpracy z centrami UNESCO z całe­
go świata.
W nowym roku akademickim planujemy
rozszerzyć wachlarz swoich zadań, natomiast
wszystkich zainteresowanych zapraszamy do
śledzenia naj nowszych informacji na naszej
stronie internetowej: www.unesco.uni.wroc.pl.
Osobą odpowiedzialną za prowadzenie Cen­
trum jest Kasia Szajda. Wszelkie informa­
cje można uzyskać też pod nr tel. 071 375
22 52 bądź też adresem mailowym: une­
sco@adm.uni.wroc.pl.

Katarzyna Szajda

Zapraszamy do Biblioteki
Centrum Studiów Niemieckich
i Europejskich im. Willy Brandta

Biblioteka gromadzi i udostępnia publikacje
specjalistyczne z zakresu historii Polski i
Niemiec po 1945 r., stosunków polsko-nie­

tury laboratoriów i pracowni, realizując od
2001 r. kilkuletni program-konkurs, w któ­
rego ramach można uzyskać subwencje na:
końcowe etapy inwestycji budowlanych, mo­
dernizację i remonty budynków i pomiesz­
czeń przeznaczonych do pracy naukowej,
przeprowadzki oraz wyposażenie techniczne
i meblowe nowych lub zmodernizowanych
pomieszczeń.
Można starać się o subwencje na dofinan­
sowanie lub sfinansowanie ściśle określone­
go celu inwestycyjnego. Program nie obejmu­
je zakupów aparatury laboratoryjnej ani
sprzętu komputerowego. Przy rozstrzyganiu
konkursu brane będą pod uwagę takie kry­
teria, jak znaczenie i jakość prac naukowych
i rozwojowych prowadzonych w modernizowa­

nych laboratoriach oraz potrzeby jednostki i
walory techniczne realizowanego projektu.
Konkurs przebiega w dwóch etapach. Wnio­
ski wstępne są przyjmowane do 31 stycz­
nia, a następnie te jednostki, które zakwa­
lifikują się do drugiego etapu konkursu, pro­
szone są o uzupełnienie wniosków i zapra­
szane do Fundacji na rozmowy dotyczące
spraw technicznych i kosztorysowych.
W konkursie mogą również uczestniczyć in­
stytucje, które składały wnioski w latach
ubiegłych, jednakże subwencje w tym progra­
mie można otrzymać najwyżej dwukrotnie.
Informacje o programie można uzyskać u ko­
ordynatora programu, p. Tadeusza Pacholi­
ka, tel. (22) 845 95 10, e-mail: tadeusz. pa­cholik@fnp.org.pl .

TRZECIA EDYCJA STYPENDIÓW KONFERENCYJNYCH

R ozstrzygnięta została trzecia w tymroku edycja programu Fundacji na
rzecz Nauki Polskiej, w którym polscy

naukowcy mogą starać się o dofinansowa­
nie kosztów udziału w międzynarodowych
konferencjach, sympozjach i kongresach na­
ukowych. 35 laureatów konkursu, naukow­
ców różnych dziedzin, wyjedzie na konferen­
cje organizowane na całym świecie (m.in. w
Kanadzie, USA, Chinach, Australii czy RPA).

Stypendyści Uniwersytetu Wrocławskiego
. Dr AGNIESZKA LATOCHA, asystent w Za­
kładzie Geomorfologii, uzyskała stypendium
w wysokości 800 zł na częściowe pokrycie
kosztów wyjazdu na międzynarodową kon­
ferencję, która odbyła się w Perth w Szko­
cji, w dniach 2-6 października br. na temat
"Glob al change in mountain regions" . N a
konferencji prezentowane były interdyscypli­
narne badania związane z terenami górski­
mi, takie jak zmiany przyrodnicze, klima­
tyczne i rekonstrukcje paleośrodowiskowe.
Oceniono współczesne gospodarowanie ob­
szarami górskimi w zgodzie z zasadą zrów­
noważonego rozwoju, bioróżnorodności gór
oraz zmian społeczno-ekonomicznych, w tym
zmian w użytkowaniu ziemi, które zachodzą
na terenach górskich. Dr Latocha zaprezen­
towała na konferencji temat związany ze
swoim doktoratem (Przemiany środowiska
przyrodniczego w wybranych dolinach Sude­
tów Kłodzkich w warunkach antropopresji)
pt. "The impact of land-use changes on mid­
mountain environmental system; case stu­
dy from the Sudetes Mountains, SW Po­

land". Dr Agnieszka Latocha zajmuje się
zapisem działalności człowieka w środowi­
sku przyrodniczym, rekonstrukcjami zmian,
jakie zachodzą pod wpływem człowieka, co
pozwala na prognozowanie dalszych prze­
kształceń i ewentualnych zagrożeń w środo­
wisku. Uczestniczy także w badaniach po­
larnych.
. Dr Robert Stańczy, adiunkt w Zakła­
dzie Równań Różniczkowych, stypendium
3000 zł przeznaczył na wyjazd na między­
narodową konferencję "N onlinear Parabolic
Problems", organizowaną przez matematy­
ków i statystyków z Uniwersytetu w Hel­
sinkach i matematyków helsińskiego Uni­
wersytetu Technicznego w dniach 17-21 paź­
dziernika br. Konferencja była poświęcona
parabolicznym równaniom cząstkowym wraz
z ich zastosowaniami w fizyce (hydrodyna­
mika, astronomia, elektromagnetyka) i che­
mii (chemotaksja), a organizowana była w
ramach programu FMS International Visitor
Program »Function spaces and differential
equations". Na konferencji dr Stańczy wygło­
sił referat na temat "Parabolic-elliptic sys­
tems with general density-pressure relation"
i zacieśnił współpracę z organizującym kon­
ferencję pro£. S.O. Londenem nawiązaną
podczas udziału w seminarium interneto­
wym. ,,Analytic Semigroups and Reaction-Dif­
fusion Problems" . Dr Stańczy rozszerzył
ostatnio badania naukowe o zagadnienia
nielokalne motywowane przez pewne mode­
le astronomiczne, co było przedmiotem jegoreferatu w Helsinkach. kd .

STYPENDYŚCI MINISTRA EDUKACJI NARODOWEJ Z UWR

Za osiągnięcia naukowe
. Wydział Chemii: Łukasz J aremko, III
rok chemii; Mariusz Jaremko, III rok che­
mii; Filip Ulatowski, II rok chemii
. Wydział Filologiczny: Aleksandra Hnat,
V rok filologii niderlandzkiej; Michalina Paw­
likowska, II rok mgr. filologii angielskiej
. Wydział Matematyki i Informatyki:
Michał Bartoszkiewicz, III rok informatyki;
Paweł Gawrychowski, IV rok informatyki;
Marek Hamerlik, III rok informatyki; Artur
Jeż, V rok matematyki; Aleksandra Kwiat­
kowska, IV rok matematyki; Jakub Lopu­
szański, III rok informatyki; Aleksander
Mądry, V rok informatyki; Anna Molęda, V
rok informatyki; Paweł Olchawa, V rok in­
formatyki; Jan Otop, III rok matematyki;
Jakub Petrykowski, V rok informatyki; Woj­

ciech Samotij, IV rok matematyki; Tomasz
Wawrzyniak, IV rok informatyki
. Wydział Nauk Historycznych i Pedago­
gicznych: Karolina Charewicz, IV rok kultu­
roznawstwa; Krystyna Domagała, V rok
pedagogiki; Justyna Anna Grygiel, V rok
archeologii; Małgorzata Zofia Kozłowska, IV
rok psychologii; Alina Łysak, V rok pedago­
giki; Justyna Pilarska, V rok pedagogiki;
Magdalena Poradzisz, II rok mgr. historii
sztuki; Monika Rożek, V rok archeologii;
Magdalena Sądel, II rok mgr. historii sztu­
ki; Monika Smolarska, IV rok psychologii;
Magdalena Ślazyk, IV rok psychologii; Ju­
styna Śniecińska, V rok psychologii; Aleksan­
dra Welc, IV rok pedagogiki; Agata Woź­
niak, V rok archeologii
. Wydział Nauk Przyrodniczych: Tomasz
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Niedzielski. II rok mgr. geografii; Tomasz
Suchan, II rok zoologii
. Wydział Nauk Społecznych: Szymon An­
drzej Araszkiewicz, V rok stosunków między­
narodowych; Anna Maria Barysz, V rok filo­
zofii; Karolina Bieniek, V rok stosunków
międzynarodowych; Ida Bohdanowicz, V rok
stosunków międzynarodowych; Justyna Bo­
kajło, V rok stosunków międzynarodowych;
Piotr Bujnicki, IV rok stosunków międzyna­
rodowych; Mirosław Chlebosz, III rok mgr.
filozofii - komunikacji społecznej; Agnieszka
Chąd, V rok stosunków międzynarodowych;
Joanna Czerniawska, V rok socjologii; Mo­
nika Dobkowska, IV rok stosunków między­
narodowych; Agata Dziedzic, II rok mgr. fi­
lozofii - komunikacji społecznej; Katarzyna
Goch, IV rok socjologii; Marika Horoszczak,
IV rok stosunków międzynarodowych; Woj­
ciech Jach, II rok mgr. filozofii - komunika­
cji społecznej; Agnieszka Janik, II rok mgr.
stosunków międzynarodowych; Paweł Ka­
miński, III rok filozofii; Piotr Kaznowski, III
rok stosunków międzynarodowych; Joanna
Królikiewicz, II rok mgr. stosunków między­
narodowych; Paweł Krzaczkowski, IV rok
filozofii; Joanna Kucharek, V rok socjologii;
Alicja Lindert, III rok socjologii; Anna Mał­
czyńska, II rok mgr. filozofii - komunikacji
społecznej; Kamil Marcinkiewicz, IV rok sto­
sunków międzynarodowych; Marta Mickie­
wicz, IV rok stosunków międzynarodowych;
Wiktoria Miller, III rok stosunków między­
narodowych; Lidia Niedośpiał, IV rok stosun­
ków międzynarodowych; Marta Nowakow­
ska, V rok stosunków międzynarodowych;
Jakub Ostropolski, V rok filozofii; Karol
Osuchowski, V rok stosunków międzynaro­
dowych; Lewon Panbukczij an, II rok mgr.
stosunków międzynarodowych; Aleksandra
Katarzyna Przegalińska, III rok socjologii;

Joanna Pij anowska, II rok mgr. filozofii i
komunikacji społecznej; Joanna Przybylska,
V rok stosunków międzynarodowych; Kata­
rzyna Roj, II rok mgr. filozofii; Maciej Rybic­
ki, IV rok socjologii; Danuta Rydlewska, II
rok stosunków międzynarodowych; Marek
Sorgowicki, III rok stosunków międzynaro­
dowych; Łukasz Srokowski, IV rok socjolo­
gii; Joanna Trajman, V rok stosunków mię­
dzynarodowych; Anna Tworek, V rok stosun­
ków międzynarodowych; Michał Tyburski, V
rok filozofii; Katarzyna Tymczyszyn, V rok
stosunków międzynarodowych; Katarzyna
Wiatr, V rok stosunków międzynarodowych;
Krystyna Winiarska, II rok stosunków mię­
dzynarodowych; Przemysław Witkowski, V
rok stosunków międzynarodowych; Rafał
Włodarczyk, V rok filozofii; Stefan Wyszyń­
ski, II rok stosunków międzynarodowych;
Katarzyna Zalewska, IV rok stosunków
międzynarodowych; Jacek Zimoch, V rok
stosunków międzynarodowych
. Wydział Prawa Administracji i Ekono­
mii: Szymon Pawelec, IV rok prawa

Za wyniki sportowe
Sławomir Chojnacki, IV rok informatyki
(m.in. 4 miejsce w Akademickich Mistrzo­
stwach Europy Frankfurt 2003, Złoty i Brą­
zowy medal w Akademickich Mistrzostwach
Polski Wrocław 2005); Stanisław Zawadzki,
III rok informatyki (m.in. aktualny Młodzie­
żowy Mistrz Dolnego Śląska w szachach do
lat 20 i aktualny mistrz Dolnego Śląska
seniorów, mistrz międzynarodowy 2003)

* * *

85 stypendystów UWr. będzie miało wypła­
cane stypendia przez dziesięć miesięcy, od
października do lipca, w miesięcznej kwocie1300 zł. .

TOMASZ ZALASIŃSKI STYPENDYSTĄ "POLITYKI"

D oktorant w Katedrze Prawa Konstytu­cyjnego UWr Tomasz Zalasiński został
laureatem tegorocznego stypendium ty­

godnika "Polityka" - "Zostańcie z nami".
Stypendia, w wysokości 25 tys. zł dla każ­
dego spośród 18 laureatów mają zachęcić
młodych badaczy do pozostania w kraju i
kontynuowania tutaj kariery naukowej. Wy­
różnienia przyznawane są już po raz piąty
przez kapitułę, w której skład wchodzą pro­
fesorowie o wybitnym dorobku naukowym.
Członkami kapituły są m.in. minister nauki
i informatyzacji pro£. Michał
Kleiber i rektor Uniwersytetu
Warszawskiego.
W tym roku o jedno stypen­
dium ubiegało się 28 osób.
Drugim stypendystą z Wrocła­
wia jest dr Dariusz Hreniak,
adiunkt w Instytucie Niskich
Temperatur i Badań Struktu­
ralnych PAN, pracujący nad
nanokryształami.
- Stypendium Tygodnika "Po­
lityka" jest dla mnie wielkim
wyróżnieniem. Nie wiedzia­
łem, że ubiega się o nie tak
wielu młodych naukowców ­
mówi Tomasz Zalasiński.
Mam świadomość, że jego
zdobycie nie byłoby dla mnie
możliwe, gdyby nie pomoc me­
rytoryczna i opieka naukowa

ze strony promotora mojej rozprawy doktor­
skiej Pana Profesora Kazimierza Działochy
- dodaje. Chciałbym także podziękować Pa­
nom Profesorom, Adiunktom oraz Kolegom
Doktorantom z Katedry Prawa Konstytucyj­
nego, to dla mnie zaszczyt, że mogę współ­
pracować z takimi osobami.
N agrody zostały rozdane w niedzielę 16
października w Warszawie.

* * *

Mgr Tomasz Zalasiński (l. 27) zajmuje się
problematyką państwa praw­
nego, w szczególności zasada­
mi prawidłowego tworzenia
prawa. Bada przyczyny po­
garszania się jakości pol­
skich przepisów. Zastanawia
się, w jaki sposób dokonywać
zmian prawa, by odpowiada­
ły wymaganiom stawianym
przez konstytucyjną zasadę
państwa prawnego. Jest ab­
solwentem LO w Głuchoła­
zach (podkreśla swój związek
z Liceum, które obchodziło w
ubiegłym tygodniu swoje 60­
lecie) i prawa na UWr. (2002
r.). Promotorem jego rozpra­
wy doktorskiej, pt. Zasada
prawidłowej legislacji w poglą­
dach Trybunału Konstytucyj­
nego, jest pro£. dr hab. Kazi­

mieckich oraz integracji europejskiej. Zakres
zbiorów uwzględnia aspekty: historyczny, po­
lityczny, prawny, ekonomiczny, socjologiczny,
psychologiczny i kulturowy. Stale powiększa­
jący się księgozbiór biblioteki CSNiE obej­
muje około 5 tysięcy tytułów ujętych w ka­
talogu elektronicznym dostępnym w interne­
cie: www.wbz.uni.wroc.pl (Link: BIBLIOTE­
KA > Katalog księgozbioru> Katalog cza­
sopism).
Biblioteka CSNiE im. Willy Brandta jest
dostępna dla wszystkich zainteresowanych,
a w szczególności dla studentów i pracow­
ników naukowych Uniwersytetu Wrocław­
skiego. Ze zbiorów bibliotecznych można
korzystać wyłącznie w czytelni.
Biblioteka udostępnia w czytelni bieżące
tytuły prasowe: "Gazeta Wyborcza", "Gaze­
ta Prawna", "Polityka", "Rzeczpospolita",
"Tygodnik Powszechny", "Der Spiegel" (Bi­
blioteka posiada wszystkie numery archi­
walne), "Frankfurter Allgemeine Zeitung".
W bibliotece funkcjonuje pracownia doku­
mentacji, zajmująca się opracowywaniem i
gromadzeniem archiwum prasowego odpo­
wiadającego specjalistycznemu zakresowi
zbiorów.
Godziny otwarcia: poniedziałek-czwartek:
9.00-17.00 (przerwa: 12.15-12.45), piątek ­
zamknięte (prace wewn.)
Kontakt: mgr Teresa Miążek
tmiazek@wbz.uni.wroc.pl
Adres: ul. Strażnicza 1-3, 50-206 Wrocław,
tel. 375-95-07, fax: 327-93-61 tm

Stenogramy Bundestagu darem
Deutsche Forschungsgemeinschaft

Biblioteka Centrum Studiów Niemieckich i
Europejskich im. Willy Brandta otrzymała
od Deutsche Forschungsgemeinschft komplet
stenogramów Parlamentu Niemieckiego za
lata 1949-1983 wydanych na mikrofiszy pt.:
"Mikrofiche-Ausgabe der Verhandlungen des
Bundestages und des Bundesrates. Protokol­
leo Drucksachen. Register. Wahlperiode 1. ­
9. (1949-1983). Ta unikatowa w polskich
bibliotekach pozycja umożliwi użytkownikom
biblioteki, a zwłaszcza badaczom historii i
nauk pokrewnych, dostęp do interesujących
materiałów źródłowych dokumentujących po­
litykę Niemiec w okresie powojennym.

Sekretariat otwarty

9 września został otwarty uroczyście sekre­
tariat Niemiecko-Polskiego Towarzystwa
Uniwersytetu Wrocławskiego. Mieści się on
w pokoju nr 3 przy ul. Kuźniczej 49/55.
W przecięciu wstęgi wzięli udział rektor
naszej uczelni prof. Leszek PachoIski, rek­
tor poprzedniej kadencji pro£. Zdzisław La­
tajka, prezes Towarzystwa pro£. Norbert
Heisig, sekretarz pro£. Waldemar Kozuschek,
członkowie Zarządu pro£. Aleksandra Kubicz
i pro£. Ludwik Turko oraz kanclerz UWr. dr
Beata Lenkiewicz.

* * *

Niemiecko-Polskie Towarzystwo Uniwersyte­
tu Wrocławskiego powstało z inicjatywy uro­
dzonego we Wrocławiu w 1933 r. profesora
Norberta Heisiga, emerytowanego dyrektora
Akademickiego Szpitala Klinicznego Uniwer­
sytetu w Hamburgu.
Celem działalności Towarzystwa jest praca
na rzecz rozszerzenia współpracy między
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Prof. Norbert Heisig z kierowniczką sekretariatu
prof. Aleksandrą Kubicz

polskimi i niemieckimi naukowcami, stwo­
rzenie forum dla kontaktów pracowników i
studentów UWr. z uczonymi i studentami
uczelni niemieckich oraz wspomaganie inicja­
tyw badawczych kadry naukowej. Działa­
niem Towarzystwa są objęte wszystkie wro­
cławskie szkoły wyższe skupione w Kole­
gium Rektorów Uczelni Wrocławia i Opola.
Zebranie założycielskie Niemiecko-Polskiego
Towarzystwa Uniwersytetu Wrocławskiego
odbyło się 12 maja 2001 r. Wśród niemiec­
kich członków założycieli znajdują się mię­
dzy innymi pro£. Gunter Blobel - laureat
Nagrody Nobla z dziedziny medycyny, oraz
prof. Nils Jager z Bremy - wnuk prof. Wil­
helma Uhthoffa, rektora Uniwersytetu Wro­
cławskiego sprzed dziewięćdziesięciu lat, i

W sekretariacie prof. Norbert Heisig,
prof. Waldemar Kozuschek i b. Rektor prof. Zdzisław Latajka

pro£. Waldemar Kozuschek, profesor chirur­
gii Uniwersytetu Ruhr w Bochum. Stronę
niemiecką reprezentują obecnie także: pro£.
Ulrich Leuschner, prof. Norbert Conrads,
prof. Gerhard Oremek, zaś stronę polską re­
prezentują m.in.: Rektor Uniwersytetu Wro­
cławskiego pro£. Leszek PachoIski, prof. Jan
Krucina (Papieski Fakultet Teologiczny we
Wrocławiu), pro£. Jerzy Josiak (Akademia
Medyczna we Wrocławiu), pro£. Aleksandra
Kubicz (Uniwersytet Wrocławski), pro£. Lu­
dwik Turko (Uniwersytet Wrocławski) oraz
inni profesorowie uczelni Wrocławia.
Członkami stowarzyszenia mogą być zarów­
no osoby fizyczne, jak i osoby prawne. To­
warzystwo zostało wpisane do rejestru sto­
warzyszeń w Hamburgu, ale jego skład jest
prawdziwie międzynarodowy.

Rozmaitości przyg. Kazimiera Dąbrowska

mierz Działocha. Jest autorem dziewięciu
publikacji, w tym pięciu w miesięczniku
Komitetu Nauk Prawnych PAN "Państwo i
Prawo".
Pan Tomasz przeznaczy nagrodę m.in. na
zakup książek i laptopa oraz spłatę kredy­
tu studenckiego.

* * *

Pozostali laureaci 2005: dr Daniel Gackow­
ski (l. 31), biochemik (Collegium Medicum
UMK), dr Krzysztof Ginalski (l. 34), bioin­
formatyk (Centrum Modelowania Matema­
tycznego i Komputerowego UW), mgr Grze­
gorz Jankowicz (l. 27), doktorant w Kate­
drze Teorii Li tera tury UJ, dr Woj ciech Ka­
mysz (l. 30), adiunkt w Katedrze Chemii
Nieorganicznej Akademii Medycznej w Gdań­
sku, dr Magdalena Kaniewska (l. 35), ad­
iunkt w Katedrze Mikroekonomii UW, dr
Marcin Andrzej Malik (l. 34), adiunkt w
Katedrze Chemii na Wydziale Inżynierii
Procesowej, Materiałowej i Fizyki Stosowa­

nej Politechniki Częstochowskiej, dr n.med.
Wiesław Marcol (1. 33), asystent w Katedrze
i Zakładzie Fizjologii Śląskiej Akademii
Medycznej w Katowicach, dr Marcin Miłkow­
ski (l. 29), adiunkt w Instytucie Filozofii i
Socjologii PAN, mgr Maciej Mrozik (1. 27),
doktorant w Instytucie Badań Literackich
PAN, dr Marcin Mycko (l. 34), asystent w
Katedrze i Klinice Neurologii Uniwersytetu
Medycznego w Łodzi, mgr Artur Różański (l.
29), doktorant w Instytucie Prahistorii UAM,
mgr Piotr Sankowski (1. 27), doktorant w
Instytucie Informatyki UW oraz Instytucie
Fizyki PAN, dr Izabela Szafraniak (l. 34),
adiunkt w Instytucie Inżynierii Materiałowej
Politechniki Poznańskiej, dr Michał Wierz­
choń (l. 26), asystent w Zakładzie Psycholo­
gii Eksperymentalnej UJ, dr Justyna Zając
(1. 29), adiunkt w Instytucie Stosunków Mię­
dzynarodowych UW, dr Tomasz Zarycki (l.
35), adiunkt w Instytucie Studiów Społecz­nych UW. kd .

PAWEŁ GAWRYCHOWSKI W CZOŁÓWCE NAJLEPSZYCH INFORMATYKÓW

NA ŚWIECIE

OJ:)
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S tudent IV roku informatyki Uniwersy­tetu Wrocławskiego Paweł Gawrychow­
ski wziął udział w finale prestiżowych

indywidualnych zawodów programistycznych
TopCoder, który odbyły się w dniach 12-14
października w Santa Clara w Kaliforni.
Zaj ął siódme miej sce wśród 48 finalistów.
Zwycięzcą konkurencji został Eryk Kopczyń­
ski, doktorant z Uniwersytetu Warszawskie­
go. Dostał 20 tys. dolarów. Paweł zarobił 1,2
tys. dolarów za trzy godziny pisania progra­
mów, poznał wiele osób i ma nadzieję, że
w przyszłym roku pójdzie mu też dobrze. W
konkursie zawodnicy poddani są dużemu na­
pięciu, każdy najmniejszy błąd to zero punk­
tów. Trzeba więc ćwiczyć. Paweł przed za­
wodami dwa tygodnie trenował dziennie po
pięć godzin. To nie pierwszy jego sukces. Był
także członkiem trzyosobowej drużyny Uni­
wersytetu Wrocławskiego, która w kwietniu
zdobyła w Szahghaju srebrny medal podczas
światowego finału zawodów w programowa­
niu zespołowym. We wrześniu brał udział w
konkursie zorganizowanym w Kalifornii
przez Google i był 25. Uważa, że to dobre
mIeJsce.
TopCoder to najbardziej prestiżowe zawody
indywidualne w rozwiązywaniu informatycz­
nych łamigłówek. Maj ą charakter otwarty.
Ranking uczelni jest ustalany na podstawie
wyników najlepszych uczestników konkursu
związanych z daną szkołą wyższą.
Oprócz nieustających zmagań programistycz­
nych i co tydzień nowych zadań, w ramach
TopCoder odbywaj ą się raz do roku trzy
turnieje: Component Design Competition,
Component Development Competition i Algo­

rithm Competition. W tym roku z kilku ty­
sięcy osób, które wystartowały w elimina­
cjach turnieju programistycznego, do finału
zakwalifikowało się 48 zawodników, wśród
nich Paweł Gawrychowski. Koszt podróży i
pobytu finalistów pokryli organizatorzy.
Polska jako kraj znajduje się obecnie na
drugim miejscu za Stanami Zjednoczonymi
w światowym rankingu zawodów programi­
stycznych TopCoder (notowania z połowy
października). We wrześniu była na pierw­
szej pozycji. W zestawieniu szkół wyższych
- na czele jest Uniwersytet Warszawski
przed Uniwersytetem Moskiewskim, na 12
miejscu - Uniwersytet Wrocławski, na 14 ­
Uniwersytet Jagielloński, na 22 - Politech­nika Poznańska. kd .

PROFESOR MIODEK DOKTOREM H.C. W WILNIE
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Uniwersytecie Wrocławskim oraz za rozwi­
janie współpracy dydaktycznej i naukowej
między obu uczelniami.
Pro£. Jan Miodek jest wybitnym językoznaw­
cą, popularyzatorem współczesnej polszczy­
zny. Wielokrotnie nagradzany, m.in. telewi­
zyjnym Wiktorem. .
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P ro£. Jan Miodek został doktorem ho­noris causa Wileńskiego Uniwersytetu
Pedagogicznego. Odebrał ten honorowy

tytuł 21 października w Wilnie. Senat uczel­
ni docenił wybitne osiągnięcia naukowe i or­
ganizacyjne wieloletniego dyrektora Instytu­
tu Filologii Polskiej UWr. Wilnianie wyróż­
nili pro£. Miodka m.in. za zorganizowanie
Studium Języka i Kultury Litewskiej na



PROF. BARTOSZEWSKI DOKTOREM HONORIS CAUSA

UNIWERSYTETU GDAŃSKIEGO

D oktor honorowy UWr. pro£. WładysławBartoszewski został doktorem honoris
causa Uniwersytetu Gdańskiego. O

przyznaniu tego wyróżnienia zdecydował Se­
nat gdańskiej uczelni. Uroczystość nadania
tytułu odbędzie się w listopadzie. Pro£. Bar­
toszewski został uhonorowany tym tytułem
"Za krzewienie mądrego patriotyzmu, wolne­

go od wszelkich ksenofobii i wnoszenie do
świata polityki ducha etyki". Władysław
Bartoszewski jest historykiem, badaczem
naj nowszych dziejów Polski, publicystą, spo­
łecznikiem, politykiem i dyplomatą - był
ambasadorem, i dwukrotnie ministrem
spraw zagranicznych oraz orędownikiem po­
jednania polsko-niemieckiego. .

PODZIĘKOWANIA OD SIÓSTR BOROMEUSZEK

S iostry z Kongregacji Sióstr Miłosierdziaśw. Karola Boromeusza w Trzebnicy
przesłały podziękowania za dary prze­

słane przez Biuro Promocji i Informacji UWr.
do Irkucka.
W liście czytamy m.in. "Dziękujemy serdecz­
nie za duchowe i materialne wspieranie
pracy sióstr boromeuszek na Syberii.(...)
Nasze siostry pracują na Syberii od 1992 r.
Obecnie jest ich tam 7, w tym 3 Polki.
Pojawiają się rodzime powołania. Z radością
informujemy Państwa o tym, że 26 czerwca
br. trzy siostry Rosjanki złożyły śluby wie­
czyste, a 8 września dołączyła do wspólno­
ty w Irkucku postulantka. Poza tym 2 sio­
stry są już po pierwszych ślubach.
Dzięki Państwa pomocy udało się w tym
roku zakupić na potrzeby wspólnoty, a przede
wszystkim na potrzeby ubogich dzieci, wie­
le potrzebnych rzeczy, m.in. paramenty litur­
giczne, odzież, obuwie, przybory szkolne,
żywność. Każda złożona ofiara, nawet naj­
mniejsza, jest dla nas bezcenną pomocą, a
ofiarowana za nas modlitwa czyni naszą
posługę bardziej owocną.
Choć na Syberii pracuje stosunkowo niewie­
le sióstr, to jednak mają pełne ręce roboty.
Posługują w hospicjum, przy parafii, kate­
chizują dzieci i dorosłych, przygotowują po­
siłki dla ubogich i troszczą się o nich na
różny możliwy dla nich sposób, organizują

spotkania dla młodzieży itd. Każda pomoc
jest dla nich bardzo ważna, dlatego jeszcze
raz składamy serdeczne Bóg zapłać za do­
bro, którego ze strony Państwa doświadcza­
my".
W imieniu sióstr posługujących w Irkucku i
Krasnojarsku napisała s. Ewa Jędrzejak

* * *

Pracownicy Biura Promocji i Informacji UWr.
podczas kwesty w kinie "Helios" w dniach
10-11 marca 2005 r. zebrali 932 zł. Cała
kwota została przekazana na rzecz pod­
opiecznych świetlic środowiskowych prowa­
dzonych przez Kongregację Sióstr Miłosier­
dzia św. Karola Boromeusza w Krasnojar­
sku i Irkucku. Biuro uzyskało również od
sponsorów wiele darów rzeczowych, m.in.
komputer, przybory szkolne, plecaki, obuwie
i odzież sportową.
Uniwersytet Wrocławski włączył się do ak­
cji pomocy syberyj skim dzieciom przed Wiel­
kanocą. Według rysunku 16-letniej Ali z Ir­
kucka wydał kartkę wielkanocną. Biuro Pro­
mocji i Informacji przygotowało wystawę
zdjęć wykonanych na Syberii przez siostry i
drobnych ozdób świątecznych, które pod ich
kierunkiem zrobiły dzieci. Pomysłodawcą tego
przedsięwzięcia i również darczyńcą był rek­
tor Uniwersytetu pro£. Zdzisław Latajka.

kd .

PODZIĘKOWANIA I ŻYCZENIA DLA PROF. ZDZISLAWA LATAJKI,
REKTORA UWR W KADENCJI 2002-2005

NIEMIECKO-POLSKIE TOWARZYSTWO
UNIWERSYTETU WROCŁAWSKIEGO

ogłasza konkurs na

Nagrodę Naukową LEOPOLDINA
2006

N agroda w wysokości 50 000 zł
jest przeznaczona na wsparcie projektu
badawczego młodego wykwalifikowanego
naukowca Uniwersytetu Wrocławskiego.

Dotyczy ona projektu badawczego
z dziedziny nauk humanistycznych,

który uwzględnia aspekty
polsko-niemieckie.

Wniosek o nagrodę powinien zawierać:
1. imię i nazwisko, datę urodzenia i ad­

res kandydata;
2. stopień naukowy, dotychczasowe wyróż­

nIenIa;
3. wykaz własnych publikacji oraz uczest­

nictwa w konferencjach;
4. temat i krótkie przedstawienie projek­

tu badawczego;
5. opinię kierownika katedry lub dyrekto­

ra instytutu o kandydacie;
6. recenzję projektu napisaną przez samo­

dzielnego pracownika najlepiej spoza
Uniwersytetu Wrocławskiego.

Wniosek powinien zostać przygotowany w
języku polskim i niemieckim. Kandydat po­
winien mieć poniżej 35 lat oraz co naj­
mniej stopień doktora.
Termin i miejsce składania wniosków - do
10 stycznia 2006 r. w Biurze Rektora (pl.
Uniwersytecki 1, Gmach Główny, I piętro,
p. 124)
Nagroda zostanie wręczona w maju 2006
r. podczas uroczystości Niemiecko- Polskie­
go Towarzystwa Uniwersytetu Wrocław­
skiego.

Granty habilitacyjne,
rozwojowe i specjalne

Dział Badań Naukowych informuje,
że zgodnie z Rozporządzeniem

Ministra Nauki i Informatyzacji z dnia
4.08.2005 r. w sprawie kryteriów i trybu

przyznawania i rozliczania środków
finansowych na naukę,

istnieje możliwość ubiegania się o:

. Granty habilitacyjne - obejmujące ba­
dania prowadzone w celu przygotowa­
nia rozprawy habilitacyjnej

. Granty rozwojowe - obejmujące bada­
nia stosowane lub prace rozwojowe
ukierunkowane na zastosowanie w
praktyce

. Projekty specjalne - obejmujące bada­
nia naukowe lub prace rozwojowe bę­
dące częścią międzynarodowego progra­
mu - niepodlegające współfinansowa­
niu z zagranicznych środków finanso­
wych

N adal można składać wnioski na dofinan­
sowanie projektów badawczych własnych,
promotorskich, zamawianych i celowych.
Szczegółowe informacje dotyczące wszyst­
kich wymienionych rodzajów grantów znaj­
dują się na stronie internetowej Działu
Badań Naukowych.
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18. POLSKIE SYMPOZJUM PEPTYDOWE

W dniach 4-8 września 2005 r. odby­ło się na terenie Wydziału Chemii
Uniwersytetu Wrocławskiego 18. Pol­

skie Sympozjum Peptydowe zorganizowane
przez pracowników Zespołu Chemii i Stereo­
chemii Peptydów i Białek Uniwersytetu Wro­
cławskiego.
Sympozjum to jest wydarzeniem cyklicznym,
organizowanym co dwa lata przez wiodące
ośrodki naukowe z różnych regionów nasze­
go kraju. Stanowi najważniejsze forum wy­
miany myśli dla naukowców z różnych dzie­
dzin, zainteresowanych szeroko pojętymi
problemami chemii i biologii peptydów i bia­
łek. Tradycyjnie sympozja te charakteryzuje
wysoki poziom naukowy i uznanie zarówno
polskiego, jak i zagranicznego środowiska
naukowego.
Tegoroczne Sympozjum, zorganizowane przez
ośrodek wrocławski, było największym z
dotychczasowych przedsięwzięć tego typu.

:3
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Gościliśmy ponad 200 zarejestrowanych
uczestników krajowych i zagranicznych (z
Czech, Francji, Grecji, Kanady, Litwy, Nie­
miec, Południowej Afryki, Rosji, Serbii,
Szwajcarii, USA, Wielkiej Brytanii i Węgier).
Ponadto w wybranych wykładach naszego
sympozjum uczestniczyło kilkudziesięciu na­
ukowców i studentów z wrocławskich ośrod­
ków naukowych. Większość wykładów i ko­
munikatów ustnych była wygłaszana w ję­
zyku angielskim. Wszystkie materiały dru­
kowane (streszczenia, plakaty, materiały po­
konferencyjne) i przezrocza były prezentowa­
ne także po angielsku.
N a sesjach naukowych podczas sympozjum
odbyło się 12 wykładów plenarnych, wygło­
szonych przez znakomitych naukowców, oraz
35 komunikatów ustnych. Specjalna sesja
naukowa była poświęcona pro£. Ignacemu
Siemionowi - wybitnemu wrocławskiemu
uczonemu i jednemu z twórców polskiej che­

mii peptydów - z okazji 50-lecia Jego pracy
naukowej.
Poza sesjami wykładowymi, uczestnicy Sym­
pozjum zaprezentowali ponad 120 plakatów
naukowych, przy których odbyły się dysku­
sje w ramach trzech sesji posterowych. Jury
złożone z 33 uczestniczących w konferencji
profesorów wyróżniło pięć najlepszych plaka­
tów prezentowanych przez doktorantów i
magistrantów. Nagrody zostały wręczone
podczas uroczystej kolacji w Ogrodzie Bota­
licznym.
W szystkie informacje dotyczące naszego
Sympozjum (w tym materiały konferencyjne
i wiele zdjęć) znajdują się na stronie inter­
netowej: http://www.18pps.uni.wroc.pl.
Komitetowi Organizacyjnemu sympozjum
przewodniczył pro£. Zbigniew Szewczuk. Or­
ganizatorzy zadbali o to, by poza zapewnie­
niem wysokiego poziomu naukowego, umoż­
liwić udział w Sympozjum licznej rzeszy
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naj młodszych naukowców - doktorantom i
magistrantom. Mogliśmy to uzyskać przez
znaczące obniżenie kosztów uczestnictwa

(zaledwie 550 zł). Cel ten został osiągnięty
przede wszystkim dzięki wsparciu finanso­
wemu Uniwersytetu Wrocławskiego i innych

sponsorów. Za to organizatorzy Sympozjum
składają raz jeszcze serdeczne podzięko­
wanIa. Zbigniew Szewczuk

IV-TH INTERNATIONAL CONFERENCE ON ARTHROPODS: CHEMICAL, PHYSIOLOGICAL AND ENVIRONMENTAL
ASPECTS, STEFAN KOPEĆ MEMORIAL CONFERENCE.

K onferencja naukowa pt. "IV-th Interna­tional Conference on Arthropods: Che­
mical, Physiological and Environmen­

tal Aspects" odbyła się w dniach 18-23
września 2005 r. w Białce Tatrzańskiej.
W konferencji uczestniczyło 100 specjalistów
z dziedziny chemii i biologii stawonogów w
tym 53 zagranicznych z 19 krajów. W kon­
ferencji wzięli również czynny udział dokto­
ranci i studenci reprezentujący najmłod­
szą generację zainteresowanych omawianą
dziedziną badań. Konferencj a uzyskała
wsparcie finansowe: Ministerstwa Edukacji
Narodowej, Uniwersytetu Wrocławskiego,
Uniwersytetu im. A. Mickiewicza w Pozna­
niu, firmy Fujitsu Comp. (Polska), firmy
Polygen comp. Gliwice oraz European Pep­
tide Society.
Przedmiotem konferencji, dedykowanej pa­
mięci polskiego uczonego światowej sławy
pro£. Stefana Kopcia, uznanego za ojca en­
dokrynologii owadów, były rezultaty najnow­
szych badań i osiągnięć dotyczących chemii

i biologii stawonogów oraz aspektów środo­
wiskowych. Siedmiu wybitnych specjalistów
o światowej renomie, zajmujących się bada­
niem wybranych zagadnień dotyczących sta­
wonogów, przyj ęło nasze zaproszenie do
wygłoszenia wykładów: Baggermann G. (Bel­
gia) N europeptides and their Receptors in
Drosophila melanogaster, Giebułtowicz J.
(USA) Functions and Biological Clocks in
Insect Physiology and Reproduction, Grim­
melikhuijzen C. (Dania) Functional and
Comparative Insect Genomics and Its Rela­
tion to Pest Control, Handler A. (USA) Per­
spectives on the Creation and use of Trans­
genic Insects for Biological Control, King G.
(USA) Spider Toxins and their Potential for
Arthropods Control, Olszak R. (Polska) Pro­
ecological Method in Plant Protection.
Wykład dedykowany pamięci Stefana Kop­
cia wygłosił pro£. Graham Goldsworthy z
Wielkiej Brytanii pt. "Old hormones: new
tricks" .
Ponadto na konferencji zaprezentowano 32

POLSKO-NIEMIECKA WSPÓŁPRACA BIBLIOTEK

W dniach 14-15 września 2005 r. wCentrum Studiów Niemieckich i Eu­
ropejskich im. Willy Brandta odbyły

się w ramach polsko-niemieckiej współpracy
międzynarodowe warsztaty naukowe dla bi­
bliotekarzy zrzeszonych w Arbeitsgemein­
schaft der Bibliotheken und Sammlungen zur
Geschichte und Kultur der Deutschen im ostli­
chen Europa (Stowarzyszeniu Bibliotek i
Muzeów Historii i Kultury Niemców w Eu­
ropie Wschodniej). Konferencja została zor­
ganizowana przez Fundację Martin-Opitz-Bi­
bliothek miasta Herne (Niemcy) i Bibliotekę
Uniwersytecką we Wrocławiu przy współ­
udziale Centrum Studiów Niemieckich i

Europejskich im. Willy Brandta. Uczestni­
ków konferencji powitał gospodarz i dyrek­
tor Centrum dr Krzysztof Ruchniewicz, oraz
mgr inż. Grażyna Piotrowicz - dyrektor
Biblioteki Uniwersyteckiej, Michel Roik,
przedstawiciel Rady Ministerialnej ds. Spraw
Kultury i Mediów przy rządzie niemieckim.
Program konferencji przedstawił dyrektor
Martin-Opitz-Bibliothek - dr Wolfgang Kes­
sler. Tematem spotkania bibliotekarzy z
Polski, Niemiec, Czech oraz Rosji były wza­
jemne relacje i problemy w udostępnianiu in­
formacji i baz danych, harmonizacja danych
pochodzących z różnych systemów bibliotecz­
nych oraz tworzenie katalogów zbiorczych i

komunikaty ustne i 52 komunikaty w for­
mie posterów. Materiały konferencyjne wyda­
no w formie książki, gdzie zamieszczono
streszczenia doniesień pt. Abstracts. Pełne
teksty referatów zostaną opublikowane w
czasopiśmie "PestycydyIPesticides".
W skład komitetu organizacyjnego i nauko­
wego pod przewodnictwem pro£. Danuty
Konopińskiej (WC h UWr.) wchodzili: pro£. S.
Ignatowicz (SGGW Warszawa), pro£. J. Na­
wrot (IOR Poznań), pro£. R. Olszak (Insty­
tut Kwiaciarstwa i Sadownictwa Skierniewi­
ce), pro£. A. Plech (Śl. Akademia Medyczna
Zabrze), pro£. G. Rosiński (UAM Poznań), dr
hab. E. Tegowska (pro£. UMK Toruń), pro£.
C. Wawrzeńczyk (AR Wrocław), sekretariat
naukowy: dr M. Kuczer, mgr D. Lombarska­
Śliwińska, dr A. Bahyrycz, mgr S. Grodecki,
mgr K. Szymanowska oraz dr hab. A.B.
Hendrich

Danuta Konopińska

najnowsze techniki digitalizacji zbiorów. W
pierwszym dniu warsztatów poszczególne
biblioteki miały możliwość zaprezentowania
własnych instytucji i zbiorów oraz form pro­
wadzonej przez nie współpracy z europej ski­
mi partnerami. Takie prezentacje, ze szcze­
gólnym uwzględnieniem zbiorów specjalnych,
a zwłaszcza tych dotyczących niemieckiej
kultury i historii, przedstawiły: Biblioteka
Uniwersytecka we Wrocławiu (dr Edyta Ko­
tyńska; mgr inż. Grażyna Piotrowicz), Biblio­
teka Uniwersytecka w Poznaniu (mgr Jakub
Skuterki); Centralna Biblioteka Polsko-Nie­
miecka Caritas im. Josepha von Eichendorffa
w Opolu (ks. Wolfgang Globisch), Krajska
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vedecka knihovna z Liberca, Czechy (mgr
Blanka Konvalinkova). Książnica Cieszyńska
(mgr Krzysztof Szeląg) przedstawiła własne
publikacje i wystawy zrealizowane w ramach
projektu Euroregion Śląsk Cieszyński. Spo­
śród niemieckich bibliotek współpracę z Pol­
ską zaprezentowały: N ordost- Bibliotek (N or­
dost- Institut) z Luneburga (Erwin Habisch),
Haus Schlesien z Konigswinter (dr Stephan
Kaiser) oraz Martin-Opitz-Bibliothek z Her­
ne (mgr Bernhard Kwoka).
Drugi dzień warsztatów, poświęcony wirtu­
alnej przyszłości bibliotek, wypełniły głównie
prezentacje z Niemiec. Uczestnicy zapoznali
się z projektami digitalizacyjnymi takich
bibliotek, jak Martin-Opitz-Bibliothek, Her­

GRECY, RZYMIANIE I ICH SĄSIEDZI

W dniach 21-23 września 2005 r. odby­ła się we Wrocławiu konferencja za­
tytułowana "Grecy, Rzymianie i ich

sąsiedzi" organizowana pod patronatem
Komisji Historii Starożytnej Polskiego Towa­
rzystwa Historycznego. Organizatorami kon­
ferencji byli pro£. Krzysztof Nawotka, prezes
Polskiego Towarzystwa Historycznego, dr
Małgorzata Pawlak, sekretarz PTH oraz
pracownicy i doktoranci Zakładu Historii
Starożytnej Instytutu Historycznego: dr
Adam Pałuchowski, mgr Agnieszka Wojcie­
chowska, mgr Agnieszka Tekiela, mgr Łu­
kasz Tekiela i mgr Igor Wypijewski. Obra­
dy odbywały się w sali audytoryjnej Insty­
tutu Historycznego przy ul. Szewskiej 49.
Już podczas pierwszego dnia konferencji
ustalono nowe władze PTH oraz ośrodek
akademicki, który podejmie się organizacji
kolejnego zjazdu w 2007 r. Nowym preze­
sem jednogłośnie wybrano prof. Danutę
Musiał z Uniwersytetu w Toruniu, który tym
samym będzie nowym organizatorem konfe­
rencji. Obrady uroczyście rozpoczął pro£.

ne (dr Hans-J akob Tebarth), Bayerische Sta­
atsbibliothek w Monachium (dr Gudrun
Wirtz), Universitats- und Landesbibliothek
w Miinster (Reinhard Feldmann), Istoriceska­
j a Biblioteka Rossii w Moskwie (Michail
Afanasiev). Najnowsze metody digitalizacji
z biorów oraz wymagania techniczne dla
wymiany systemów bibliotecznych przedsta­
wiły firmy niemieckie: Vera Biblio z Ahrens­
burga (Volmar Rosink) oraz Mikro-Univers z
Berlina (Jaohannis Niemeyer). Aspekty
prawne związane z digitalizacją zbiorów
bibliotecznych, dotyczące prawa autorskiego,
omówił dr Harald Muller, wykładowca w
Max-Planc-Istitut w Heidelbergu.
Wykładom towarzyszyły dyskusje, a nawią­

Krzysztof Nawotka, prorektor UWr. i dyrek­
tor Instytutu Historycznego pro£. Rościsław
Żerelik. Następnie każdy z uczestników miał
do dyspozycji około 10 minut na prezenta­
cję referatu. Niemal wszystkie teksty zosta­
ły wcześniej zamieszczone na oficj alnej stro­
nie internetowej konferencji, co pozwoliło za­
poznać się z nimi z wyprzedzeniem. Dysku­
sję oraz wszelkie pytania do prelegentów
rozpoczynano zazwyczaj po prezentacji kil­
ku odczytów. Pierwszego dnia funkcję hono­
rowego moderatora dyskusji objął pro£. Ta­
deusz Kotula, a obrady rozpoczął swoim
referatem pro£. Jerzy Kolendo.
Podczas trzech dni trwania konferencji wy­
głoszono 54 referaty zgłoszone przez gości
przybyłych ze wszystkich najważniejszych
ośrodków akademickich zarówno z kraju,
jak i z zagranicy. Istotną stroną konferencji
był wysoki poziom przedstawionych odczytów
i szeroka tematyka podejmowana przez ich
autorów. Uczestnicy konferencji mieli okazję
wysłuchać rozważań dotyczących logistyki
rzymskich wypraw wojennych, uzbrojenia

KODEKS SPÓŁEK HANDLOWYCH PO 5 LATACH

W dniach 26-28 września br. odbył sięV Zjazd Katedr Prawa Handlowego
połączony z III Naukową Konferen­

cją Notarialną. Uroczystego otwarcia zjazdu
i konferencji w Auli Leopoldyńskiej dokonał
Rektor pro£. Leszek PachoIski, życząc uczest­
nikom owocnych obrad, burzliwej dyskusji i
konstruktywnych wniosków. W części mery­
torycznej wysłuchano wystąpień: pro£. Mak­
symiliana Pazdana z Uniwersytetu Śląskie­
go, prof. Stanisława Sołtysińskiego z Uniwer­
sytetu im. A. Mickiewicza, pro£. Józefa Frąc­
kowiaka z Uniwersytetu Wrocławskiego oraz
prezesa Waldemara Mygi z Izby Notarialnej
we Wrocławiu.

OCALONE OD ZNISZCZENIA

30 września br. została otwarta w Ora­torium Marianum wystawa przedsta­
wiająca projekty badawcze i konser­

watorskie przeprowadzone w latach 1981­
2005 na Śląsku przez Pracownię Badań nad
Drukami Personalnymi Uniwersytetu Philip­
sa w Marburgu.
W latach 1981-1994 przedstawiciele Pracow­
ni Badań nad Drukami Personalnymi gości­
li corocznie przez wiele tygodni na Uniwer­
sytecie Wrocławskim i na Śląsku w celu
zbadania i sfilmowania druków funeralnych,

Uczestnicy obradowali w 4 zespołach tema­
tycznych: Zagadnienia wspólne prawa spół­
ek, Spółki osobowe, Spółki kapitałowe, Spół­
ki kapitałowe - funkcjonowanie. Wygłoszo­
no 50 referatów, które były następnie żywo
dyskutowane, zgłaszano postulaty de lege
lata i de lege ferenda, zwłaszcza że była
to znakomita okazja do konfrontacji poglą­
dów ludzi nauki oraz praktyki stosowania
prawa.
Poruszono wiele interesujących zagadnień
teoretycznych i praktycznych z zakresu sze­
roko rozumianego prawa spółek, a zwłasz­
cza zastanawiano się nad teraźniejszością i
przyszłością spółek handlowych w Polsce i

czyli kazań pogrzebowych. Kazania te ­
zwyczaj ich drukowania zapoczątkował Mar­
cin Luther - są cennym źródłem dla histo­
ryków i filologów. Filmy były archiwizowane
w pracowni w Marburgu. Zbiory z Bibliote­
ki Uniwersytetu Wrocławskiego zostały uję­
te w liczącym ponad 30 000 pozycji katalo­
gu kart tytułowych. Osiem katalogów pozo­
stałych zbiorów kazań opublikowano w se­
rii wydawniczej "Marburger Personalschri­
f ten- Forschungen".
W latach 1992-1996 wspólnie z 14 współ­

zaniu nowych kontaktów - kawa i ciastka
w gościnnym Centrum im. Willy Brandta.
Uczestnicy konferencji zwiedzili Wrocław, w
tym Zbiory Specjalne wrocławskiej Bibliote­
ki Uniwersyteckiej na Piasku i Panoramę
Racławicką. Najbardziej wytrwali wybrali
się do Biblioteki Śląskiej w Katowicach oraz
Biblioteki Uniwersyteckiej w Poznaniu.
Nad przebiegiem całości czuwali pracowni­
cy Matin-Opitz-Bibliotek (dr Hans-Jakob
Tebarth, mgr Bernhard Kwoka) i Bibliote­
ki Centrum im. W. Brandta (mgr Teresa
Miążek).

Teresa Miążek

falangistów macedońskich czy Aleksandra
Wielkiego i jego relacji z cywilizacjami
W schodu. Wiele uwagi poświęcono zagadnie­
niom związanym ze wzajemnymi stosunka­
mi Greków, Rzymian i "barbarzyńców" za­
równo w aspekcie militarnym, jak i społecz­
no-obyczajowym. Należy podkreślić, iż war­
tość merytoryczną prezentowanych tekstów
podnosiły liczne prezentacje multimedialne.
Wszystkie zgłoszone przez uczestników tek­
sty ukażą się niebawem w druku.
Do niewątpliwych atrakcji konferencji zali­
czyć należy rejs statkiem po Odrze, który
organizatorzy przewidzieli na pierwszy wie­
czór, zaraz po popołudniowej części obrad.
Goście mieli okazję nie tylko do ponownego
przedyskutowania interesujących ich tema­
tów, ale i podziwiania panoramy Wrocławia.
W spólny wieczór pozwolił także na zapozna­
nie się uczestników konferencji, co zapewni­
ło miłą atmosferę podczas pozostałych dwóch
dni spotkania.

Marta Kurpisz

krajach Unii Europejskiej. Dostrzegano wady
i usterki obowiązującego prawa spółek, choć
także doceniano rolę tej regulacji, jaką od­
grywa ona we współczesnym systemie pra­
wa.
Organizatorami tego spotkania byli: Zakład
Prawa Gospodarczego i Handlowego Insty­
tutu Prawa Cywilnego, Wydziału Prawa,
Administracji i Ekonomii Uniwersytetu Wro­
cławskiego, Izba Notarialna we Wrocławiu,
Krajowa Rada Notarialna, Fundacja - Cen­
trum Naukowe Notariatu.

Jerzy Jacyszyn

pracownikami z Wrocławia Pracownia sfilmo­
wała niemieckojęzyczne starodruki z naszej
biblioteki na Piasku, a projekt sfinansowa­
ło Federalne Ministerstwo Spraw Wewnętrz­
nych. Ze zbioru można korzystać za pośred­
nictwem katalogu on-line tamtejszego syste­
mu bibliotecznego.
Pracownią Badań nad Drukami Personalny­
mi kieruje pro£. Rudolf Lenz, który habilito­
wał się jako pierwszy obywatel Republiki
Federalnej Niemiec na wrocławskiej germa­
nistyce w 1989 r. Od 1996 r. jest profeso­
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rem naszego Uniwersytetu. W kwietniu Se­
nat uczelni nadał mu tytuł doktora honoris
causa. Uroczystą promocję doktorską zapla­
nowano na 15 listopada tego roku.
Dzięki zabiegom pro£. Lenza Federalne Mi­
nisterstwo Spraw Wewnętrznych sfinansowa­
ło także restaurację biblioteki łańcuchowej
w kościele zamkowym w Oleśnicy. Jest to
jedyna zachowana na Śląsku i jedna z czte­
rech istniejących jeszcze w Europie średnio­
wieczna biblioteka, w której księgi chronio­
no przed kradzieżą, przykuwając je łańcu­
chami do pulpitu lub żelaznego drążka.
Pracownia przeprowadziła też szereg reno­
wacji zabytków na Dolnym Śląsku, m.in.:
wczesnorenesansowego portalu i fasady pa­
łacu wrocławskiego patrycjusza Heinricha
Rybischa i jego nagrobka w kościele św.
Elżbiety we Wrocławiu, obrazu Św. Anna
Samo trzecia malarza barokowego Franza
Heigela (zm. 1737) w ołtarzu głównym ko­

PIERWSZY TAKI ATLAS

P ierwszy historyczny atlas Ziemi Kłodz­kiej , zawieraj ący, oprócz części teksto­
wej, 80 reprodukcji map, planów i

widoków z XVI-XX w., 39 autorskich map
dla X-xx w. oraz liczne ilustracje (m.in. her­
by) został zaprezentowany 25 października
w Klubie Uniwersyteckim.
N a spotkaniu obecni byli autorzy publika­
cji, czescy uczeni Ondrej Felcman z Uniwer­
sytetu w Hradec Kralove i Eva Semotanova
z czeskiej Akademii Nauk. O ich atlasie
opowiedział pro£. Rościsław Żerelik, dyrek­
tor Instytutu Historycznego UWr.
Kladsko. Promeny stredoevropskćho regionu.
Historicky atlas (Ziemia Kłodzka. Przemia­
ny Regionu Środkowoeuropejskiego. Atlas
Historyczny) jest rezultatem prac polsko-cze­
skiej Komisji ds. Badań Ziemi Kłodzkiej,
której prace z polskiej strony organizuje
Centrum Badań Śląskoznawczych i Bohemi­
stycznych UWr.
- Autorzy na bieżąco konsultowali z nami
rezultaty prac nad atlasem. Pomagaliśmy
im też w dotarciu do zbiorów archiwalnych

ścioła św. Anny w Sobótce,
epitafium miejskiego bu­
downiczego Rady Wrocławia
Christopha Hacknera
(1663-1741), mauzoleum
rodziny von Prittwitz und
Gaffron w Niemczy, pomni­
ka św. Jana Nepomucena
(ok. 1740 r.) w Kamionnej
na Dolnym Śląsku, pomni­
ka św. Jana Nepomucena z
1 716 r. na wrocławskich
Osobowicach, epitafiów przy
kościele św. Krzysztofa we
Wrocławiu.
Na wystawie znalazły się
mapy informujące o bada­
niach i katalogowaniu kazań pogrzebowych
w Hesji, Saksonii i na Śląsku oraz o miej­
scach przechowywania druków funeralnych w
Niemczech. Zaznaczono na nich także te

w Kłodzku i Wrocławiu - wyjaśnia dr Ry­
szard Gładkiewicz, dyrektor Centrum, który
był recenzentem atlasu na potrzeby wydaw­
nictwa. Czechom udało się zdobyć grant na
badania i publikację. Wsparły ich też finan­
sowo władze województwa Hradec Kralove.
Część tekstowa publikacji zawiera m.in.
omówienie przemian terytorium, przynależ­
ności politycznej, podziałów administracyj­
nych regionu, jego rolę w polityce państw i
dynastii, przegląd źródeł kartograficznych i
ikonograficznych. Dostępna jest też wersja
atlasu na płycie kompaktowej.
- To naprawdę wyjątkowa pozycja. Pierw­
szy taki atlas Ziemi Kłodzkiej, a jednocze­
śnie propozycja modelu mikroregionalnego
atlasu historycznego - chwali dyrektor dr
Ryszard Gładkiewicz. - W tej chwili uzgad­
niamy możliwość sprzedaży u nas wersji ory­
ginalnej atlasu, ale bardzo byśmy chcieli
opracować jego wersję polską. Jeśli uda
nam się pozyskać fundusze, to prace nie
powinny trwać dłużej niż rok. Być może nasz
projekt wesprą finansowo władze samorzą­

PIĘĆ LAT WYMIANY MIĘDZY UWR A TU W DREŹNIE

O d pięciu lat Uniwersytet Wrocławskiuczestniczy w wymianie studentów i
doktorantów z Technicznym Uniwersy­

tetem w Dreźnie, sponsorowanej przez Fun­
dację im. Herberta Quandta. Mimo nazwy,
Techniczny Uniwersytet w Dreźnie to więcej
niż politechnika. Od czasu zjednoczenia Nie­
miec na tej uczelni rozwij aj ą się też kierunki
humanistyczne. Drezno to miasto partnerskie
Wrocławia. Kontakty między miastami oraz
uczelniami podtrzymują obecnie nie tylko
prezydenci i burmistrzowie miast, ale też
studenci i doktoranci. Wymiana, w której
ramach w Dreźnie studiowało już 12 wro­
cławskich studentów i doktorantów, jest spon­
sorowana przez Fundację im. Herberta Qu­
andta, powołaną przez firmę Altana AG. Al­
tana to jedna z najlepiej rozwijających się w
ostatnich latach niemieckich firm chemicznych
i farmaceutycznych, posiadająca swe labora­
toria m.in. w Niemczech i Stanach Zjednoczo­
nych. Fundacja finansuje projekty badawcze

oraz współpracę między uczelniami Niemiec
i Europy Środkowej i Wschodniej. W wymia­
nie, w której uczestniczy Uniwersytet Wrocław­
ski, bierze udział też Politechnika Wrocław­
ska. Kontakty tej uczelni z TU Dresden się­
gają okresu sprzed 1989 r. Partnerami pro­
gramu są też uczelnie z Czech, Węgier i Buł­
garii. Dzięki Fundacji Quandta studenci, dok­
toranci oraz doktorzy, którzy nie ukończyli 35
roku życia, mogą do jednego roku studiować
lub prowadzić badania w Dreźnie. TU Dres­
den oferuje także kursy i studia podyplomo­
we w języku angielskim. Warunkiem uzyska­
nia stypendium jest co najmniej dobra zna­
jomość języka niemieckiego, na poziomie, któ­
ry pozwoli załatwić sprawy życia codzienne­
go na uczelni i w miejscu zamieszkania. Nie­
stety z praktyki ostatnich pięciu lat wynika,
iż wymóg ten ogranicza krąg kandydatów do
kierunków humanistycznych. Jak dotąd zna­
lazł się tylko jeden student matematyki, któ­
remu znajomość niemieckiego pozwoliła stu­

miej scowości na Śląsku, w których zrealizo­
wano projekty restauratorskie.

(MPL)

dowe powiatu kłodzkiego - mówi dyrektor
Gładkiewicz.

(MPL)

* * *

Ondrej Felcman jest dyrektorem Instytutu
Historycznego U ni wersy te tu w Hradec
Kralove, badaczem najnowszej historii poli­
tycznej Czech i przemian terytorialnych pań­
stwa czeskiego, autorem studiów o politycz­
nej, terytorialnej i ustrojowo-administracyj­
nej historii Ziemi Kłodzkiej. Prowadzi też
badania dotyczące potomków króla czeskie­
go Jerzego z Podiebradów, którzy w XV i XVI
w. rządzili na Ziemi Kłodzkiej i w kilku
księstwach śląskich.
Eva Semotanova pracuje w Instytucie Histo­
rycznym czeskiej Akademii Nauk, jest jed­
nym z największych autorytetów czeskiej
geografii i kartografii historycznej, autorką
m.in. podstawowej syntezy Historickri geogra­
fie ceskych zemi (1998), współautorką atla­
su historycznego miast czeskich.

diować w Dreźnie. W programie nie wzięli
jeszcze udziału studenci i doktoranci Wydziału
Fizyki i Astronomii, Wydziału Chemii oraz
Wydziału Nauk Przyrodniczych. Najwięcej
kandydatów zgłasza się z Wydziału Filologicz­
nego (Instytut Filologii Germańskiej) oraz z
Wydziału Nauk Społecznych (Instytut Studiów
Międzynarodowych). Największe szanse na
stypendium mają kandydaci, którzy nie tyl­
ko mogą wykazać się dobrymi wynikami w
nauce, ale też udowodnią, iż pobyt w Dreź­
nie będzie miał istotne znaczenie dla ich stu­
diów lub pracy nad doktoratem. Także w tym
roku akademickim jest prowadzony nabór na
stypendia w programie Fundacji Herberta
Quandta. Informacji udziela Biuro Międzyna­
rodowej Wymiany Studenckiej. Dokumenty
należy złożyć do końca listopada.

Vertrauensdozent we współpracy z TU
Dresden na Uniwersytecie Wrocławskim

prof Beata Ociepka
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Działania doktorantów w ramach
programu ProComDoc

Sstrona internetowa dla wszystkich
doktorantów
www.doktoranci.uni.wroc.pl
Strona internetowa ma być wirtualną płasz­
czyzną integracyjną, komunikacyjną i infor­
macyjną dla doktorantów wszystkich wy­
działów naszej uczelni, a także innych in­
stytucji. Znajdą się tam informacje ogólne,
interesujące dla wszystkich doktorantów (tj.
status, regulamin, ustawa), informacje o
wydarzeniach, konferencjach, sprawach wy­
działowych, linki do przydatnych stron oraz
informacje na temat projektu ProComDoc, a
także innych projektów dla doktorantów.
Strona ma służyć usprawnieniu komunika­
cji wewnętrznej i informacji dla doktorantów,
a także integracji środowiska doktorantów
(wymiana doświadczeń, przydatnych infor­
macji). Ma promować nowoczesny wizerunek
doktorantów. Strona jest edytowana przez jej
użytkowników, będzie (opcjonalnie) zawiera­
ła również forum publikacyjne (peer review).
Ponadto ma ona (podobnie jak wszelkie ma­
teriały promocyjne działań) spójny, trans pa­
rentny system komunikacji znakowej (kolo­
rystyka, logo, układ informacji), który poma­
ga kreować profesjonalny wizerunek dokto­
rantów. Autorką systemu wizualnego dla
projektu ProComDoc, który - mamy taką na­
dzieję - zostanie przejęty przez tworzącą się
społeczność doktorantów UWr., jest Agniesz­
ka Książek, uczestniczka seminarium dok­
torskiego Centrum im. Willy Brandta.

Panel dyskusyjny z przedstawicielami
firm poprzedzony badaniem ankietowym
Spotkanie to odbędzie się w Oratorium Ma­
rianum 1 7 listopada 2005 r. Przedstawicie­
le władz uczelni, organizacji zrzeszających
pracodawców, firm oraz doktoranci zaprosze­
ni zostaną do debaty na temat kwalifikacji
doktorantów i umiejętności zawodowych zdo­
bywanych poprzez training by research.
Spotkanie to poprzedza badanie ankietowe,
którego celem jest zbadanie wizerunku dok­
tora w oczach potencjalnych pracodawców.
Analiza wyników ankiety zostanie przesta­
wiona podczas panelu i będzie punktem
wyjścia do dyskusji na temat kwalifikacji i
umiejętności doktorów oraz oczekiwań pra­
codawców w stosunku do nich.

Dzień Otwarty Studiów Doktoranckich
Do udziału w Dniu Otwartym, który odbę­
dzie się 23 listopada w godzinach od 15
do 18 (ustalony program wystąpień) w Auli
Leopoldyńskiej, zostaną zaproszeni dokto­
ranci, szczególnie pierwszego roku, oraz stu­
denci. Zmieniaj ą się zasady studiów dokto­
ranckich, które według nowej ustawy o szkol­
nictwie wyższym stają się trzecim etapem
kształcenia. Zmiana przepisów regulujących
funkcjonowanie studiów doktoranckich wpły­
nie na zmiany zakresu obowiązków dzieka­
natów i komórek administracyjnych związa­
nych z administrowaniem studiami dokto­
ranckimi. Podczas Dnia Otwartego doktoran­
ci i studenci uzyskaj ą praktyczne informa­
cje o zakresie załatwianych spraw przez
działy administracji UWr. Przedstawione
zostaną również możliwości zdobycia gran­
tów krajowych i stypendiów zagranicznych.

PROCOMDoc - PROMOCJA DOKTORANTÓW NA RYNKU PRACY.
PROJEKT DOKTORANTÓW

S tudia doktoranckie polegają nie tyl­ko na zgłębianiu problemów na­
ukowych, lecz są również doskona ­

łą okazją do nabycia wielu umiejętności
zawodowych, które są cenione i po szu­

kiwane na rynku pracy. Obecnie stano­
wią już nie tylko training for research,
ale training by research.
Na takim założeniu opiera się projekt o
akronimie ProComDoc, w którym od
czerwca do grudnia 2005 r. uczestniczy
29 doktorantów Uniwersytetu Wrocław­
skiego.

Główne cele projektu to:
. przekonanie pracodawców oraz

uświadomienie samym doktorantom,
że młodzi naukowcy są dobrze przy­
gotowani do zarządzania proj ektami
w każdym zawodowym, interkulturo­
wym środowisku;

. przekonanie studentów, że studia
doktoranckie są warte rozważenia
nie tylko pod względem kariery na­
ukowej, ale także pozaakademickiej;

Pełna nazwa tego prestiżowego projek­
tu brzmi Improving generic and profes­
sional communication of doctoral gra­
duates across Europe i jest on finanso­
wany z 6 Programu Ramowego UE.

Funkcję koordynatora spra­
wuje Uniwersytet P. i M. Cu­
rie w Paryżu. Ponadto uczest­
niczy w nim 7 uczelni z całej
Europy, w tym - jako jedyna
uczelnia polska - Uniwersytet
Wrocławski. Koordynatorem
Projektu z ramienia naszej
uczelni jest prof. Piotr Sobota,
a kierownikiem Bożena Tytoń,
szefowa Działu Badań Nauko­
wych UWr.

Instytucje uczestniczące w tym
projekcie od dwóch lat pracu­
ją w ramach programu Docto­
raI Programmes Project, orga­
nizacji European University
Association. Wyniki tych prac
wskazują, że doktoranci pod­
czas swoich studiów (training
by research), związanych z in­
dywidualną pracą nad rozpra­
wą doktorską oraz pracą ze­
społową w ramach projektów
badawczych, nabywają, poza
wiedzą naukową, również
ogólne umiejętności komuni­
kacyjne i zawodowe, takie jak:
radzenie sobie w obliczu no­
wych sytuacji, szybka selekcja
i synteza wiedzy, tworzenie
nowatorskich rozwiązań, roz­
wiązywanie kompleksowych
problemów, opracowywanie
strategii przez łączenie róż­
nych punktów widzenia,
współpraca, kom unikacj a, ja­
kość, zarządzanie czasem i pie­
niędzmi, zarządzanie sytuacj a­
mi kryzysowymi.

. integracja środowiska doktorantów;

. dodatkowe szkolenie doktorantów w
zakresie kwalifikacji komunikacyj­
nych, interpersonalnych poprzez spe­
cjalistyczne warsztaty oraz poprzez
praktyczne uczestnictwo w dużym
międzynarodowym projekcie.

Agnieszka Tuchorska
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SZKOŁA JĘzyI{ÓW ANTYCZNYCH I ORIENTALNYCH

O d 2000 r. działa przy Instytucie Filo­logii Klasycznej i Kultury Antycznej na
WydzialeFilologicznym Uniwersytetu

Wrocławskiego Szkoła Języków Antycznych i
Orientalnych.
Oferta dydaktyczna Szkoły adresowana jest
do wszystkich, którzy chcą uzupełnić swoje
wykształcenie o podstawy kultury i cywili­
zacji europejskiej oraz pragną poznać języki
i kulturę krajów Wschodu (dodatkowo orga­
nizowany jest kurs języka nowogreckiego).
Osoby zainteresowane tą ofertą mogą
uczęszczać na kursy następujących języków:
arabski, chiński, starogrecki, nowogrecki,

REKRUTACJA W UWR 2005/2006

hebrajski, hindi, japoński, łaciński, sanskryt.
Zajęcia są prowadzone przez pracowników
Uniwersytetu Wrocławskiego oraz native spe­
akers. Nauka języków jest wzbogacona o
krótkie wykłady z zakresu kultury, historii,
literatury i religii tych krajów, w których na­
uczane języki były bądź są używane.
Kurs podstawowy trwa 2 lata, 4 semestry.
W semestrze odbywa się 45 godzin zajęć (tzn.
praktycznie zajęcia odbywają się raz w tygo­
dniu - 3 godziny lekcyjne przez 15 tygodni
w semestrze). Absolwenci otrzymują certyfi­
kat ukończenia danego kursu wydany przez
Dziekana Wydziału Filologicznego UWr.

Wszystkie kursy kosztują w tym roku 450
zł za semestr.
Adres: Szkoła Języków Antycznych i Orien­
talnych przy Wydziale Filologicznym UWr.,
Instytut Filologii Klasycznej i Kultury An­
tycznej, ul. Szewska 49, 50-139 Wrocław,
tel.: (0-71) 3752 584, teL/fax: (0-71) 3752
509, tel. kom.: 0608 223729,
e-mail: sjao@uni.wroc.pl
www.sjao.uni.wroc.pl
Dyrektorem Szkoły jest dr Przemysław
Szczurek, zastępcą dyrektora - dr Krzysz­
tof Morta.
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DRODZY ARTYŚCI, POŻĄDANI CUDZOZIEMCY

N ajdrożej, bo aż 25,4 tys. zł kosztowa­ła w roku akademickim 2004/2005
nauka studenta w państwowej uczel­

ni artystycznej, a naj taniej - 4045 zł - w
wyższej szkole zawodowej - wynika z da­
nych opublikowanych przez Główny Urząd
Statystyczny.
W uczelniach prywatnych roczne studia jed­
nej osoby kosztują średnio - 5358 zł, a na
państwowym uniwersytecie - 7538 zł. Po­
dane koszty są jednak uśrednione. Wyliczo­
no je, dzieląc sumę kosztów eksploatacyj­
nych uczelni oraz funduszu pomocy material­
nej dla studentów i własnego funduszu sty­
pendialnego przez liczbę studentów. - W
rzeczywistości cena studiów zależy od ośrod­
ka, jego prestiżu i posiadanej infrastruktu­
ry, np. biblioteki - tłumaczy pro£. Tadeusz
Szulc, sekretarz stanu w Ministerstwie Edu­
kacji Narodowej. Przykładowo, rok na stu­
diach zaocznych na Wydziale Prawa na
Uniwersytecie Adama Mickiewicza w Pozna­
niu kosztuje 3970 zł, na Uniwersytecie Ja­
giellońskim - 4400 zł, a na Uniwersytecie
Warszawskim - 6600 zł. Z kolei za rok

nauki na prawniczych dziennych studiach
magisterskich w Wyższej Szkole Przedsię­
biorczości i Zarządzania im. L. Koźmińskie­
go w Warszawie trzeba zapłacić 7000 zł.
Wysokie koszty studiów nie odstraszają jed­
nak młodych ludzi od nauki. W ubiegłym
roku akademickim we wszystkich szkołach
wyższych uczyło się ponad 1,9 mln studen­
tów, czyli o 3,6 proc. więcej niż w roku po­
przednim, a w porównaniu z rokiem akade­
mickim 1990/1991 aż o 377 proc. więcej. Z
tej liczby ponad 1 mln osób płaciło za stu­
dia zaoczne, wieczorowe lub eksternistyczne.
Co ciekawe, z roku na rok wzrasta liczba
cudzoziemców studiujących
w Polsce. W ubiegłym
roku akademickim było
ich 8,8 tys., a 14 lat
temu prawie o połowę
mniej. Rektorzy mają jed­
nak nadzieję, że polskie uczelnie przyciągną
jeszcze więcej obcojęzycznych studentów,
ponieważ ich liczba świadczy o prestiżu szko­
ły. Profesor Jerzy Woźnicki, prezes Fundacji
Rektorów Polskich uważa, że obowiązująca

PIERWSZA PRACA MAGISTERSKA O ŚCIĄGANIU

1 lipca 2005 r. Mirosław Sawicki, mini­ster edukacji narodowej i sportu spo­
tkał się z dr Ewą Nowicką-Włodarczyk

z Instytutu Filozofii Uniwersytetu Łódzkie­
go oraz z Konradem Kobierskim, absolwen­
tem Wydziału Nauk o Wychowaniu Uniwer­
sytetu Łódzkiego, który obronił pracę magi­
sterską pisaną pod kierunkiem pro£. Bogu­
sława Śliwerskiego na temat: Wychowawcze
i etyczne aspekty ściągania w szkole po­

wszechnej. Jest to pierwsza praca magister­
ska dotycząca w całości tego zagadnienia.
Gospodarz spotkania interesował się meto­
dologią badań oraz wynikami zamieszczony­
mi w pracy. Dyskutowano nad skalą proble­
mu i sposobami zapobiegania. Praca obej­
muje zagadnienia dotyczące zakresu i spo­
sobów ściągania, postaw uczniów wobec tego
zjawiska, systemu kar, jakie mogą ich po­
wstrzymać przed tym zachowaniem, a tak­

sporządziła Beata Rogowska

od niedawna ustawa Prawo o szkolnictwie
wyższym, która m.in. pozwala na prowadze­
nie zajęć w języku angielskim i uznaje
punktowy system zaliczania zajęć, znacznie
ułatwi polskim uczelniom pozyskanie mło­
dzieży z innych krajów. Politechnika War­
szawska już zapowiedziała, że w ciągu 4 lat
utworzy na wszystkich kierunkach, na po­
ziomie studiów licencjackich, zajęcia w języ­
ku angielskim, a Szkoła Główna Handlowa
chce reklamować się w zagranicznych pi­
smach fachowych.

G,Gazeta Prawna" 30 JX-2 X 2005)

* koszty własne działalności eksploatacyjnej uczelni,
fundusze pomocy materialnej dla studentów oraz wła­
sne fundusze stypendialne podzielone przez liczbę stu­
dentów
Żrodło: GUS (dane za rok akademicki 2004/2005)

że opinie uczniów na temat postaw nauczy­
cieli wobec ściągania. Konrad Kobierski za­
mierza kontynuować badania nad tą proble­
matyką i zamieścić je w rozprawie doktor­
skiej.
Minister odznaczył dr Ewę Nowicką-Włodar­
czyk, inicjatorkę pierwszej pracy magister­
skiej na temat ściągania, Medalem Komisji
Edukacji Narodowej. (MNiJ)
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TYTUŁ PROFESORA Z RĄK PREZVDENTA RP ODEBRALI

. prof. dr hab. JERZY KOCH z Katedry
Filologii Niderlandzkiej im. Erazma z
Rotterdamu

. prof. dr hab. KONRAD NOWACKI z In­
stytutu Nauk Administracyjnych

STOPIEŃ NAUKOWY DOKTORA HABILITOWANEGO OTRZVMALI

27 czerwca 2005

. dr MAREK JAN MOZRZYMAS, Instytut
Fizyki Teoretycznej
dr hab. nauk fizycznych w zakresie
fizyki - fizyki teoretycznej, metod
matematycznych fizyki
Formalizm Racaha- Wignera dla
kwantowej superalgebry Uq[osp(l /2)]

. dr ROBERT KUCHARCZYK, Instytut Fi­
zyki Teoretycznej
dr hab. nauk fizycznych w zakresie
fizyki - fizyki teoretycznej, fizyki cia­
ła stałego
Objętościowe i powierzchniowe wła­
sności elektronowej supersieci GaAs /
AIGaAs z wielowarstwową bazą zło­
zoną

. dr LESZEK MARKOWSKI, Wydział Fizyki
i Astronomii
dr hab. nauk fizycznych w zakresie
fizyki - fizyki powierzchni ciała sta­
łego
Wybrane aspekty elektronowo stymu­
lowanej desorpcji jonów dodatnich
z powierzchni halogenków alkalicz­
nych

. dr TADEUSZ ROMUALD LEBIODA, Wy­
dział Nauk Społecznych
dr hab. nauk humanistycznych w za­
kresie nauk o polityce - stosunków
międzynarodowych
Niemcy rosyjscy w polityce RFN na

STOPIEŃ NAUKOWY DOKTORA UZYSKALI

25 kwietnia 2005

. Tomasz Tadeusz Koncewicz, Katedra
Prawa Międzynarodowego i Europej­
skiego
dr nauk prawnych w zakresie prawa
- stosunków międzynarodowych i eu­
ropej skich
Zasada jurysdykcji powierzonej Try­
bunału Sprawiedliwości Wspólnot
Europejskich
Promotor: prof. Krzysztof Wójtowicz

14 czerwca 2005

. ELŻBIETA LUBCZYŃSKA-JEZIORNA, Insty­
tut Filologii Polskiej
dr nauk humanistycznych w zakre­
sie literaturoznawstwa - historii lite­
ratury polskiej
Gatunki literackie Bolesława Prusa
Promotor: prof. Tadeusz Żabski

tle ich znaczenia w Rosji i rela­
cjach niemiecko-rosyjskich w latach
1763-2003

. dr ANNA TOKARSKA, Wydział Filologicz­
ny
dr hab. nauk humanistycznych w za­
kresie bibliologii - historii książki
Książki, ludzie, idee. Kontakty kul­
turalne Górnego Śląska z Krakowem
w dobie niewoli narodowej

. dr JOANNA MAŁGORZATA WOJDON, In­
stytut Historyczny
dr hab. nauk humanistycznych w za­
kresie historii - historii Polski i po­
wszechnej XX wieku oraz dydaktyki
historii
W imieniu sześciu milionów... Kon­
gres Polonii Amerykańskiej w la­
tach 1944-1968

. dr ELŻBIETA KASZUBA, Instytut Histo­
ryczny
dr hab. nauk humanistycznych w za­
kresie historii - historii Polski XX w.
System propagandy państwowej obo­
zu rządzącego w Polsce w latach
1926-1939

. dr JACEK PIOTROWSKI, Instytut Histo­
ryczny
dr hab. nauk humanistycznych w za­
kresie historii - historii Polski i po­
wszechnej XX wieku
Piłsudczycy bez lidera

27 czerwca 2005

. MONIKA HACZKOWSKA, Katedra Prawa
Konstytucyjnego
dr nauk prawnych w zakresie prawa
- prawa konstytucyjnego
Odpowiedzialność odszkodowawcza
państwa na podstawie art. 77 ust.
1 Konstytucji RP

Promotor: prof. Kazimierz Działocha

9 września 2005

. MONIKA KATARZYNA KLIMOWICZ, Insty­
tut Politologii
dr nauk humanistycznych w zakre­
sie nauk o polityce - polityki gospo­
darczej
Polityka strukturalna Unii Europej­
skiej w nowych państwach człon­
kowskich
Promotor: prof. Wiesław Bokajło

. prof. dr hab. ZBIGNIEW PULKA z Kate­
dry Teorii i Filozofii Prawa

26 września 2005

. dr ELWIRA MAŁGORZATA MARSZAŁKOW­

SKA-KRZEŚ, Wydział Prawa, Admini­
stracji i Ekonomii
dr hab. nauk prawnych w zakresie
prawa - prawa cywilnego
Wpisy w rejestrze przedsiębiorców
spółek handlowych

. dr WIESŁAWA MARIA MIEMIEC, Wydział
Prawa, Administracji i Ekonomii
dr hab. nauk prawnych w zakresie
prawa - prawa finansowego
Prawne gwarancje samodzielności fi­
nansowej gminy w zakresie docho­
dów publicznoprawnych

. dr KRYSTYNA CHOMA-MORYL, Wydział
Nauk Przyrodniczych
dr hab. nauk o Ziemi w zakresie geo­
logii - geologii inżynierskiej
Badania wybranych gruntów spo­
istych z terenu Dolnego Śląska jako
uszczelnień składowisk odpadów
komunalnych

. dr DANIEL KROWARSCH, Wydział Nauk
Przyrodniczych
dr hab. nauk biologicznych w zakre­
sie biologii - biologii molekularnej
Analiza mutacyjna stabilności bia­
łek globularnych

. RADOSŁAW KUPCZYK, Instytut Politolo­
gn
dr nauk humanistycznych w zakre­
sie nauk o polityce - polityki ekono­
mIczneJ
Polska polityka gospodarcza wobec
wyzwań społeczeństwa
Promotor: prof. Wiesław Bokajło

15 września 2005

. KATARZYNA KONARSKA, Instytut Polito­
logii
dr nauk humanistycznych w zakre­
sie politologii - komunikowania spo­
łecznego i dziennikarstwa
System mediów elektronicznych w
Wielkiej Brytanii
Promotor: prof. Jerzy Jastrzębski

. ARKADIUSZ DOMAGAŁA, Instytut Polito­
logii
dr nauk humanistycznych w zakre­
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sie nauk o polityce - stosunków mię­
dzynarodowych
Interwencja humanitarna: ewolucja
zjawiska po zakończeniu zimnej
WOjny
Promotor: prof. Teresa Łoś-Nowak

23 września 2005

. WIESŁAWA PIOTROWSKA, Instytut Polito­
logii
dr nauk humanistycznych w zakre­
sie nauk o polityce - polityki społecz­
neJ
Polska reforma oświatowa z 1999 r.
i jej odbiór społeczny
Promotor: prof. Czesław Lewandow­
ski

. KLAUDIA WIERNICKA, Instytut Socjolo­
gn
dr nauk humanistycznych w zakre­
sie socjologii - socjologii narodu
Opieka socjalna wśród mniejszości
niemieckiej na terenie Śląska Opol­
skiego i Ziemi Wałbrzyskiej
Promotor: prof. Zbigniew Kurcz

. DOROTA STRUSKA, Instytut Politologii
dr nauk humanistycznych w zakre­

28 września 2005 r.

Obradom Senatu przewodniczył Rektor,
prof. Leszek PachoIski.

U stępuj ący Rektor UWr., prof. Zdzisław
Latajka złożył życzenia nowym władzom
rektorskim, aby nowa kadencja była
dobra dla Uniwersytetu Wrocławskiego,
a podejmowane decyzje dawały wiele sa­
tysfakcji. Profesor życzył władzom rek­
torskim nowej kadencji dużo zdrowia
oraz wielu sukcesów w zarządzaniu
uczelnią.

Rektor, prof. Leszek PachoIski poinfor­
mował, że:

D nominacje profesorskie w tej kaden­
cji będą wręczane na otwartych po­
siedzeniach Senatu;

D zgodnie z nową ustawą "Prawo o
szkolnictwie wyższym" Dyrektor Bi­
blioteki Głównej uczestniczy w posie­
dzeniach Senatu z głosem doradczym;

D nowym rzecznikiem prasowym Uni­
wersytetu Wrocławskiego została
Małgorzata Porada-Labuda z Biura
Promocji i Informacji UWr.

W roboczej części posiedzenia Senat

sie nauk o polityce - myśli o polityce
Koncepcje federalizmu włoskiego i
ich wyraz w praktyce politycznej w
latach 1947-2001
Promotor: prof. Wiesław Bokajło

26 września 2005

. JOANNA ZAKOLSKA, Katedra Prawa
Konstytucyjnego
dr nauk prawnych w zakresie prawa
- prawa konstytucyjnego
Zasada proporcjonalności w orzecz­
nictwie Trybunału Konstytucyjnego
Promotor: prof. Janusz Trzciński

. MICHAŁ BARTOSZEWICZ, Katedra Prawa
Konstytucyjnego
dr nauk prawnych w zakresie prawa
- prawa konstytucyjnego
Nadzór nad partiami politycznymi
w polskim porządku konstytucyjnym
Promotor: prof. Janusz Trzciński

27 września 2005

. KRZYSZTOF CHUDY, Instytut Nauk
Geologicznych
dr nauk o Ziemi w zakresie geologii
- hydrogeologii

D mianował na stanowisko profesora
zwyczaJnego:

prof. dr. hab. WIESŁAWA F AŁTYNOWICZA
w Instytucie Biologii Roślin;

prof. dr hab. ELŻBIETĘ LONC w Insty­
tucie Genetyki i Mikrobiologii.

D ponownie zatrudnił na podstawie
mianowania na stanowisko profeso­
ra zwyczaJnego

prof. dr. hab. JANA ŁOBODĘ w Insty­
tucie Geografii i Rozwoju Regional­
nego;

D mianował na stanowisko profesora
nadzwyczajnego na stałe

prof. dr hab. MAŁGORZATĘ JEŻOWSKĄ­
BOJCZUK w Zakładzie Chemii Nie­. .
organIczneJ;

prof. dr. hab. KAzIMIERZA MUSIAŁA w
Instytucie Matematycznym;

prof. dr hab. JOANNĘ SACHSE w Insty­
tucie Filologii Klasycznej i Kultury
Antycznej;

D mianował na stanowisko profesora
nadzwyczajnego na 5 lat

dr. hab. BOGUSŁAWA HAJDUKA w Insty­
tucie Matematycznym;

Zmiany warunków hydrogeologicz­
nych w rejonie niecki Nowej Rudy
w związku z likwidacją kopalń
węgla kamiennego
Promotor: pro£. Stanisław Staśko

. SEBASTIAN BUCZYŃSKI, Instytut Nauk
Geologicznych
dr na uk o Ziemi w zakresie geologii
- hydrogeologii
Warunki hydrogeologiczne osado­
wych formacji trzeciorzędu Bloku
Przedsudeckiego (na przykładzie
zlewni Bystrzycy)
Promotor: prof. Stanisław Staśko

28 września 2005

. AGNIESZKA HENSOLDT, Instytut Filozo­
fii
dr nauk humanistycznych w zakre­
sie filozofii - filozofii języka
Idee Peircowskiego pragmatyzmu i
ich renesans w XX-wiecznej filozo­
fii języ ka
Promotor: prof. U O Krzysztof Rotter

dr. hab. WOJCIECHA SOLIŃSKIEGO w In­

stytucie Filologii Polskiej;

D zatrudnił na podstawie mianowania
na stanowisko profesora nadzwyczaj­
nego na 5 lat

dr. hab. BORYSA PASZKIEWICZA w In­
stytucie Archeologii;

dr hab. JADWIGĘ SADOWSKĄ w Instytu­
cie Informacji Naukowej i Biblioteko­
znawstwa;

Senat

D przyjął opinię prof. dr. hab. ZDZISŁA­
WA LATAJKI z Wydziału Chemii UWr.
o zasługach pro£. dr. hab. ACHIMA
MEHLHORNA, kandydata do tytułu
doktora honoris causa Politechniki
Wrocławskiej;

D ustalił wymiar pensum dydaktyczne­
go;

D ustalił stawki wynagrodzeń za godzi­
ny ponadwymiarowe i inne zajęcia
dydaktyczne w roku akademickim
2005/2006;

D powołał przedstawicieli do komisji se­
nackich Uniwersytetu Wrocławskiego
na kadencję 2005-2008.
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INAUGURACJA ROKU AKADEMICKIEGO 2005/2006 W UWR

T radycyjnie poranna msza św. w Koście­le Uniwersyteckim poprzedziła uroczy­
ste rozpoczęcie roku akademickiego.

Mszę koncelebrował JE ks. bp Marian Go­
łębiewski.
Homilię wygłosił ks. bp Edward Janiak. ­
Przeżywamy uroczystość inauguracyjną naj­
starszej uczelni miasta Wrocławia w dniu,
któremu patronuje św. Hieronim, kapłan,
tłumacz i jeden z wielkich doktorów Kościo­
ła - mówił. - Życzę, byśmy szli w nowy rok
akademicki do sal wykładowych i wraz z
odkrywaniem prawdy stawali się coraz lep­
szymi ludźmi, tak dziś potrzebnymi i tak
bardzo poszukiwanymi.

60 tegoroczna inauguracja nowego roku aka­
demickiego w Uniwersytecie Wrocławskim
zgromadziła 30 września w Auli Leopoldyń­
skiej rzesze pracowników, studentów i zapro­
szonych gości. Gośćmi honorowymi byli: pro£.
Andrzej Stelmachowski, który odebrał tytuł
doktora honoris causa Uniwersytetu Wrocław­
skiego, i wyróżnieni przez Senat Złotym Me­
dalem Uniwersytetu Wrocławskiego: prof.
Wojciech Dziembowski, pro£. Lutz Heusinger,

pro£. Andrzej Krzywicki, pro£. James Rhiel i
pro£. Wojciech Wrzesiński.
Ustępujący Rektor pro£. Zdzisław Latajka
przedstawił sprawozdanie z kończącej się
trzyletniej kadencji rektorskiej i przekazał
insygnia władzy na uczelni pro£. Leszkowi
PachoIskiemu. Życzył obecnym władzom rek­
torskim roztropności w podejmowaniu trud­
nych decyzji i dziękował pracownikom uczelni
i władzom lokalnym za wsparcie.
W przemówieniu inauguracyjnym JM Rektor
prof. Leszek PachoIski zapowiedział wiele
zmian związanych z wej ściem w życie no­
wej ustawy o szkolnictwie wyższym. Życzył
sobie, by Uniwersytet znalazł się na liście

500 najlepszych uniwersytetów na
świecie. Życzenie spełniło się za kil­
ka dni.
Uroczystej promocji doktora honoro­
wego UWr. pro£. Andrzeja Stelma­
chowskiego dokonał promotor pro£.
Edward Gniewek. Wybitny prawnik,
emerytowany już wykładowca Uni­
vversytetu VVarszavvskiego, vvcześniej
także pracownik naszej uczelni,
pierwszy marszałek Senatu RP po
zmianie ustroju w Polsce po 1989
r. pro£. Stelmachowski podziękował
za zaszczytny tytuł.
16 indywidualnych nagród nauko­
wych i dwie zespołowe Ministra
Edukacji Narodowej wręczył laure­
atom prorektor pro£. Krzysztof Na­

wotka. Nagrody odebrali: pro£. Mirosława
Czarnecka, pro£. Karol Bal, pro£. Władysław
N arkiewicz, pro£. Józef J. Ziółkowski, dr
hab. Bogusława Dobek Ostrowska, dr hab.
Wiesława Jednaka, dr hab. Leszek Z. Ciu­
nik, dr hab. Jan J eżewski, dr hab. Jerzy
Koch, dr hab. Konrad Nowacki, dr hab.
Jakub Pigoń, dr hab. Jakub Tyszkiewicz, dr
Piotr Badyna, dr Krzysztof Krupiński, dr
Woj ciech Szczepanik, dr Krzysztof Zielnica,

Laureaci nagród Ministra Edukacji: prof. Mirosława
Czarnecka, prof. Władysław N arkiewicz

prof. Józef J. Ziółkowski, prof. Karol Bal

dr hab. Jakub Pigoń, dr hab. Jan Jeżewski

dr hab. Jakub Tyszkiewicz, dr Krzysztof Zielnica

Rektor prof. Leszek PachoIski odbiera insygnia władzy rektorskiej z rąk ustępującego Rektora prof. Zdzisława Latajki z prawej dr Wojciech Szczepanik
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Pro£. James Rhiel , dziekan
Wydziału Nauk Ścisłych i In­
żynierii Uniwersytetu Minne­
sota w Duluth w Stanach
Zjednoczonych. Od wielu lat
profesor współpracuje z Wy­
działem Chemii Uniwersytetu
Wrocławskiego. Wynikiem tej
współpracy są wspólne publi­
kacje w najlepszych czasopi­
smach naukowych, staże na­
ukowe pracowników Uniwersy­
tetu Wrocławskiego w zespole
profesora, a także wspólnie re­
alizowane projekty badawcze

Laureaci nagród Ministra Edukacji: dr hab. Bogusława Dobek-Ostrowska,
prof. Konrad Nowacki, prof. Leszek Ciunik

Laureaci nagrody zespołowej Ministra: prof. Jan Kołaczkiewicz, mgr Maciej Kuchowicz
i mgr Rafał Szukiewicz

zespół matematyków: dr hab. Janusz Paw­
likowski, dr Krzysztof Ciesielski, i zespół fi­
zyków: pro£. Jan Kołaczkiewicz, dr Dymitr
B. Dańko, mgr Maciej Kuchowicz, mgr Ra­
fał Szukiewicz.
Złotymi Medalami Uniwersytetu Wrocław­
skiego odznaczono profesorów:
Wojciecha Dziembowskiego, Lutza Heusinge­
ra, Andrzeja Krzywickiego, Jamesa P. Rhie­
la, Wojciecha Wrzesińskiego.

Pro£. Wojciech Dziembowski z Obserwato­
rium Astronomicznego Uniwersytetu War­
szawskiego jest ściśle związany ze środowi­
skiem wrocławskich astronomów. Profesor od
wielu lat współpracuje z Instytutem Astro­
nomicznym U niwersytetu Wrocławskiego.
Wielokrotnie był recenzentem w przewodach
profesorskich, habilitacyjnych i doktorskich
przeprowadzanych na naszej uczelni. Często
gościł na wrocławskich seminariach. Był rów­
nież promotorem wyjazdów astronomów wro­
cławskich na międzynarodowe konferencje
naukowe.
Pro£. Lutz Heusinger, historyk sztuki z Uni­
wersytetu w Marburgu w Niemczech. Profe­
sor życzliwie wspomagał działalność Insty­
tutu Historii Sztuki Uniwersytetu Wrocław­
skiego. Nie szczędził czasu na konsultacje i
szkolenia pracowników Instytutu zarówno
we Wrocławiu, jak i w Marburgu. Wspoma­
gał pozyskanie grantu finansowanego przez
Fundację Volkswagena, a będącego pod me­
rytoryczną opieką Uniwersytetu w Marbur­
gu. Wspierał bibliotekę instytutową, wielo­
krotnie przekazując fachową literaturę.
Pro£. Andrzej Krzywicki z Instytutu Mate­
matycznego Uniwersytetu Wrocławskiego,
twórca szkoły naukowej niezwykle istotnej
zarówno dla społeczności uniwersyteckiej, jak
i dla matematyki polskiej. Mocno zaanga­
żowany w działalność Instytutu Matematycz­
nego i kształcenie kolejnych pokoleń młodych
matematyków.

finansowane przez National Scien­
ce Foundation. Profesor jest również
promotorem współpracy z naszą
uczelnią w zakresie kształcenia stu­
dentów amerykańskich.
Pro£. Wojciech Wrzesiński z Instytu­
tu Historycznego Uniwersytetu Wro­
cławskiego, wybitny historyk. Profe­
sor pełnił na uczelni wiele odpowie­
dzialnych funkcji i niezwykle aktyw­
nie działał na rzecz naszej uczelni.
Immatrykulację przedstawicieli naj­
lepszych studentów pierwszego roku
przeprowadził prorektor pro£. Le­
szek Ciunik. Zwrócił się do młodzie­
ży: Inauguracja roku akademickie­
go to dla tysięcy młodych ludzi po­

czątek nowego rozdziału życia, pasjonujące­
go, ważnego i decydującego o ich dalszych
losach i związanego nierozłącznie z Uniwer­
sytetem. Od dwóch dni w tej Auli odbywa­
ją się immatrykulacje na poszczególnych wy­
działach. Do rodziny akademickiej Uniwer­
sytetu Wrocławskiego w tym roku przyjęli­
śmy przeszło 5 tysięcy młodych ludzi. Te oso­
by będą studiowały u nas na studiach sta­
cjonarnych. Z żalem muszę powiedzieć, że
około 18 tysięcy młodych ludzi zmuszonych
było do poszukiwania innych form studiowa­
nia lub innych uczelni. W śród nich bez wąt­
pienia było wielu takich, którzy zasługiwali
na status studenta Uniwersytetu Wrocław­

Immatrykulacja studentów

Tomasz Lisowski, student politologii, odbiera indeks
z rąk prorektora prof. Leszka Ciunika

Odznaczeni Złotym Medalem UWr: prof. Wojciech Dziembowski, prof. James Rhiel, prof. Lutz Heusinger,
prof. Andrzej Krzywicki, prof. Wojciech Wrzesiński
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skiego. Dzisiejsza immatrykulacja ma cha­
rakter symboliczny. Zaprosiliśmy do niej
przedstawicieli tych studentów z poszczegól­
nych wydziałów, którzy wyróżnili się podczas
rekrutacji najlepszymi wynikami i najlep­
szym przygotowaniem do podjęcia studiów.
Immatrykulacja polega na złożeniu ślubowa­
nia przez studentów, po czym zostaną im
wręczone indeksy, które będą świadkami ich
dokonań przez najbliższe lata.
Życzenia studentom złożył Jacek Rawecki,
przewodniczący Samorządu Studenckiego
UWr. Wykład inauguracyjny pt. Symetrie,
chaos i fraktale wygłosił fizyk pro£. Jan Mo­
zrzymas.
Rektor wygłosił formułę otwierającą kolejny
rok akademicki na naszej uczelni. Uroczy­

stość uświetnił występ Chóru Uniwersytetu
Wrocławskiego GAUDIUM pod dyrekcją Ala­
na Urbanka.
W Oratorium Marianum zostały odczytane
listy z gratulacjami dla doktora honorowego
Uniwersytetu pro£. Andrzeja Stelmachow­
skiego. Wzniesiono toast za pomyślność uho­
norowanych, nagrodzonych, odznaczonych i
za nowy rok akademicki: QUOD FELIX
FAUSTUM FORTUNATUMQUE SIT 2005­
2006.

Gaudeamus na Rynku

1 października na wrocławskim Rynku pra­
wie dwa tysiące osób zaśpiewało "Gaude­
amus igitur" po łacinie i po polsku. Pięć

zwrotek tej pieśni przetłumaczył Roman Ko­
łakowski.
Zaczynała się od słów "Cieszmy się z każ­
dego dnia". Zaśpiewali ją rektorzy, studenci
i członkowie 15 wrocławskich chórów pod dy­
rekcją chórmistrza Artura Wróbla. Z UWr.
śpiewał chór Gaudium prowadzony przez
Alana Urbanka.
Uroczystość przygotowała "Gazeta Wyborcza",
transmitowała ją telewizja. Pro£. Tadeusz
Luty, przewodniczący KRAS P, złożył życze­
nia społeczności akademickiej, a prezydent
Rafał Dutkiewicz ogłosił Wrocław akademic­
ka stolicą Polski i zaprosił wszystkich do
śpiewania za rok.

Kazimiera Dąbrowska

SPRAWOZDANIE USTĘPUJĄCEGO REKTORA UWR PROF. ZDZISŁAWA LATAJKI

Magnificencjo, Panie Rektorze!
Magnificencje!
Ekscelencje!
Wysoki Senacie!
Wielce Szanowni i Dostojni Goście!
Droga Młodzieży Akademicka!

Inauguracja roku akademickiego 2005/2006
zbiegła się z początkiem kadencji nowych
władz rektorskich Uniwersytetu Wrocławskie­
go. Zgodnie ze Statutem uczelni ustępujący
rektor jest zobowiązany do przedstawienia
sprawozdania ze swojej działalności, po
czym nastąpi przekazanie insygniów władzy
nowemu rektorowi.
Nim przejdę do przedstawienia krót­
kiego sprawozdania z kadencji
2002-2005, chciałbym przypomnieć,
że w minionym roku akademickim
Uniwersytet Wrocławski poniósł bo­
lesne straty. Odeszło od nas wielu
pracowników i emerytowanych pra­
cowników, a mianowicie: pro£. dr
hab. Kazimierz Urbanik (Rektor Uni­
wersytetu Wrocławskiego w latach
1975-1981), pro£. dr hab. Włodzi­
mierz Berutowicz (Rektor Uniwersy­
tetu Wrocławskiego w latach 1968­
1971), pro£. dr hab. Stanisław Bed­
narz, prof. dr hab. Stefan Gumiński,
prof. dr hab. Andrzej Jagielski, prof.
dr hab. Tadeusz Kuta, pro£. dr hab.
Romuald Łoziński, dr Jana Paciorek,
dr Eugenia Radecka, mgr Stanisław
Kądzielski, Maria Gancarz, Janina
Decowska, Józefa Siewaszko, Maria
Staniszewska, Jan Szymański, Ro­
muald Tuszakowski oraz doktorzy
honoris causa Uniwersytetu Wro­
cławskiego: Henryk Bereska i Jan
Nowak-Jeziorański. Bardzo proszę o
powstanie i uczczenie chwilą ciszy
pamięć zmarłych osób.

Wielce Szanowni Państwo!
Kadencja 2002-2005 była wyjątkowa
i to nie tylko ze względu na szereg
uroczystości związanych z jubile­
uszem, lecz również na gatunek
spraw, które jako rektor musiałem rozwiązy­
wać. Niech mi wolno przypomnieć, że właśnie
w czasie minionej kadencji obchodziliśmy ju­
bileusz 300-lecia Uniwersytetu Wrocławskie­
go, jednej z najstarszych uczelni na polskich
ziemiach. Kulminacja obchodów Jubileuszu
nastąpiła 15 listopada 2002 r., w dniu świę­
ta uczelni. W głównych uroczystościach udział

wzięli Prezydenci Polski i Niemiec oraz wie­
lu innych polityków i znamienitych gości, łącz­
nie z ponad stu rektorami polskich i zagra­
nicznych uczelni. Symboliczne znaczenie Ju­
bileuszu Uniwersytetu Wrocławskiego zosta­
ło docenione przez UNESCO przez zorgani­
zowanie konferencji 10 października 2002 r.,
w siedzibie głównej UNESCO w Paryżu, a
także przez wpisanie naszego Jubileuszu do
swojego kalendarza. W czasie ostatnich
trzech lat podejmowaliśmy w murach uczel­
ni wielu polityków polskich i zagranicznych.
Nie mam żadnych wątpliwości, że uroczysto­
ści jubileuszowe również zostały dobrze wy­

korzystane do wypromowania Uniwersytetu
Wrocławskiego w kraju i za granicą. W szcze­
gólności o obchodach jubileuszowych oraz
skomplikowanej, a jednocześnie typowej dla
tej części Europy historii Uniwersytetu pisa­
ła prasa niemiecka. W tym miejscu moje go­
rące słowa podziękowania kieruję do Niemiec­
ko-Polskiego Towarzystwa Uniwersytetu Wro­

cławskiego, prawdziwego przyjaciela i amba­
sadora naszej uczelni.

Wielce Szanowni Państwo!
Przedstawiając sprawozdanie o Uniwersyte­
cie Wrocławskim nie można pominąć jego
kondycji finansowej. W czasie kadencji 2002­
2005 każdego roku uczelnia uzyskiwała do­
datni wynik finansowy dzięki utrzymywaniu
dyscypliny finansowej i wytężonej pracy pra­
cowników Wydziałów, którym pragnę serdecz­
nie podziękować. W 2004 r. zysk netto wy­
niósł 7,6 mln zł, który w większości został
przeznaczony na działalność statutową uczel­

ni, a także na własny system sty­
pendialny, z którego są wypłacane
stypendia zarówno pracownikom,
jak i studentom.
Rosnące z roku na rok koszty utrzy­
mania i wynikające z tytułu dodat­
kowych obciążeń finansowych, a od­
notowywane również na innych pol­
skich uczelniach, nakazują nam
oszczędne gospodarowanie groszem
publicznym. Temu miało służyć
wprowadzenie Centralnego Rejestru
Umów, który ewidencjonuje, a tak­
że sprawdza pod kątem ustawy o
finansach publicznych poprawność
zawieranych umów.

Szanowni Państwo!
Jako Rektor kadencji 2002-2005
uważałem, że Uniwersytet Wrocław­
ski musi być uczelnią na miarę XXI
w., uczelnią w pełni europej ską nie
tylko ze względu na swoją prze­
szłość, ale przede wszystkim ze
względu na wyzwania teraźniejszo­
ści i przyszłości.
Pozycję uczelni określa potencjał i
dokonania kadry naukowo-dydak­
tycznej. Uniwersytet Wrocławski za­
trudnia 3211 pracowników, w tym
1728 nauczycieli akademickich. Licz­
ba 478 samodzielnych pracowników
naukowo-dydaktycznych plasuje nas
na bardzo wysokiej pozycji pośród
uczelni akademickich w Polsce.

Kadrę o najwyższych kwalifikacjach tworzy
204 profesorów tytularnych, w tym 142 pro­
fesorów zwyczajnych.
Nie sposób w krótkim sprawozdaniu wymie­
nić znaczące osiągnięcia naukowe naszych
koleżanek i kolegów, które są doceniane
zarówno w kraju, jak i poza granicami Pol­
ski. W minionym roku akademickim nastę­
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pujący profesorowie zostali uhonorowani za­
szczytnym tytułem doktora honoris causa:
pro£. dr hab. Leon Kieres przez Politechni­
kę Gdańską, pro£. dr hab. Wojciech Wrze­
siński przez Akademię Pedagogiczną im.
Komisji Edukacji Narodowej w Krakowie i
prof. dr hab. Józef Ziółkowski przez Uniwer­
sytet Jagielloński. Po raz pierwszy od wie­
lu lat Polska Akademia Nauk w poczet
swoich członków przyjęła profesorów naszej
uczelni: pro£. dr hab. Jacka Otlewskiego i
pro£. dr hab. Leszka Latosa-Grażyńskiego.
Z kolei Minister Edukacji Narodowej i Spor­
tu za osiągnięcia naukowe w 2004 r. przy­
znał 16 nagród indywidualnych oraz 2 na­
grody zespołowe, które zostaną wręczone w
czasie dzisiej szej uroczystości. Prezes Rady
Ministrów RP nagrodził następujących pra­
cowników za rozprawy doktorskie: dr. Świę­
tosława Gala, dr. Filipa Jelenia i dr Elż­
bietę Sochę. Nagrody zostaną wręczone 12
października br. w Kancelarii Prezesa Rady
Ministrów RP.
Jako Rektor, ale także naukowiec przywią­
zywałem dużą wagę do rozwoju badań na­
ukowych. Uczelnia wspiera badania młodych
i zdolnych naukowców przez program uniwer­
syteckich projektów badawczych finansowa­
nych ze środków na badania własne. W
2004 r. Uniwersytet Wrocławski otrzymał
finansowanie z Ministerstwa Nauki i Infor­
matyzacji 69 nowych projektów badawczych,
co w sumie daje liczbę 202 obecnie realizo­
wanych projektów badawczych KBN. Ponad­
to pracownicy naszej uczelni realizowali
1797 tematów, co zaowocowało prawie 3800
publikacjami, w tym 193 książkami i mo­
nografiami. Należy dodać, że w większości
publikacje ukazywały się w najlepszych cza­
sopismach o dużej renomie naukowej.
W okresie ostatnich trzech lat nastąpił
wzrost współpracy z różnymi podmiotami
gospodarczymi - liczba zleceń w 2004 r. w
stosunku do 2003 r. wzrosła z 42 do 54 na
ogólną kwotę ok. 1,5 mln zł (dla porówna­
nia: w 2002 r. - 212 tys. zł, a w 2003 r. ­
634 tys. zł).
Również z satysfakcją mogę stwierdzić, że
w ciągu minionej kadencji znacznie zwięk­
szyło się zainteresowanie programami na­
ukowymi Unii Europejskiej. O ile w 2002 r.
złożono tylko 6 wniosków, w 2003 r. - 20
wniosków, to w 2004 r. pracownicy uczelni

złożyli 42 wnioski projektowe do 6 Progra­
mu Ramowego. Obecnie jest realizowanych
12 projektów 6 Programu Ramowego na
kwotę przeszło 8,5 mln zł. Ponadto w sfe­
rze nauki realizujemy 5 innych projektów fi­
nansowanych ze środków unijnych na ogól­
ną kwotę ok. 1200 tys. zł. Z przyjemnością
pragnę poinformować, że złożony przez nas
projekt utworzenia na Uniwersytecie Wro­
cławskim Katedry UNESCO, pod nazwą In­
terdyscyplinarne Układy Złożone został po­
zytywnie oceniony przez najwyższe władze
tej instytucji i w najbliższym czasie władze
uczelni otrzymają z UNESCO stosowną
umowę do podpisu. Od roku przy Dziale
Współpracy z Zagranicą działa Centrum
Informacyjne UNESCO.
W 2003 r. wspólnie z innymi uczelniami
wrocławskimi oraz z partnerami z przemy­
słu zgłosiliśmy do Ministerstwa Nauki i
Informatyzacji projekt utworzenia Dolnoślą­
skiego Centrum Zaawansowanych Technolo­
gii (DCZT) w ramach Regionalnej Strategii
Innowacji. Celem DZCT jest nie tylko sty­
mulowanie nowych badań naukowych w
dziedzinie nowych technologii, lecz również
komercjalizacja badań naukowych oraz po­
zyskiwanie funduszy na badania naukowe.
Projekt został pozytywnie zaopiniowany i
obecnie nasze zespoły naukowe mogą pro­
wadzić badania naukowe w ramach DCZT.
Działając w celu inicjacji badań inter- i
multidyscyplinarnych oraz integracji zespo­
łów naukowych pochodzących z różnych wy­
działów, w czerwcu 2004 r. Senat Uniwer­
sytetu Wrocławskiego powołał do życia Cen­
trum Doskonałości pod nazwą Centrum
Ekorozwoju i Biotechnologii. Głównymi cela­
mi Centrum jest prowadzenie badań nauko­
wych i innowacyjnych, a także działalność
edukacyjna i szkoleniowa.
Rozwijane są studia doktoranckie, na któ­
rych obecnie kształci się prawie 1300 dok­
torantów. N a lata 2005-2007 ze środków
Europejskiego Funduszu Społecznego otrzy­
maliśmy dodatkowe wsparcie studiów dok­
toranckich w formie grantów dla doktoran­
tów prowadzących badania zwiększające
potencjał innowacyjny Dolnego Śląska.
Wielce Szanowni Państwo!
O prestiżu uczelni, oprócz odkryć i dokonań
naukowych, świadczy również jakość proce­
su dydaktycznego, jego atrakcyjność i nowo­

czesność, a nade wszystko europ ej skość. W
minionej kadencji nasza uczelnia aktywnie
uczestniczyła w budowaniu Europejskiej
Przestrzeni Szkolnictwa Wyższego, stąd też
priorytetami na lata minionej kadencji były:
jakość kształcenia, dwustopniowość studiów,
system transferu i akumulacji punktów oraz
suplement do dyplomu. Poszerzono i uatrak­
cyjniono ofertę dydaktyczną uczelni, urucha­
miając nowe kierunki studiów (muzykologię
i europeistykę), tworząc nowe specjalności i
specjalizacje oraz powołując nowe studia po­
dyplomowe. Nie można w tym miejscu nie
wspomnieć, że Państwowa Komisja Akredy­
tacyjna w 2004 r. przyznała oceny wyróżnia­
j ące dla filologii germańskiej i filologii nider­
landzkiej.
Chciałbym wyraźnie podkreślić, że wiele zro­
biliśmy w kierunku wprowadzenia dwustop­
niowości studiów. Jednakże w najbliższym
czasie należy na wielu kierunkach wdrożyć
do praktyki dydaktycznej właściwe pojmowa­
nie istoty dwustopniowości studiowania. To
zapewni studentom, w większym stopniu niż
obecnie, swobodę w wyborze studiów II stop­
nia i mocno wpisze nasz Uniwersytet w
realizację Procesu Bolońskiego.
W ostatnich latach, kształcąc dużą liczbę
studentów, przyjęliśmy system kształcenia
masowego. Chcąc stworzyć odpowiednie
warunki do kształcenia elitarnego najzdol­
niejszej młodzieży, w minionym roku akade­
mickim uruchomiono międzywydziałowe stu­
dia indywidualne o profilu humanistycznym,
a także międzywydziałowe studia indywidu­
alne o profilu matematyczno - przyrodni­
czym. Studia te są adresowane do bardzo
zdolnych studentów pragnących zrealizować
i zaliczyć program w znacznie szerszym
wymiarze niż przewidywany na danym kie­
runku studiów.
Każdego roku sukcesywnie zwiększaliśmy
liczbę studentów wyjeżdżających na najlep­
sze uczelnie europej skie w ramach progra ­
mu SOCRATES/ERASMUS. W 2004 r. Uni­
wersytet Wrocławski miał podpisanych 188
umów (dla porównania - 166 w 2003 r.) z
uczelniami w krajach Unii Europejskiej. W
minionym roku akademickim 550 naszych
studentów wyjechało studiować na uczelnie
unijne. To stawia nas w pierwszej trójce
polskich uczelni. Również aktywnie uczest­
niczyliśmy w programie LEONARDO DA
VINCI, który finansuje praktyki zawodowe
w krajach unijnych. Te działania nie tylko
wzbogacały ofertę dydaktyczną uczelni i czy­
niły ją bardziej atrakcyjną dla kandydatów
na studia, ale przede wszystkim umożliwiały
lepsze przygotowanie studentów i absolwen­
tów do przyszłej rywalizacji na rynku pracy.
Zawsze uważałem, że Uniwersytet Wrocław­
ski musi być uczelnią europejską, uczelnią
otwartą na studentów zagranicznych. W celu
zainteresowania obcokrajowców studiami na
uczelni w roku akademickim 2003/2004
utworzyliśmy dwu semestralne interdyscy­
plinarne studia w języku angielskim w trzech
blokach: nauk humanistycznych i spo­
łecznych, nauk przyrodniczych oraz nowych
technologii. Dzięki temu działaniu liczba stu­
dentów z uczelni unijnych studiujących na
uczelni wrocławskiej wzrosła z 81 w 2003
r. do 300 osób w 2004 r. Uczestniczymy rów­
nież w programie ERASMUS MUNDUS, tj.
naj nowszym programie Unii Europejskiej
skierowanym głównie do studentów spoza
Unii.
W minionej kadencji Uniwersytet Wrocław­
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ski nie zamykał swoich bram na okres let­
nich wakacji. Szkoła Języka Polskiego i
Kultury dla Cudzoziemców od 31 lat zawsze
w lipcu zaczyna kursy letnie, które cieszą
się nie zwykłym powodzeniem, o czym świad­
czy rosnąca liczba słuchaczy. Również w
okresie letnim działa Międzynarodowa Szko­
ła Letnia Uniwersytetu Wrocławskiego, po­
wołana przez Senat uczelni w 2003 r.
Uczestnikami tej Szkoły są studenci z Czech,
Niemiec, Ukrainy i Polski. Program Szkoły
obejmuje kluczowe zagadnienia nie tylko
wzajemnego sąsiedztwa, lecz także pozwa­
la na dyskusje o sprawach europejskich. Od
dwóch lat w okresie wakacji przyjeżdżają do
nas amerykańscy studenci z Uniwersytetu w
Minnesocie - Duluth, by tutaj odbywać za­
jęcia laboratoryjne z chemii. W przyszłym
roku dołączą do nich studenci tejże uczelni
z innych kierunków studiów.

Wielce Szanowni Państwo!
W czasie minionej kadencji jednostki Uniwer­
sytetu Wrocławskiego były niezwykle aktyw­
ne w pozyskiwaniu środków zewnętrznych z
różnych instytucji na szeroko rozumiane
kształcenie podyplomowe. Centrum Edukacji
N auczycielskiej z powodzeniem zdobywało
fundusze w drodze przetargów lub konkur­
sów organizowanych przez instytucje dolnoślą­
skie i MENiS na kształcenie podyplomowe
nauczycieli. Z kolei jednostki wydziałowe
obecnie realizują kształcenie w ramach 5
programów finansowanych z Europejskiego
Funduszu Rozwoju Regionalnego oraz Euro­
pejskiego Funduszu Socjalnego na ogólną
kwotę ponad 2 mln zł. Należy podkreślić, że
wśród projektodawców z Dolnego Śląska li­
derem okazał się Uniwersytet Wrocławski.
Jako Rektor wielką wagę przywiązywałem
do modernizacji procesu kształcenia. Mając
to na uwadze, w budżecie Uniwersytetu po­
cząwszy od 2004 r. corocznie była zarezer­
wowana kwota 1 mln zł na rozwój i moder­
nizację Uczelni. Z tej rezerwy było możliwe
przyznawanie wydziałom odpowiednich środ­
ków finansowych przede wszystkim na
projekty rozwojowe w sferze edukacji.
W okresie minionej kadencji koncentrowali­
śmy się na wdrażaniu i jak naj szerszym
stosowaniu technologii informacyjnych w
dydaktyce i zarządzaniu dydaktyką. Dużą
aktywność wykazało w tym zakresie Cen­
trum Edukacji Nauczycielskiej, które już w
2003 r. uruchomiło kształcenie na odległość
(e-Iearning) w zakresie wybranych typów
zajęć i wybranych studiów podyplomowych
dla nauczycieli. Z kolei przykładem na za­
stosowanie technologii informacyjnych w za­
rządzaniu dydaktyką była uruchomiona w
bieżącym roku internetowa rejestracja kan­
dydatów na studia w Uniwersytecie Wrocław­
skim, komputerowa rekrutacja na wybranych
wydziałach oraz elektroniczne zapisy na
zajęcia z wychowania fizycznego.

Szanowni Państwo!
Uniwersytet Wrocławski ma liczne grono przy­
jaciół, które wspiera działania zmierzające do
rozwoju uczelni i umocnienia naszej pozycji
w kraju i za granicą. O tym mogłem się prze­
konać w czasie minionej kadencji. Uważam,
że jako społeczność akademicka powinniśmy
zasłużone osoby dla uczelni w szczególny spo­
sób wyróżniać. Dotychczas osoby zasłużone
dla uczelni mogły być uhonorowane tytułem
doktora honoris causa lub odznaczone meda­
lem Uniwersytetu Wrocławskiego. Nawiązu­

jąc do tradycji akademickiej, a także wzorem
innych uczelni zagranicznych Senat Uniwer­
sytetu, na mój wniosek, w minionym roku
akademickim ustanowił godność Honorowego
Senatora Uniwersytetu Wrocławskiego. W ten
szczególny sposób chcemy uhonorować osoby
spoza uczelni, które są niezwykle zasłużone
dla Uniwersytetu. Na posiedzeniu w czerwcu
br. Senat podjął uchwałę w sprawie nadania
godności Honorowego Senatora osobom szcze­
gólnie zasłużonym dla Uniwersytetu Wrocław­
skiego: prof. Norbertowi Heisigowi, Przewod­
niczącemu Niemiecko-Polskiego Towarzystwa
Uniwersytetu Wrocławskiego, oraz pro£. Wal­
demarowi Kozuschkowi, Sekretarzowi Nie­
miecko-Polskiego Towarzystwa Uniwersytetu
Wrocławskiego. Ceremonia nadania tego za­
szczytnego tytułu panom profesorom odbędzie
się w dniu święta uczelni, tj. 15 listopada br.

Drodzy Państwo!
Jako władze rektorskie dużą wagę zwraca­
liśmy na zwalczanie patologii na Uczelni.
Celem zminimalizowania lub wyeliminowa­
nia zjawiska plagiatu prac dyplomowych (li­
cencjackich i magisterskich) cztery Wydziały
Uniwersytetu Wrocławskiego przystąpiły do
systemu PLAGIAT. PL. Bardzo aktywnie
uczelnia włączyła się do podjętej przez Kan­
celarię Prezydenta RP kampanii na rzecz
"Uczelni wolnej od uzależnień". Warto dodać,
że członkiem utworzonego przy Kancelarii
Prezydenta RP Komitetu Sterującego ogólno­
polskiego programu profilaktycznego "Sieć
uczelni wolnych od uzależnień" został, ze
względu na ogromne doświadczenie i zaan­
gażowanie w profilaktykę i przeciwdziałanie
uzależnieniom, Uniwersytet Wrocławski. Na­
szej uczelni powierzono opracowanie strate­
gii działań profilaktycznych i narzędzi ba­
dawczych. Ogólne założenia projektu strate­
gii działań profilaktycznych zostały już
przedstawione na posiedzeniu Komitetu Ste­
rującego w Pałacu Prezydenckim w maju br.
Inicjatorem i koordynatorem wszystkich dzia­
łań była Prorektor ds. Nauczania pro£. dr
hab. Krystyna Gabryjelska, której dziękuję
za niezwykłe zaangażowanie.

Wielce Szanowni Państwo!
Od wielu lat Uniwersytet Wrocławski konse­
kwentnie realizuje politykę poprawy warun­
ków prowadzenia badań naukowych i kształ­
cenia studentów. Dużym obciążeniem uczelni
są stare i zabytkowe budynki. Jesteśmy zo­
bowiązani je utrzymywać i remontować, a nie

znajduje to odbicia w dotacjach Ministerstwa
Edukacji Narodowej. W 2004 r. przeprowa­
dzono prace remontowe w wielu budynkach,
przeznaczaj ąc na ten cel ponad 9 mln zł, z
których większość to wypracowane własne
środki. Prowadzone były również remonty
akademików, co znacząco przyczyniło się do
podniesienia ich standardów.
W grudniu 2004 r. pożar w budynku A Wy­
działu Chemii zniszczył dwa ostatnie piętra,
powodując duże zniszczenia i tym samym
konieczność odbudowy tej części budynku
oraz wymiany wielu instalacji, które nie
spełniają obecnych norm. Szacowane koszty
restytucji oraz odbudowy to kwota wielu
milionów zł. Na usunięcie skutków pożaru
częściowo otrzymaliśmy środki finansowe z
Ministerstwa Edukacji Narodowej i Sportu
oraz Ministerstwa Nauki i Informatyzacji.
Podjęliśmy starania o otrzymanie dodatko­
wych środków z rezerwy Premiera RP.
W minionej kadencji zakończono wiele inwe­
stycji budowlanych: budynek Herbarium, bu­
dynek audytoryjny Wydziału Prawa, Admi­
nistracji i Ekonomii, hala sportowa przy ul.
Przesmyckiego oraz remont budynku dla
Instytutu Archeologii przy ul. Koszarowej,
gdzie mieści się Muzeum Archeologiczne.
Również zwiększył się stan posiadania Uni­
wersytetu Wrocławskiego. Niech mi będzie
wolno przypomnieć, że w 2003 r. zakupili­
śmy budynek przy ul. Strażniczej na potrze­
by Centrum Studiów Niemieckich i Europej­
skich im. Willy Brandta, a w lipcu tego roku
po podpisaniu aktu notarialnego przejęliśmy
od gminy Wrocław budynek wraz z działką
przy ul. Szczytnickiej, zajmowany uprzednio
przez XIV Liceum Ogólnokształcące. Warto
również wspomnieć, że wspólnie z władza­
mi samorządowymi województwa reprezen­
towanymi przez Marszałka Województwa
Dolnośląskiego, władzami miejskimi repre­
zentowanymi przez Prezydenta Wrocławia,
Wojewódzkim Funduszem Ochrony Środowi­
ska i Gospodarki Wodnej we Wrocławiu
oraz Polską Akademią Nauk - Oddział
Wrocław podpisaliśmy list intencyjny w spra­
wie powołania do życia Akademickiego Cen­
trum Edukacji Ekologicznej - Planetarium.
Jestem głęboko przekonany, że to Planeta­
rium będzie nie tylko ważną wizytówką
uczelni, przyczyniającą się do popularyzacji
nauki, lecz także dużą atrakcją turystyczną
naszego miasta.
W okresie ostatnich trzech lat Uniwersytet
Wrocławski przystąpił do realizacji dwóch
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dużych inwestycji budowlanych: nowego
gmachu Biblioteki Uniwersyteckiej oraz gma­
chu Instytutu Informatyki. Po okresie pew­
nych kłopotów związanych z budową N owej
Biblioteki, o których nie chcę wspominać w
momencie tej podniosłej uroczystości, podję­
te przeze mnie energiczne działania po 1
marca br. przy dużej pomocy Kanclerza Uni­
wersytetu dr Beaty Lenkiewicz oraz innych
osób doprowadziły do unormowania sytuacji,
co pozwoliło na dalszą realizację tej inwe­
stycji. Pragnę również poinformować społecz­
ność uniwersytecką, że w ostatnim półroczu
przy olbrzymiej pomocy p. Prorektor prof. dr
hab. Krystyny Gabryjelskiej podjąłem usil­
ne starania, by Sejm RP w projekcie uchwa­
ły budżetowej na lata 2006 i dalsze zna­
cząco zwiększył finansowanie budowy Biblio­
teki. Oznacza to jednoczesne zmniejszenie
finansowego wkładu własnego uczelni w tę
inwestycję, który pierwotnie wynosił ok. 60
mln zł. Według nieoficjalnych informacji, ja­
kie mam, nasze starania zostały uwzględ­
nione i wkład własny uczelni został zmniej­
szony do ok. 20 mln zł.

Wielce Szanowni Państwo!
Przedstawione powyżej, z konieczności w
dużym skrócie, podjęte działania w minio­
nej kadencji miały na celu wzrost pozycji
Uniwersytetu Wrocławskiego w kraju i poza
. ..
Jego granICamI.
Kończąc kadencję 2002-2005 na Urzędzie

Rektora, pragnę wyrazić słowa podziękowa ­
nia wszystkim pracownikom Uniwersytetu
za dotychczasowy trud, ofiarną i rzetelną
pracę, za osiągnięcia naukowe, dydaktyczne
i organizacyjne, przyczyniające się do pod­
niesienia prestiżu naszej uczelni. Jako Rek­
tor wiedziałem, że zawsze mogę liczyć na
twórczą postawę społeczności uniwersytec­
kiej. Bardzo dziękuję za wsparcie dla swo­
ich działań, jakiego doświadczałem w tym
okresie. Szczególne słowa podziękowania
kieruję do najbliższych współpracowników ­
prorektorów, dziekanów minionej kadencji,
pełnomocników, kierowników działów Admi­
nistracji Centralnej z Panią Kanclerz i Pa­
nem Kwestorem na czele. Dziękuję również
Wysokiemu Senatowi minionej kadencji, któ­
ry wspierał mnie w działaniach, a także
komisjom senackim i rektorskim.
Chciałbym również wyrazić słowa podzięko­
wania parlamentarzystom dolnośląskim,
władzom państwowym i samorządowym
naszego województwa, władzom miejskim za
niezwykle owocną współpracę oraz wspiera­
nie naszej uczelni. Dziękuję dostojnikom
kościelnym różnych Kościołów i wyznań, któ­
rzy w czasie kadencji wspierali mnie dobrym
słowem i w swych modlitwach pamiętali o
Uniwersytecie Wrocławskim.
Magnificencjom Rektorom U czelni Wrocławia
i Opola chciałbym podziękować za okres 3
lat współpracy na rzecz budowania silnego
wrocławskiego ośrodka akademickiego.

Magnificencjo!
Z okazji rozpoczęcia nowej kadencji życzę
Magnificencji Panu Rektorowi oraz nowej
ekipie prorektorskiej sukcesów w kierowaniu
uczelnią, dużo sił oraz roztropności przy
podejmowaniu decyzji. Niech Uniwersytet
Wrocławski rozwija się pod kierownictwem
Pana Rektora.

Drodzy Państwo!
Życzę wszystkim pełniącym funkcje kierow­
nicze, by w swoich działaniach kierowali się
rozwagą i dobrze pojętym dobrem uczelni.
Wszystkim pracownikom Uniwersytetu ży­
czę, by praca dawała satysfakcję.
Młodzieży akademickiej życzę dobrych wyni­
ków w nauce i wytrwałości w zdobywaniu
wiedzy. Życzę Wam, Droga Młodzieży, by dy­
plom Uniwersytetu Wrocławskiego był prze­
pustką do lepszego życia oraz realizacji Wa­
szych ambicji i marzeń. Szczególne słowa kie­
ruję do studentów I roku. Wybraliście na
miejsce studiów Uniwersytet Wrocławski, za
co Wam bardzo dziękuję. Gratuluję tego suk­
cesu, jakim było dostanie się na naszą uczel­
nię. Dzisiaj na kilka lat łączycie swoje życie
z Uniwersytetem Wrocławskim. Życzę, by ten
okres był przyjemny, a panująca na wydzia­
łach i w instytutach atmosfera inspirowała
do nauki. Życzę Wam, by wcześniejsze wy­
obrażenia o studiach zostały zrealizowane.

PRZEMÓWIENIE INAUGURACYJNE REKTORA UWR PROF. LESZKA PACHOLSKIEGO

Ekscelencjo,
Magnificencje,
Wysoki Senacie,
Szanowni goście,
Drodzy koledzy i studenci!

Rozpoczynamy nowy rok akademicki, pierw­
szy rok nowej kadencji rektorskiej. Warunki
zewnętrzne sprawiają, że będzie to kaden­
cja wielkich zmian.

Wchodzi w życie nowa ustawa o szkolnic­
twie wyższym, zmieniająca obowiązujące
dotychczas prawo. Cenną zmianą jest zwięk­
szenie uprawnień i odpowiedzialności orga­
nów jednoosobowych, co pomoże usprawnić
zarządzanie uczelnią. Jednocześnie ustawa
ogranicza autonomię uczelni, nakładając
sztywny gorset na programy nauczania.
Kilka dni temu odbyły się wybory parlamen­
tarne. Wkrótce powstanie nowy rząd, które­

go polityka będzie odmienna od polityki rzą­
dów SLD. Nie wiemy jeszcze, w czyich rę­
kach znajdą się sprawy szkolnictwa i ba­
dań naukowych, nie wiemy, czy rządzący
zrozumieją, że bez zwiększenia dotacji na
szkolnictwo i badania naukowe, a przede
wszystkim bez mądrych reform systemu
zarządzania szkolnictwem wyższym i bada­
niami naukowymi grozi nam zapaść cywili­
zacyjna i upadek polskiej gospodarki.
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Kondycja finansowa Uniwersytetu była w
ostatnich latach bardzo dobra. Z funduszy
własnych uczelni zbudowano i wyremonto­
wano wiele budynków. Źródłem tych fundu­
szy było czesne płacone przez bardzo licz­
nych studentów studiów zaocznych Wydzia­
łu Prawa, Administracji i Ekonomii, a tak­
że Wydziału Nauk Społecznych, Wydziału Fi­
lologicznego i Wydziału Nauk Historycznych
i Pedagogicznych. Sytuacja jednak się zmie­
nia. W wiek studencki wchodzi pokolenie
niżu demograficznego. Wkrótce liczba słucha­
czy studiów płatnych zacznie gwałtownie
spadać.
Od ponad roku Polska jest członkiem Unii
Europejskiej, młodzi Polacy stają się coraz
bardziej mobilni, przyzwyczaili się do otwar­
tych granic, do tego, że mogą studiować w
dowolnym kraju Unii. Coraz częściej wybie­
raj ą studia za granicą. Absolwenci studiów
magisterskich wyjeżdżają na studia dokto­
ranckie do najlepszych ośrodków na świecie.
Coraz większy odsetek dobrze wykształconej
młodzieży poszukuje pracy za granicą.
To dobrze, że nowe pokolenie ma szansę na
międzynarodową karierę zawodową, to do­
brze, że im łatwiej o sławę i sukces mate­
rialny. To dobrze, że znikły granice i że nasi
wychowankowie stają się członkami global­
nych społeczności uczonych, artystów, huma­
nistów, menadżerów. Niestety, migracja ta­
lentów odbywa się w jedną stronę. Może to
spowodować obniżenie poziomu nauczania,
upadek badań naukowych, odpływ nowocze­
snego przemysłu, a w konsekwencji paupe­
ryzację Wrocławia i całej Polski. Czekają nas
lata wielkich wyzwań, wielkich zagrożeń, ale
też wielkich szans. We współczesnej między­
narodowej rywalizacji cofa się ten, kto bie­
gnie wolniej od innych. Wszystko wskazuje
na to, że w najbliższych latach będziemy
musieli znacznie przyspieszyć.
Podtrzymuję wszystkie zobowiązania, które
podjąłem, przedstawiając kilka miesięcy
temu program wyborczy. Zakończymy budo­
wę biblioteki, nie doprowadzając do zapa­
ści finansowej Uniwersytetu. Wkrótce pod­
piszemy porozumienie z firmą MITEX, któ­
ra w czerwcu zagroziła zerwaniem umowy.
Rozpoczęły się prace nad przygotowaniem
spójnej dokumentacji budowlanej. Zabiegam
o to, by nowy parlament zatwierdził sposób
finansowania tej inwestycji, wprowadzony
do projektu budżetu dzięki staraniom pani
rektor Krystyny Gabryjelskiej. Spotkałem się
już z wybranymi kilka dni temu parlamen­
tarzystami z Dolnego Śląska i apelowałem
o ich poparcie w tej sprawie. Wkrótce ruszy

remont budynku dla europeistyki i remont
spalonego budynku Wydziału Chemii. Za
kilka dni ogłosimy przetarg na przygotowa­
nie projektu remontu budynku Instytutu Hi­
storycznego i zabudowy "Kalogródka" . W
czerwcu złożymy wniosek o sfinansowanie
tej inwestycji z funduszy unijnych.
Mam nadzieję, że wspólnie z Urzędem Miej­
skim przygotujemy projekt rewaloryzacji ul.
Kuźniczej, który obejmie między innymi za­
budowę posesji zajmowanej obecnie przez
budynek po szkole podstawowej i remont
Kolegium Antropologicznego. Rozbudowywa­
ne będą kampusy na pl. Grunwaldzkim i
na ul. Koszarowej. Z zesłania na ul. Pocz­
tową wrócą w pobliże innych części Wydzia­
łu Filologicznego slawistyka i dziennikarstwo.
Będę kontynuował reformy administracji roz­
poczęte przez rektora Zdzisława Latajkę i
prorektora Jana Kołaczkiewicza. Zmienimy
strukturę administracji, usprawnimy obieg
dokumentów. Wystąpimy o certyfikat ISO na
zarządzanie. Certyfikat ten będzie nie celem,
lecz narzędziem do oceny sprawności zarzą­
dzania. Reformy dadzą oszczędności finan­
sowe, skrócą czas załatwiania spraw, a
przede wszystkim uwolnią uczonych od
znacznej części obowiązków administracyj­
nych.
Jednym z ważniejszych skutków przemian
politycznych w Polsce jest umasowienie stu­
diów wyższych. Od kilku lat liczba osób
rozpoczynających studia jest większa od licz­
by osób zdających maturę. Masowe studia

są przez część środowiska oceniane jako
uczciwy sposób zarabiania pieniędzy, przez
innych, jako działalność moralnie dwuznacz­
na, obniżająca prestiż uniwersyteckiego dy­
plomu. Studia te są jednak zjawiskiem trwa­
łym i wartościowym. Musimy je tylko lepiej
dostosować do intelektualnego potencjału
słuchaczy i do potrzeb rynku.
W czasach komunistycznych głoszono pogląd,
że największym bogactwem Polski jest wę­
giel. Teraz coraz więcej osób rozumie, że
naszym największym skarbem jest talent,
entuzjazm, pracowitość i przedsiębiorczość
naszej młodzieży. Uniwersytet jest natural­
nym miejscem do pielęgnacji i rozwijania ta­
lentów.
Ważne odkrycia naukowe, rewolucyjne tech­
nologie i wielkie dzieła artystyczne tworzą
wybitne jednostki. Na nasze studia trafia
młodzież zdolna sięgać po najwyższe laury,
młodzież, która może zadziwić świat. Musi­
my jej tylko stworzyć odpowiednie warunki,
stawiając przed nią wyzwania na miarę jej
talentów.
Chcę, aby nasi absolwenci byli motorem
rozwoju Wrocławia, animatorami polskiej go­
spodarki i liderami światowej nauki. Chcę,
aby nasz Uniwersytet był ważnym świato­
wym ośrodkiem naukowym. Wierzę, że ra­
zem zrealizujemy przynajmniej program mi­
nimum, jakim jest wprowadzenie Uniwersy­
tetu Wrocławskiego na listę pięciuset najlep­
szych uniwersytetów na świecie.
Dziękuję za uwagę.

PROF. ANDRZEJ STELMACHOWSKI DOKTOREM HONORIS CAUSA UWR

DROGĘ ŻYCIOWĄ PRO F . ANDRZEJA STELMACHOWSKIEGO PRZEDSTAWIŁ DZIEKAN PRO F . MAREK BOJARSKI

Pro£. dr hab. Andrzej Stelmachowski, eme­
rytowany profesor zwyczajny Uniwersytetu
Warszawskiego, w przeszłości Profesor Uni­
wersytetu Wrocławskiego, od dzisiaj promo­
wany doktor honorowy naszej uczelni, uro­
dził się 28 stycznia 1925 r. w Poznaniu. Tam
ukończył szkołę powszechną i rozpoczął na­
ukę w szkole średniej. Po wybuchu wojny
kontynuował naukę w Gimnazjum Polskim
w Kownie, a następnie w ramach tajnego
nauczania w Warszawie. Maturę uzyskał w
1943 r. W tymże roku podjął studia na pod­
ziemnym Uniwersytecie Warszawskim; kon­
tynuował je po wojnie w Poznaniu, uzysku­

j ąc tytuł magistra prawa w 1947 r. na
Wydziale Prawno-Ekonomicznym Uniwersy­
tetu A. Mickiewicza. W okresie wojennym,
niezależnie od udziału w tajnym nauczaniu
oraz pracy - także fizycznej - był również
żołnierzem Armii Krajowej.
Po ukończeniu studiów Andrzej Stelmachow­
ski podjął pracę na Uniwersytecie A. Mic­
kiewicza w Poznaniu. Tam w 1950 r. uzy­
skał stopień naukowy doktora nauk praw­
nych. Następnie przeniósł się na Uniwersy­
tet Warszawski, gdzie uzyskał stopień kan­
dydata nauk (w 1956 r.) i z początkiem
1958 r. został powołany na stanowisko do­

centa. Z końcem 1962 r. został przeniesiony
do Wrocławia i powołany na stanowisko pro­
fesora nadzwyczajnego na Uniwersytecie
Wrocławskim. W 1969 r. powrócił do War­
szawy i objął stanowisko profesora Uniwer­
sytetu Warszawskiego. W 1973 r. uzyskał
tytuł profesora zwyczajnego.
W początkach swej aktywności zawodowej
angażował się również Andrzej Stelmachow­
ski w pracę resortu sprawiedliwości. Pracę
w sądownictwie rozpoczął jeszcze w Pozna­
niu, a następnie był sędzią Sądu Powiato­
wego w Warszawie. W 1951 r. zrzekł się sta­
nowiska sędziego. Po zmianach politycznych
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1956 r. podjął ponownie pracę w sądow­
nictwie jako członek Biura Orzecznictwa
Sądu Najwyższego, a w 1959 r. został od­
delegowany do Ministerstwa Sprawiedliwo­
ści. Od 1962 r. A. Stelmachowski w swej
działalności zawodowej skoncentrował się
wyłącznie na pracy naukowej.
Od 1970 r. Profesor Andrzej Stelmachow­
ski prowadził również zajęcia dydaktyczne
na ówczesnej Filii Uniwersytetu Warszaw­
skiego w Białymstoku, gdzie ponadto w
latach 1975-1981 pełnił funkcję dziekana
Wydziału Administracyj no- Ekonomicznego.
Przez wiele lat wykładał również na Uni­
wersytecie im. Kardynała Stefana Wyszyń­
skiego w Warszawie.
Osiągnięcia badawcze Profesora Andrzeja
Stelmachowskiego zostaną bliżej przedsta­
wione w laudacji promotora. Należy jednak
już w tym miejscu zwrócić uwagę na sze­
roki zakres zainteresowań naukowych Pro­
fesora z dziedziny prawa rolnego i szeroko
rozumianego prawa cywilnego. Trzeba do­
dać, że na liście jego publikacji naukowych,
obejmującej ponad 200 pozycji, ogłoszonych
w kraju i za granicą, znajdują się liczne mo­
nografie, podręczniki, studia i artykuły na­
ukowe, komentarze i glosy, recenzje, rapor­
ty z badań, referaty.
W biografii Profesora Andrzeja Stelmachow­
skiego zarysowała się mocno - w szczegól­
ności od przełomowego "Sierpnia 80" - jego

działalność polityczna, społeczna, publiczna.
Profesor, będąc osobą znaną z niezależnych,
opozycyjnych poglądów, został zaproszony w
sierpniu 1980 r. do Gdańska, gdzie pełnił
funkcję doradcy robotników przy zawarciu
Porozumienia Gdańskiego. Od tego momen­
tu Profesor Andrzej Stelmachowski był zwią­
zany z ruchem "Solidarności", pełniąc funk­

cję doradcy Lecha Wałęsy i kierowniczych
gremiów NSZZ "Solidarność" oraz "Solidar­
ność Rolników Indywidualnych". Funkcje te
pełnił także, gdy "Solidarność" działała w
podziemiu. Należał do twórców i uczestni­
ków Okrągłego Stołu; współprzewodniczył
zespołowi do spraw wsi i rolnictwa.
W pierwszych wolnych wyborach Profesor
A. Stelmachowski został wybrany do Sena­
tu Rzeczypospolitej, Senat zaś powierzył mu
godność marszałka. Przewodnicząc wyższej
izbie parlamentu, aktywnie i twórczo od­
działywał na przekształcenie systemu pra­
wa.
Ostatnie lata aktywności Profesora Andrze­
ja Stelmachowskiego koncentrują się wokół
działalności Stowarzyszenia "W spólnota
Polska", któremu Profesor przewodniczy.
Działalność Profesora wysoko oceniają Po­
lacy mieszkaj ący za granicą, w szczególno­
ści na Wschodzie.
Profesor Andrzej Stelmachowski został już
wyróżniony tytułem doktora honoris causa
przez Uniwersytet Paris I Pantheon-Sorbon­

ne i Uniwersytet w Ferrarze, a w Polsce
przez Uniwersytet w Białymstoku oraz Uni­
wersytet im. Kardynała Stefana Wyszyńskie­
go w Warszawie.
Posiada również Profesor wiele odznaczeń i
wyróżnień państwowych. Jego najwyższym
odznaczeniem jest Krzyż Wielki Orderu Od­
rodzenia Polski.
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Czcigodny Panie Profesorze,

Z ogromnym wzruszeniem uczestniczę w dzi­
siejszej uroczystości, występując w zaszczyt­
nej roli promotora. Wyrażam niezmierną ra­
dość, że Senat Uniwersytetu Wrocławskiego
na wniosek Rady Wydziału Prawa, Admini­
stracji i Ekonomii podjął uchwałę o nada­
niu Panu Profesorowi tytułu doktora hono­
ris causa naszej Uczelni.
Uchwała Senatu jest wyrazem
zasłużonego uznania Pańskich
szczególnych dokonań. Dla na­
szej Uczelni jest zaś zaszczy­
tem zaliczyć Pana do grona
swoich doktorów honorowych.

Szanowni Państwo,
Podejmując swoją uchwałę,
Senat Uniwersytetu Wrocław­
skiego uhonorował Profesora
Andrzej a Stelmachowskiego
jako wybitnego prawnika,
światowej klasy uczonego,
znakomitego organizatora na­
uki, wspaniałego dydaktyka i
wychowawcę młodzieży akade­
mickiej, mistrza wielu
uczniów, a także znanego dzia­
łacza publicznego. Pan Dzie­
kan przedstawił już ogólną
sylwetkę naszego czcigodnego
doktora honoris causa. Mnie
pozostał przyjemny zaszczyt szczegółowego
przedstawienia zasług Pana Profesora An­
drzeja Stelmachowskiego; pochwały jego oso­
by i dokonań.
Profesor Andrzej Stelmachowski jest posta­
cią wybitną, znakomicie łączącą swą boga­
tą aktywność naukową z szerokim zaanga­
żowaniem w sprawy publiczne. Opinii spo­
łecznej kojarzy się z czasami fundamental­

nych przemian ustroju państwa i systemu
prawnego, walką o demokrację, tworzeniem
podstaw państwa prawnego, w czym, jako
pierwszy Marszałek Senatu odrodzonej Rze­
czypospolitej, miał udział bardzo znaczący.
Jednakże Pro£. A. Stelmachowski, pomimo. .
swego ogromnego zaangazowanla w sprawy
publiczne, pozostaje przede wszystkim czło­
wiekiem nauki, intelektualistą, który poprzez

swoją twórczość naukową wywierał silne
piętno na formację kilku pokoleń prawników.
Legitymuje się wybitnym, oryginalnym dorob­
kiem jako autor prawniczych prac nauko­
wych. Jest przy tym, jak stwierdził recen­
zent (pro£. Marek Safjan), "postacią renesan­
sową". Już same rozległe zainteresowania
badawcze i głębokie inspiracje teoretyczne,

poparte erudycją oraz znajomością łaciny i
wszystkich wiodących języków nowożytnej
Europy, wystarczaj ą za uzasadnienie tego
mIana.
Mówiąc o dokonaniach naukowych, wypada
dostrzec, że imponujący dorobek Profesora
Andrzeja Stelmachowskiego obejmuje ponad
200 pozycji ogłoszonych w kraju i za grani­
cą. Znajdują się wśród nich liczne monogra­

fie, podręczniki, studia i ar­
tykuły naukowe, komentarze
i glosy, recenzje, raporty z
badań, referaty. Samych
opracowań książkowych, któ­
rych autorem, współautorem
lub redaktorem był A. Stel­
machowski, jest blisko czter­
dzieści. Równocześnie trzeba
zaznaczyć, że rozległy,
wszechstronny jest zakres
badawczych zainteresowań
naukowych Profesora An­
drzeja Stelmachowskiego.
Jest znany ze swych równo­
legle prowadzonych badań i
publikacji z zakresu prawa
rolnego oraz z zakresu pra­
wa cywilnego; we wszystkich
jego dziedzinach, z uwzględ­
nieniem prawa gospodarcze­
go. Nie stroni również od
dociekań naukowych dotyczą­
cych "styków" prawa prywat­
nego i prawa publicznego. We

wszystkich dziedzinach osiągnął znakomite,
doceniane rezultaty badawcze.
Prawo rolne jest dziedziną, w której Profe­
sor Andrzej Stelmachowski odegrał i nadal
pełni rolę szczególną. Podkreślano to z całą
mocą w recenzji Profesora Stanisława Pru­
tisa. Należy dodać, że A. Stelmachowski jest
twórcą własnej, uznanej w Polsce i świecie
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szkoły prawa rolnego. W ciągu 50. lat wy­
odrębniania się prawa rolnego (z prawa ad­
ministracyjnego oraz cywilnego) prawo to sta­
ło się nową gałęzią (najpierw w płaszczyź­
nie dydaktycznej, a później także doktrynal­
nej) przy stałym, twórczym, często krytycz­
nym zaangażowaniu Profesora. Jego zasłu­
gą jest określenie przedmiotu i zakresu pra­
wa rolnego. Jego dorobkiem jest opracowa­
nie podstawowych konstrukcji prawnorol­
nych, takich jak zasady prawa rolnego czy
koncepcja własności rolniczej rozumianej
jako kompleks praw i
obowiązków. Jego osią­
. . .

gnIęClem są wreSZCIe
konkretne rozwiązania
prawne służące obronie
rolnictwa indywidual­
nego.
Działalność naukowa
Profesora A. Stelma­
chowskiego w dziedzi­
nie prawa rolnego cha­
rakteryzuje się swo­
istym, zintegrowanym
podejściem warsztato­
wo-metodologicznym ­
teoretyczne hipotezy
badawcze są przedmio­
tem weryfikacji w toku
badań empirycznych, a
ich wyniki stanowią
przedmiot postulatów
legislacyjnych oraz są
wykorzystywane w
toku bieżącej dydakty­
ki prawa rolnego. Efek­
tem stosowanej przez
Profesora metody ba­
dawczej są wykonane
pod Jego kierunkiem
naukowym opracowa­
nia zespołowe: Przemiany własności ziemi w
rolnictwie polskim (Wrocław 1974), Wpływ
instrumentów prawnych na przestrzenną
strukturę rolnictwa (Warszawa 1977), Pro­
blemy zarządzania rejonami uprzemysłowio­
nymi (Warszawa 1986), Ewolucja pozycji
właściciela indywidualnego gospodarstwa rol­
nego w Polsce (Warszawa 1989).
Odrębnego podkreślenia wymagają zasługi
Profesora Andrzeja Stelmachowskiego w
zakresie dydaktyki prawa rolnego. Profesor
jest twórcą koncepcji, a zarazem głównym
współautorem podręcznika akademickiego
Prawo rolne (Warszawa 1966, 1970, 1980,
1987), a później podręcznika Polskie prawo
rolne na tle ustawodawstwa Unii Europejskiej
(Warszawa 1994, 1997, 1999). Obecnie pod
redakcją Profesora wydano kolejny podręcz­
nik Prawo rolne (Warszawa 2003, 2005),
przygotowany przez 20 współautorów z 9
uniwersytetów; stanowi on w zamierzeniu
próbę zintegrowania zarówno środowiska na­
ukowego, jak też programów nauczania pra­
wa rolnego.
W procesie legislacyjnym doskonalenia usta­
wodawstwa rolnego Profesor Andrzej Stelma­
chowski pełnił stałą funkcję eksperta, któ­
rego zdanie liczyło się przy uchwalaniu wie­
lu kluczowych ustaw rolnych. Także wostat­
nim okresie harmonizacji polskiego ustawo­
dawstwa rolnego z ustawodawstwem Unii
Europejskiej angażował się Profesor w przy­
gotowanie nowych polskich ustaw rolnych
(m.in. w ramach programu "Phare-Sierra").
Fundamentalne znaczenie ma dorobek na­
ukowy Profesora Andrzeja Stelmachowskie­

go z dziedziny prawa cywilnego. Profesor zaj­
mował się zawsze problemami najbardziej
wrażliwymi w polskiej cywilistyce, temata­
mi obrosłymi w swoiste "przesądy" nauko­
we, które tamowały rozwój ważnych insty­
tucji prawnych i ich ewolucję. Poglądy An­
drzej a Stelmachowskiego budziły niekiedy
opozycję, ale zawsze były naznaczone powie­
wem świeżości, zawsze wnosiły coś nowego
i były inspiracją dla interesującej i ważnej
debaty w szerszym środowisku prawniczym,
nie tylko wśród samych uczonych.

Drogę osiągnięć badawczych Profesora wy­
znaczają kolejne monografie i studia z za­
kresu cywilistyki: Przysposobienie w polskim
prawie rodzinnym (Warszawa 1957), Istota
i funkcja posiadania (Warszawa 1958), Kon­
traktacja produktów rolnych (Warszawa
1960), Nominalizm pieniężny a waloryzacja
(Studia Cywilistyczne, t. VI, Kraków 1965),
Odpowiedzialność cywilna za niedobory (War­
szawa 1966), Ewolucja autonomii woli (w:
Tendencje rozwoju prawa cywilnego, Ossoli­
neum 1983).
Podstawowym problemom prawa cywilnego
jest poświęcony cykl traktatów z zakresu
teorii tego prawa. Znaczącym wydarzeniem
w rozwoju polskiej cywilistyki było pierwsze
wydanie Wstępu do teorii prawa cywilnego
(Warszawa 1969), w którym Autor zawarł
refleksje dotyczące tak ważnych kwestii, jak
zasady prawa cywilnego, klauzule general­
ne w kodeksie cywilnym, źródła prawa cy­
wilnego, czy problematyka osób prawnych.
Drugie wydanie W stępu do teorii prawa cy­
wilnego (1984 r.) przyniosło przewartościowa­
nie niektórych ujęć, dokonane niewątpliwie
pod wpływem świeżych doświadczeń zwią­
zanych z powstaniem ruchu "Solidarność" i
stanem wojennym. Ukoronowaniem cyklu
jest dzieło pt. Zarys teorii prawa cywilnego
(Warszawa 1998), bogato uwzględniające
doświadczenia i dorobek III Rzeczpospolitej
w budowaniu demokratycznego państwa
prawnego i gospodarki rynkowej.
Do chwili obecnej Profesor aktywnie uczest­
niczy w opracowaniu fundamentalnych syn­
tez cywilistycznych, rozważając problemat y­

kę modeli własności i ich uwarunkowań spo­
łeczno-ustrojowych (rozdział II), treści i wy­
konywania własności (rozdział III) oraz na­
bycia i utraty własności (rozdział IV), co
zostało zaprezentowane w Systemie prawa
prywatnego (t. 3, Warszawa 2003).
Przewodnim motywem cywilistycznej twórczo­
ści Profesora jest postrzeganie prawa jako
instrumentu realizacji celów społecznych i
ochrony społecznie doniosłych wartości. W
swej najbardziej bodaj znanej pracy cywili­
stycznej (we Wstępie do teorii prawa cywil­

nego) wyraził następu­
jące credo: "moc prawa
tkwi nie w elementach
formalnych, lecz wła­
śnie w wewnętrznych
wartościach, które ze
sobą niesie. Stara
rzymska paremia ius
est ars boni et aequi
jest czymś więcej niż
pięknym ozdobnikiem,
jest wyrazem przekona­
nIa, ze są pewne gra­
nice, poza które usta­
wodawca wykroczyć nie
powinien, że z chwilą
gdy prawo sprzeniewie­
rzy się funkcji nosicie­
la określonych warto­
ści, przekształci się w
swoje przeciwieństwo i
stanie się bezprawiem,
stanie się formą, która
będzie stanowiła pozór
prawa". W innym miej­
scu (w podsumowaniu
Zarysu teorii prawa)
akcentował, że "funkcją
prawa cywilnego co
najmniej od czasów

rzymskich jest kojarzenie interesów jednost­
kowych z interesem społecznym. Kojarzenie
to odbywa się poprzez takie zorganizowanie
treści stosunków między podmiotami prawa
cywilnego, by nie były one co najmniej
sprzeczne z interesem społecznym L..], Pra­
wo cywilne nie może być przyjazne tylko dla
silniejszych ekonomicznie, musi chronić god­
ności każdego człowieka. Szansą i celem pra­
wa cywilnego winno być zbliżenie do siebie
ludzi, zwłaszcza tych wszystkich, którym nie
jest obojętna sprawa drugiego człowieka".
Według opinii recenzenta (pro£. Marka Sa­
£jana) słowa takie są dowodem, że cywili­
styka w ujęciu Profesora Andrzeja Stelma­
chowskiego jest par excellence humanistyką.
W ocenie Profesora prawo cywilne jest "pra­
wem życia codziennego", powinno zatem re­
agować w sposób elastyczny na przemiany
dokonujące się w rzeczywistości społecznej.
Według Jego założenia, ogromne możliwości
dynamizowania przemian prawa tkwią w
twórczym podejściu doktryny prawniczej i
orzecznictwa sądowego do obowiązujących
norm prawa stanowionego przez ustawodaw­
cę. Odrzucenie swoistej hipokryzji pozytywi­
zmu prawniczego prowadzi do uznania do­
niosłości - w ramach procesu interpretacji i
stosowania ustaw przez sądy - aktualnych
potrzeb i wartości także wtedy, kiedy nie
pozostaje to w zgodzie z intencjami histo­
rycznego ustawodawcy. Profesor A. Stelma­
chowski, nie zważając na krytykę, nie waha
się mówić - z aprobatą - o "prawotwórczej
roli sądów". Dzisiaj stanowisko nauki pra­
wa wobec problemu związanego z pytaniem
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o rolę i znaczenie orzecznictwa ulega stop­
niowej zmianie, a niewątpliwie mają na to
niemały wpływ prace naukowe Andrzeja
Stelmachowskiego.
Trzeba dodać, że sposób uprawiania nauki
przez Profesora A. Stelmachowskiego, podej­
ście do badanych zjawisk prawnych, stoso­
wana metodologia łączyły się zawsze bardzo
logicznie z jego aktywnością na scenie pu­
blicznej z zaangażowaniem, które pozwala­
ło mu na realizację własnej wizji prawa i
jego roli w praktyce.
Dorobek Profesora jest dostrzegany i cenio­
ny za granicą. O uznaniu Jego pozycji w
skali międzynarodowej świadczy publikacja
Jego artykułów w renomowanych czasopi­
smach zagranicznych, zaproszenia do udzia­
łu w konferencjach i pracach towarzystw na­
ukowych, przede wszystkim zaś doktoraty
honorowe Uniwersytetu Paris I Pantheon­
Sorbonne oraz Uniwersytetu w Ferrarze, a
także prestiżowe członkostwo w Akademie
de l'Agriculture de France. Profesor jest
pierwszym polskim uczonym w Europejskim
Komitecie Prawa Rolnego (CEDR); dzięki
Jego staraniom i autorytetowi Polskie Sto­
warzyszenie Prawników Agrarystów zostało
podniesione do rangi sekcji krajowej Euro­
pejskiego Komitetu Prawa Rolnego.
Niezależnie od własnych dociekań nauko­
wych Profesor Andrzej Stelmachowski był
wytrawnym organizatorem zespołowych ba­
dań naukowych. Najpierw we Wrocławiu, a
później w Warszawie i w Białymstoku stwo­
rzył silne badawcze ośrodki naukowe, jed­
nocząc wokół swej osoby grono wiernych, za­
angażowanych uczniów i współpracowników.
Pod Jego kierunkiem badano wiele donio­
słych problemów prawnych, zwłaszcza z dzie­
dziny prawa rolnego. Zasługą Profesora było
inicjowanie badań, zapewnienie ich finanso­
wania, kierownictwo badań, własny udział
w badaniach i merytoryczne sterowanie ba­
daniami uczniów, udział autorski i redakcja
naukowa opracowań prezentujących wyniki
badań. Badania kierowane przez Profesora
kończyły się poważnymi publikacjami nauko­
wymi, a uczniom służyły do wzbogacenia ich
dorobku naukowego dla kolejnych awansów
naukowych.
Wybitne osiągnięcia naukowe Profesora An­
drzeja Stelmachowskiego, oryginalne metody
prac badawczych i wspaniała osobowość Mi­
strza przyciągały od lat adeptów prawa pra­
gnących znaleźć się w gronie Jego uczniów.
Profesor otoczył zaś swoją opieką wiele osób
w różnych ośrodkach uniwersyteckich. Wy­
promował zatem 22 doktorów. Pod Jego
opieką naukową ukończyło przewody habili­
tacyjne 8 doktorów, a 4 uczniów uzyskało
tytuły naukowe profesora. Ponadto spośród
doktorów wypromowanych przez Profesora A.
Stelmachowskiego stopień doktora habilito­
wanego uzyskały jeszcze 4 osoby, a tytuł
naukowy profesora 1 osoba. Uczniowie Pro­
fesora piastuj ą samodzielne stanowiska
naukowe na 6 uniwersytetach.
Fascynacja osobowością Profesora Andrzeja
Stelmachowskiego rozpoczynała się już przy
zetknięciu z Nim podczas studiów. Podkre­
ślano w recenzji M. Safjana, że "nie istnieje
szkoła prawnicza, ani też nie może być speł­
niona misja uniwersytetu bez dobrej dydak­
tyki. Profesor Stelmachowski jest dydakty­
kiem o wielkich i wyjątkowych talentach.
Potrafi nie tylko przekazać wiedzę, ale wy­
wołać fascynację jej odkryciami, ustaleniami
i perspektywami. Łączy w sobie głęboką

wiedzę ze swadą i poczuciem humoru, umie­
jętnie inspiruje i zachęca do samodzielnej
pracy. Profesor jest więc prawdziwym mi­
strzem. Prowadzone przez Niego wykłady,
seminaria, grupy badawcze itp. przyciągają
od lat adeptów prawa zafascynowanych
nowatorskim sposobem ujmowania proble­
mów i osobowością Mistrza. Uczestniczyłem
(pisze dalej M. Safjan) jako student w Jego
wykładach i mogę z przekonaniem stwier­
dzić, że talenty i osobowość Andrzeja Stel­
machowskiego jako wybitnego dydaktyka
wywierały niemały wpływ na jego uczniów,
określając sposób uprawiania przez nich w
przyszłości zawodu prawniczego". Identycz­
ną obserwację prezentuje ośrodek wrocław­
ski i białostocki.
Profesor Andrzej Stelmachowski został wyróż­
niony licznymi orderami i odznaczeniami pań­
stwowymi. Jego najwyższym odznaczeniem
jest Krzyż Wielki Orderu Odrodzenia Polski.
Wiem jednak od Mistrza, że najbardziej ceni
sobie Warszawski Krzyż Powstańczy.
Profesor Andrzej Stelmachowski zasłużył się
dla wielu ośrodków uniwersyteckich w Pol­
sce. Został więc wyróżniony tytułem dokto­
ra honoris causa Uniwersytetu w Białymsto­
ku i Uniwersytetu im. Kardynała Stefana
Wyszyńskiego w Warszawie. W szczególno­
ści zaś zasłużył się dla Uniwersytetu Wro­
cławskiego. Choć przybył tu w 1962 r. jako
"zesłany" za manifestowane przekonania
polityczne i religijne, z wielką pasją podjął
pracę naukową, dydaktyczną i organizacyj­
ną na Wydziale Prawa. Objął kierownictwo
Zakładu Prawa Rolnego. Podjął zajęcia dy­
daktyczne z prawa rolnego, a także z pra­
wa cywilnego, prawa rodzinnego i prawa
obrotu uspołecznionego. Tu rozpoczął ekspe­
rymenty studenckie z "ćwiczeniami terenowy­
mi z prawa rolnego" oraz zespołowe bada­
nia empiryczne swoich uczniów w dziedzinie
prawa rolnego.
We Wrocławiu stworzył Profesor swoją szko­
łę. Zorganizował silny zespół uczniów, wów­
czas najsilniejszy w Polsce, podejmujący
badania z zakresu prawa rolnego w połą­
czeniu z prawem cywilnym i prawem gospo­
darczym. W pierwszym rzędzie wrocławska
szkołę stworzyli asystenci Profesora. Jego
pierwszym uczniem wrocławskim był nieży­
jący Profesor Walerian Pańko, a ostatnim
wygłaszający niniejsze słowa Edward Gnie­
wek. Prowadził także Profesor seminarium
doktoranckie z udziałem uczniów niezatrud­
nionych na Uniwersytecie. Należał do nich
Profesor Stanisław Malarski i nieżyjący Pro­
fesor Bolesław Księżopolski. Uczniowie Pro­
fesora A. Stelmachowskiego byli dumni, że
pracują pod jego kierunkiem. Wiedzieliśmy,
że patronuje nam wybitny Mistrz; znakomi­
ty uczony, sprawny organizator badań, czło­
wiek szlachetny. Doznawaliśmy starannej
opieki z Jego strony; opieki serdecznej, po­
łączonej ze skrupulatnością wymagań. Inni
nam tego zazdrościli. My zaś korzystaliśmy
wówczas i przez późniejsze lata z nauk
Swego Mistrza i podpatrywanych Jego umie­
jętności.
Jesteśmy dumni, że z wrocławskiego okre­
su uniwersyteckiej drogi Profesora Andrzeja
Stelmachowskiego pochodzą jego wybitne
osiągnięcia naukowe. Tutaj, we Wrocławiu,
przygotował swój Wstęp do teorii prawa cy­
wilnego. Wraz z J. Selwą opublikował pod­
ręcznik Prawo rolne. Z prowadzonych pod
Jego kierunkiem badań terenowych powsta­
ło dzieło zespołowe Przemiany własności zie­

mi w rolnictwie polskim. Przygotował także
Profesor i opublikował w tym okresie sze­
reg dalszych znamienitych opracowań nauko­
wych, a wśród nich studium nominalizm
pieniężny a waloryzacja i monografię Odpo­
wiedzialność cywilna za niedobory.
Trzeba dodać, że kiedy Profesor Andrzej
Stelmachowski w 1969 r. powrócił do War­
szawy, zapewnił swoim uczniom wrocław­
skim dalszą opiekę naukową, a później, po
kolejnych awansach naukowych, grono wro­
cławskich uczniów Profesora zasiliło kadry
kilku polskich uczelni.

Szanowny Panie Profesorze,
Czcigodny Mistrzu,
Po tym skromnym przedstawieniu Twoich
chwalebnych osiągnięć pragnę na koniec
wyrazić serdecznie podziękowanie za stwo­
rzenie mi w przeszłości wspaniałej okazji do
przeżycia pełnej przygody akademickiej, wio­
dącej aż do zaszczytnego udziału w dzisiej­
szej uroczystości. Równocześnie składam, a
wraz ze mną trzy kolejne pokolenia wrocław­
skich cywilistów, serdecznie podziękowanie,
że zgodziłeś się przyj ąć ten tytuł doktora
honoris causa naszej Almae Matris. Odczu­
wamy to jako Pański symboliczny, jednak­
że prawdziwie emocjonalny powrót do naszej
społeczności akademickiej.

Prześwietny Doktorancie,
Za swe indywidualne osiągnięcia naukowe,
ogromny wkład w rozwój zespołowych badań
naukowych, stworzenie własnej szkoły na­
ukowej, wykształcenie i opiekę nad liczną
rzeszą uczniów, zasłużyłeś na najwyższe
wyróżnienie naukowe, jakie może przyznać
uniwersytet.
Ty, Andrzeju Stelmachowski pracowałeś na
wielu uniwersytetach polskich, między inny­
mi na Uniwersytecie Wrocławskim, wszędzie
osiągając znakomite wyniki naukowe, dy­
daktyczne i wychowawcze. Za swe zasługi,
dostrzegane w krajowym i międzynarodowym
środowisku naukowym, uzyskałeś wiele wy­
różnień, a zwłaszcza tytuł doktora honoris
causa Uniwersytetu Paris I Pantheon ­
Sorbonne, Uniwersytetu w Ferrarze, Uniwer­
sytetu w Białymstoku i Uniwersytetu im.
Kardynała Stefana Wyszyńskiego w Warsza­
WIe.

Znane są i cenione Twoje wybitne osiągnię­
cia naukowe w dziedzinie prawa rolnego
oraz prawa cywilnego, prawa rodzinnego i
prawa gospodarczego. Przede wszystkim
znany jesteś jako twórca szkoły prawa rol­
nego. Znane i dostrzegane są także Twoje
osiągnięcia badawcze z zakresu teorii pra­
wa cywilnego, jego zasad przewodnich i sto­
sowanIa.
Szczególnie zasłużyłeś się dla Uniwersytetu
Wrocławskiego. Tutaj organizowałeś swoją
szkołę prawa rolnego i rozwijałeś swoje
badania z zakresu prawa cywilnego. Twoi
pierwsi uczniowie pochodzą ze szkoły wro­
cławskiej. Twoje najsłynniejsze dzieła nauko­
we z zakresu prawa rolnego i z zakresu
teorii prawa cywilnego powstawały we wro­
cławskim ośrodku naukowym.
Na podstawie Uchwały Rady Wydziału Pra­
wa, Administracji i Ekonomii i czcigodnego
Senatu Uniwersytetu Wrocławskiego mianu­
ję Cię doktorem honoris causa, ogłaszam
mianowanym, jak również nadaję Ci wszyst­
kie prawa i przywileje doktora honorowego,
dla uwierzytelnienia czego wręczam Ci ten
dyplom opatrzony pieczęcią Uniwersytetu.
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Magnificencjo, Panie Rektorze,
Wysoki Senacie,
Szanowni Państwo,

Całym sercem pragnę podziękować za za­
szczytny tytuł, jakim Uniwersytet Wrocław­
ski zechciał mnie obdarzyć. Jednocześnie
jawi mi się Wrocław lat mojej młodości,
Wrocław lat 60., kiedy pełniłem tu funkcje
profesorskie. Zresztą nie tylko ja byłem jesz­
cze młody i pełny sił. Dotyczyło to również
Uniwersytetu. Swego czasu pro£. J. Baszkie­
wicz, skądinąd z nie dawnego nadania dok­
tor honoris causa Uniwersytetu Wrocławskie­
go, napisał książkę zatytułowaną: Młodość
uniwersytetu. Jako mediewista pisał on o
początkach uniwersytetów europejskich w
ogóle przypadaj ących na okres Średniowie­
cza. Natomiast lata 60. XX w. były okre­
sem powtórnej młodości Uniwersytetu Wro­
cławskiego. O tej właśnie młodości chciałbym
powiedzieć słów parę w ujęciu jak najbar­
dziej subiektywnym.
Dziwne to były czasy i dziwne oblicze Uni­
wersytetu. Minął już okres pionierski, kiedy
to wespół z Politechniką tworzono od pod­
staw polską Uczelnię na gruzach dawnej
uczelni niemieckiej. Z tej ostatniej niewiele
pozostało. Pozostały przede wszystkim mury
odbudowywanych gmachów. Pozostała Aula
Leopoldina, w której jesteśmy. Z Aulą tą
wiążą się skądinąd nader charakterystycz­
ne wspomnienia. Oprowadzając prominent­
nych gości zawsze ją pokazywano (pewnie i
dzisiaj tak się dzieje). Otóż pewnego razu
zjawił się prominentny gość z ówczesnej
NRD. Był zgorszony widokiem postaci Fry­
deryka Wielkiego. Friedrich der Grosse! ­
wykrzyknął - u nas byłoby to nie do pomy­
ślenia. Zupełnie inna była reakcja pewnego
profesora z Francji. Chapeau bas! - powie­
dział - odbieram to jako dowód prawdziwie
europejskiej kultury, zachowującej nawet te
zabytki, które kojarzą się ze złymi wspo­
mnieniami" .
Gdy chodzi o moje osobiste wspomnie­
nia tamtego, pierwszego Uniwersytetu,
to łączą się one z ocalałym z pożogi
wojennej świadectwem mego śp. Ojca,
który był studentem Uniwersytetu we
Wrocławiu przed I Wojną Światową.
Odchodził z Uniwersytetu już po I roku,
gdyż - j ak głosiła tradycj a rodzinna ­
nie było wówczas atmosfery do nauki;
świat studencki umiał się za to dobrze
bawić.
Uniwersytet tworzą wszelako przede
wszystkim ludzie. W latach 60. tworzyli
oni przedziwny konglomerat. Nie było
jeszcze profesury "własnego chowu".
Ciało profesorskie składało się częścio­
wo z dawnych pracowników naukowych
lwowskich, w pewnym stopniu także
wileńskich, przesiedlonych do Wrocławia
w wyniku wydarzeń wojennych, a czę­
ściowo z "importu" z Polski Centralnej.
Ci ostatni przybywali albo z własnego
wyboru, albo z przymusowego "zesła­
nia". Mój własny los był swoistą mie­
szanką obydwu motywów. Mianowicie
już od 1961 r. dojeżdżałem z Warsza­
wy, pełniąc funkcj e dydaktyczne na
zaproszenie Wydziału Prawa. Jednak
elementów przymusu też nie brakowa­
ło. Otóż Uniwersytet Warszawski wy­

stąpił do właściwych władz o nadanie mi ty­
tułu profesora nadzwyczajnego. Sprawa prze­
szła względnie gładko przez sito ministerial­
ne, natomiast utknęła zagadkowo w radzie
Państwa, która wówczas tytuły profesorskie
nadawała. Co się okazało? Otóż "doniesio­
no" władzom, że wziąłem udział w piel­
grzymce prawników do Częstochowy. Wobec
tego powstał problem, czy katolik może zo­
stać profesorem uniwersytetu. Z rozstrzygnię­
ciem sprawy czekano aż w obradach Rady
Państwa weźmie udział Władysław Gomuł­
ka, który był formalnie członkiem Rady

Państwa, ale w jej posiedzeniach niezbyt
często brał udział. On to orzekł nieomylnie,
że katolik może być wprawdzie profesorem,
ale nie w Warszawie. Uchwała Rady Pań­
stwa brzmiała nieco kuriozalnie, gdyż upo­
ważniała Przewodniczącego Rady Pastwa do
podpisania nominacji profesorskiej "pod

warunkiem przedstawienia odcinka stałego
zameldowania poza Warszawą". W Minister­
stwie Szkolnictwa Wyższego przedstawiono
mi - nie bez pewnego zażenowania - treść
wspomnianej uchwały, proponując transloka­
cję do Wrocławia, do którego przecież i tak
dojeżdżałem. Po naradzie z żoną wyraziłem
zgodę i w ten sposób staliśmy się stałymi
mieszkańcami Wrocławia. Zresztą zapewnio­
no nam bardzo dobre warunki. Tak piękne­
go mieszkania nie miałem ani przedtem, ani
potem; żona uzyskała ciekawą pracę w In­
stytucie im. Hirszfelda.
Najważniejsze były wszelako stosunki mię­
dzyludzkie na Wydziale. Otóż - mimo iż
kontrola polityczna była daleko posunięta ­
stosunki te były wręcz serdeczne, głównie za
sprawą profesury lwowsko-wileńskiej. Lu­
dzie ci w sercach swoich przechowywali tę­
sknotę za Lwowem czy Wilnem, lecz na co
dzień z całą energią oddawali się pracy
naukowej i dydaktycznej. Czasem tylko od­
zywały się dawne tęsknoty. Pamiętam prze­
mówienie ks. pro£. Michała Wyszyńskiego na
pogrzebie śp. pro£. Stefki. "Pamiętasz ty ­
mówił - jak chowano profesorów na cmen­
tarzu Lyczakowskim we Lwowie?", i przypo­
minał dawny lwowski ceremoniał.
Ważne było wszakże, że owi profesorowie
tworzyli swoisty etos życia uniwersyteckie­
go. Zauważyłem, że mój bezpośredni szef,
prof. Fiema, ze szczególną pieczołowitością
dbał o sprawy awansów młodej kadry, o
stypendia i wszelkie inne środki pomocowe.
Wspomniałem mu kiedyś o tym, z wyraza­
mi uznania, a on mi na to powiedział: "Tego
mnie we Lwowie nauczono". I opowiedział,
jakie to zwyczaje miał jego lwowski profe­
sor, u którego był asystentem. Otóż kwestura
tamtejsza przysyłała woreczek z pieniędzmi
pochodzącymi z opłat egzaminacyjnych. Pro­
fesor wysypywał je na stół w swoim gabi­
necie i mówił asystentom, by brali sobie w
miarę swoich potrzeb, po czym dyskretnie
wychodził. Zresztą asystenci nigdy nie nad­
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używali owego gestu profesorskiego, ale pro£.
Fiema wspominał, że nieraz korzystał z
owych "sum profesorskich" w trudnych chwi­
lach życiowych.
Pro£. Longchamps słynął ze sposobu prowa­
dzenia ćwiczeń. Otóż niezależnie od normal­
nych zajęć profesorskich (wykładów, semina­
riów) zawsze prowadził ćwiczenia z co naj­
mniej jedną grupą studencką. Słynął z tego,
że w każdej wypowiedzi studenckiej starał
się znaleźć racjonalne jądro i wskazywać
daleko idące pożyteczne konsekwencje, nie­
kiedy napawające zdumieniem samego za­
interesowanego.
O wielu innych krążyły legendy, których z
braku czasu nie będę przytaczał.
N a tym tle na moich oczach wyrastali na­
stępcy. Ograniczając się do najbliższej mi
grupy cywilistycznej, chciałbym wspomnieć
ówczesnych docentów: późniejszego pro£. E.
Kleina, wybitnego twórcę nowatorskich ele­
mentów teorii prawa cywilnego, oraz później­
szego profesora, a także dziekana pro£. J.
Kosika, który zasłynął jako "wielki budow­
niczy" Wydziału.

Rozdziałem samym dla siebie była kadra
asystencka. Pro£. Fiema obdarzył mnie da­
leko idącym zaufaniem. Przede wszystkim
powierzył mi wychowywanie młodej kadry.
Zabrałem się do tego z ogromnym zapałem,
jako że byli to moi pierwsi asystenci. Mu­
szę od razu powiedzieć, że była to grupa
fantastycznych chłopaków, z którymi się
ogromnie zżyłem. Wiele wspomnień wiąże
się z wyprawami w teren, gdyż prowadzili­
śmy - przy pomocy bardzo skromnych środ­
ków - różnego rodzaju terenowe badania
empiryczne. Niekiedy wiązały się z tym przy­
gody. Do takich należała m.in. "bitwa pod
Strzeblowem". Wracaliśmy wówczas podmiej­
skim pociągiem. W okolicach wspomnianego
Strzeblowa grupa chuliganów chciała wyrzu­
cić konduktorkę z jadącego pociągu. Asysten­
ci stanęli w jej obronie, z czego wywiązała
się regularna bitwa na peronie w Strzeblo­
wie. Mieliśmy pewne straty (jeden z asysten­
tów oberwał cegłą po głowie), w sumie jed­
nak była to bitwa zwycięska.
Dziś z rozrzewnieniem wspominam owe
wyprawy. Największą nagrodą jest fakt, że
z owych asystentów wyrosło wielu wybitnych

ludzi. Najwybitniejszym był przedwcześnie
zmarły śp. profesor W. Pańko, późniejszy
profesor na Uniwersytecie Śląskim, a także
działacz polityczny: najpierw w ramach "So­
lidarności", potem jako poseł na Sejm,
wreszcie jako Prezes Najwyższej Izby Kon­
troli. Był to człowiek pełen wigoru, a jedno­
cześnie humoru, oddziałujący silną osobowo­
ścią na środowisko. Najmłodszym w grupie
był profesor E. Gniewek. Był małomówny,
ale w swych działaniach niezwykle efektyw­
ny, czego dowodem jest jego dzisiejsza po­
zycja. Błyskotliwa inteligencja dr. R. Chali­
moniuka, solidność J. Nadlera znakomicie
się uzupełniały (obydwaj zresztą są dotych­
czas z Uczelnią związani, mimo innych rów­
nocześnie pełnionych funkcji). Niektórzy wy­
ruszyli za mną, gdy po siedmiu latach po­
wróciłem na Uniwersytet Warszawski. Pro­
fesor St. Prutis, po przygodach w życiu po­
litycznym, został dziekanem Wydziału Pra­
wa i Administracji Uniwersytetu Podlaskie­
go w Białymstoku, a dr A. Policiński, po
okresie pobytu emigracyjnego w Australii,
jest adwokatem w Warszawie. Pamiętają. .

onI o swoIm
starym profe­
sorze, co bu­
dzi we mnie
UCZUCIe
wdzięczności.
Wszelako
podsta wo­
wym ele­
mentem każ­
dej wyższej
uczelni są
studenci.
Studenci
wrocła wscylat 60. to
rozdział sam
dla siebie.
Specjaliści z
dziedziny so­
cjologii za­
przepaścili
unikalną
wręcz okazj ę
zbadania,
jak społecz­
ność akade­

micka zrastała się z różnorodnych elemen­
tów. Do dziś pamiętam, jak to pewnego razu
przyszła do mnie na egzamin para studen ­
tów. Otworzyłem indeksy i zobaczyłem:
przede mną siedzieli: Jacqueline Majchrzak
i Wolfgang Koziołek. Ona oczywiście pocho­
dziła z rodziny reemigrantów z Francji, a on
z rodziny autochtonicznej z Opolszczyzny.
W szelako przyszli razem jako koledzy. Opo­
wiadano mi też o innym wypadku. Oto w
domu akademickim spotkało się dwóch stu­
dentów I roku o tym samym nazwisku.
Początkowo byli nieufnie zaskoczeni, ale
potem uwierzyli, że są krewnymi; co więcej,
ich rodziny zaczęły się odwiedzać, chociaż
wedle wszelkiego prawdopodobieństwa po­
krewieństwa między rodziną z opolszczyzny
i rodziną z lubelszczyzny nie było, a łączni­
kiem była administracja uczelniana, która
przydzielała pokoje w domu akademickim
według alfabetu.
Niewątpliwie najważniejsze znaczenie w
życiu studentów miały wydarzenia marcowe
1968 r. Jak wiadomo zaczęły się one w
Warszawie, jednak odzew solidarnościowy
we Wrocławiu był niezwykle silny. Gdy się

znalazłem w Gmachu Głównym, pomyślałem
sobie, że tak wygląda rewolucja. Wszędzie
kłębili się studenci. W jednej z sal ktoś
wygłaszał płomienne przemówienie, w innej
ktoś deklamował wiersze własnej produkcji,
a w korytarzach leżeli pokotem najbardziej
zmęczeni, zasypiając snem sprawiedliwego,
mimo iż wszędzie panował harmider. Rek­
tor J ahn i prorektor ds. studenckich Basz­
kiewicz tkwili na swych posterunkach, pro­
wadząc skomplikowane pertraktacje z wła­
dzami milicyjnymi. Następnego dnia przy­
szły chwile grozy. Budynek został otoczony
przez oddziały ZOMO, które zademonstrowa­
ły pokaz bicia pałkami przypadkowych prze­
chodniów; niektórych odwoziły do szpitala
karetki pogotowia. Studenci tkwili tymcza­
sem w zabarykadowanym budynku, szyku­
jąc się do odparcia ataku. Na szczęście do
tego nie doszło. Po dłuższych pertraktacjach
siły milicyjne wycofano, a studenci opuścili
budynek.
Później nadszedł czas porachunków. Grupę
studentów aresztowano, a co do wielu po­
zostałych Komenda Wojewódzka MO wystą­
piła z wnioskami o wszczęcie postępowania
dyscyplinarnego. Co więcej, Ministerstwo
Szkolnictwa Wyższego powiadomiło rektora,
że gotowe jest udzielić mu specjalnych peł­
nomocnictw pozwalaj ących na relegowanie
studentów, którzy brali udział w demonstra­
cj ach marcowych, bez przeprowadzania po­
stępowania dyscyplinarnego, czyli bez moż­
liwości obrony. Gdy rektor nie złożył wnio­
sku o tego rodzaju pełnomocnictwo Minister­
stwo zawiadomiło go, że odnośne pełnomoc­
nictwo wystawiono z urzędu i tylko oczeku­
ją na jego podjęcie. Na to rektor Jahn od­
powiedział, że pełnomocnictwo nie jest mu
potrzebne, gdyż wystarczy mu własna uczel­
niana komisja dyscyplinarna, której prze­
wodniczy... profesor Stelmachowski. Możecie
sobie Państwo wyobrazić, jak się czułem w
tej sytuacji. Nie mogłem przecież sprzenie­
wierzyć się zasadniczej linii obrony studen­
tów, którą prezentowali rektor J ahn i pro­
rektor ds. studenckich Baszkiewicz i pójść
śladem władz Politechniki Wrocławskiej, z
której relegowano w trybie nadzwyczajnym
setki studentów.
Wymyśliłem inny sposób. Zwróciłem się z
prośbą o audiencję do ówczesnego wicemini­
stra Spraw Wewnętrznych ds. bezpieczeń­
stwa K. Świtały, o czym powiadomiłem spo­
re grono osób. Wkrótce otrzymałem odpo­
wiedź, że wspomniany wiceminister gotów
mnie przyjąć określonego dnia między godz.
20 a 22. Nieco zdziwiony godzinami urzę­
dowania wiceministra Świtały wyruszyłem
do Warszawy. Wówczas to po raz pierwszy
przekroczyłem progi gmachu przy ul. Rako­
wieckiej. Robił on dziwne wrażenie. Szło się
długimi pustymi korytarzami z rzędami biało
pomalowanych drzwi, na których nie było
żadnych napisów (w jednym tylko wypadku
tabliczka głosiła, że jest to gabinet naczel­
nika wydziału gospodarczego). Zauważyłem
wszakże, że drzwi były różnych rozmiarów:
niektóre mianowicie były większe od pozo­
stałych. Rozumiejąc, że większe wiodły do
gabinetów dygnitarzy wyższego szczebla,
wszedłem do jednego z nich. Nie był to ga­
binet właściwy, ale siedząca tam sekretar­
ka wskazała mi drzwi gabinetu wicemini ­
stra Świtały. Rozmowa z nim była trudna.
Usiłowałem wytłumaczyć mu, że Wrocław nie
był inicjatorem ruchów studenckich, że de­
monstracje studentów Wrocławia były odru­
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chem solidarności ze studentami warszaw­
skimi, a w ogóle metody represji nie są wła­
ściwym instrumentem polityki wobec mło­
dzieży studenckiej. Prosiłem o zwolnienie
tych studentów, którzy jeszcze pozostawali
w areszcie. Minister przedstawił inny punkt
widzenia, podkreślając, że według informa­
cji aparatu bezpieczeństwa Wrocław był sie­
dliskiem niebezpiecznych grup opozycyjnych.
W rezultacie niczego nie osiągnąłem.
Wszelako po powrocie wyznaczyłem szereg
terminów rozpraw dyscyplinarnych, stwarza­
jąc wrażenie, że doszło do uzgodnienia sta­
nowiska w Ministerstwie Spraw Wewnętrz­
nych. Orzeczenia komisji dyscyplinarnej były
łagodne: orzekano karę nagany, w kilku

wypadkach nagany z ostrzeżeniem. Nikogo
nie relegowano. Dziś, z perspektywy czasu,
jaki minął, można byłoby powiedzieć, że nie
demonstrowaliśmy postawy bohaterskiej ani
pryncypialnej. U dało się wszakże zrealizować
cel praktyczny: żadnego studenta nie wyda­
lono z Uczelni. Po kilku tygodniach właści­
we instancje partyjne zorientowały się, że
działałem bez uzgodnienia z MSW, w związ­
ku z czym zmieniono skład komisji dyscy­
plinarnej; z ulgą pozbyłem się stanowiska
przewodniczącego komisji. Niemniej jednak
nasi następcy uznali, że byłoby rzeczą nie­
właściwą zmienić kierunek polityki dyscypli­
narnej w stosunku do tych studentów, któ­
rzy jeszcze nie byli osądzeni, i w ten sp 0­

sób wszyscy ocaleli. Rok później dziekan
Wydziału Prawa i Administracji Uniwersy­
tetu Warszawskiego zwrócił się do mnie z
propozycją powrotu do Warszawy. Pojawił się
bowiem vacat w dziedzinie prawa rolnego,
które (obok prawa cywilnego) wykładałem,
a obawiano się, że może powstać pokusa
narzucenia Wydziałowi osoby niepożądanej.
Zrozumiałem motywy i w rezultacie opuści­
łem Wrocław.
Od tego czasu minęło kilkadziesiąt lat; przy­
szły inne wydarzenia, które wstrząsnęły kra­
jem. Niemniej jednak Wrocław i jego Uniwer­
sytet pozostały w mej pamięci jak ciepły
promień słońca na tle zachmurzonego nieba.

SYMETRIE, CHAOS I FRAKTALE
WYKŁAD INAUGURACYJNY PROF. JANA MOZRZYMASA

Celem tego wykładu jest ukazanie znacze­
nia trzech dróg poznawczych, które prowa­
dzą do symetrii, chaosu i fraktali. Pierwsza
z owych dróg, czyli droga symetrii, została
intuicyjnie odkryta już w starożytności. Po­
zostałe dwie drogi, które obejmują chaos i
fraktale, znaleziono dopiero w XX w.

l. Droga symetrii
Hermann Weyl, jeden z największych mate­
matyków XX wieku, w swoim klasycznym
dziele Symetria napisał: "Symetria, czy się
ją określi w sposób mniej lub bardziej sze­
roki, jest ideą, za pomocą której człowiek
starał się przez wszystkie czasy ogarniać
myślą i tworzyć porządek, piękno, doskona­
łość", [1] s. 11.
Do XIX w. symetria była wyczuwana intu­
icyjnie. W XIX w. narodziła się matematycz­
na teoria symetrii (teoria grup
przekształceń). Jej podstawy
stworzyli Evariste Golois
(1811-1832) i Marius Sophus
Lie (1842-1899).
Sformułujemy teraz definicję
symetrii dowolnego obiektu K.
Jego symetrią nazywa się prze­
kształcenie, które odwzorowu­
je elementy obiektu K w ele­
menty tegoż obiektu, ale
obiekt K jako pewna całość
nie ulega przy tym zmianie.
Zbiór wszystkich symetrii
obiektu K tworzy grupę syme­
trii tego obiektu.
Giuseppe Caglioti w swojej
pięknej książce The Dynamics
of Ambiquity, [2], r. II, zauwa­
żył, że tak rozumiana syme­
tria może też być określona
jako zgodność zmienności z
niezmiennością. Zmienność od­
nosi się wtedy do poszczegól­
nych elementów obiektu K, zaś
niezmienność dotyczy jego ca­
łości.
Najbardziej poglądowymi
obiektami symetrii są figury
geometryczne. Przekształcenie
symetrii może wówczas zmie­
nić położenia poszczególnych
punktów figury, ale figura nie
zmienia się, gdy traktujemy ją jako pewną
całość. Oto dwa przykłady. Obrotową grupę
symetrii kwadratu tworzą obroty o kąty 0°,
90°, 180°, 270°. Grupa obrotowej symetrii
okręgu zawiera nieprzeliczalnie wiele elemen­

tów (dowolny kąt obrotu). Naturalnie, są to
obroty w płaszczyźnie danej figury dookoła
jej środka.
Podamy jeszcze trzy przykłady symetrii. W
pierwszym z nich rolę obiektu K spełnia
płaszczyzna euklidesowa E2. Wtedy dowol­
ne obroty, odbicia lustrzane i przesunięcia
w płaszczyźnie E2 są symetriami tej płasz­
czyzny.
W drugim przykładzie obiektem K jest rów­
nanie algebraiczne n-tego stopnia. Grupą
symetrii jest wówczas grupa Galois tego
równania. Każdy jej element przekształca
dowolne rozwiązanie danego równania w jed­
no z n rozwiązań tegoż równania, [3], [4].
I wreszcie trzeci przykład ma jako swój
obiekt K układ równań różniczkowych opi­
sujących pewien proces dynamiczny. Grupą
symetrii jest wtedy grupa Liego tego ukła­

du równań. Jej elementy (podobnie jak w
poprzednim przykładzie) przekształcają roz­
wiązania w rozwiązania, [5]-[7].
Przytoczone przykłady pokazują, że nie tyl­
ko obiekty geometryczne (figury lub nawet

całe przestrzenie), ale i procesy dynamiczne
mają swoje symetrie. Nasuwa się więc py­
tanie: Jakie teoretyczne i praktyczne korzy­
ści wynikają ze znajomości symetrii? Wymie­
nimy tutaj siedem takich korzyści.
Korzyść 1. Symetrie mogą być traktowane
jako źródła tych podstawowych praw fizyki,
które nazywają się prawami zachowania.
Mówiąc, że dana wielkość fizyczna jest za­
chowana, mamy na myśli jej niezmienność
(stałość) w czasie. Przykładami klasycznych
wielkości zachowanych są: energia, pęd, ła­
dunek elektryczny. Klasyczne prawa zacho­
wania były formułowane początkowo na pod­
stawie doświadczenia, później zaś zauważo­
no, że są one konsekwencją mechaniki new­
tonowskiej i elektrodynamiki klasycznej. W
1918 r. Emmy Noether (1882-1935) poka­
zała, że każde prawo zachowania ma swo­

je źródło w symetrii, jest tej
symetrii konsekwencją. Inny­
mi słowy, wyznaczenie wyni­
kających z danej teorii praw
zachowania sprowadza się do
badania symetrii tej teorii,
[8]-[9]. Warto przy tym za­
uważyć, że Wszechświat nie
mógłby trwale istnieć, jeżeli
nie obowiązywałyby klasycz­
ne prawa zachowania. Ist­
nienie Wszechświata jest
więc możliwe dzięki występu­
jącej w przyrodzie niezmien­
niczości względem odpowied­
nich grup symetrii.
Korzyść 2. Symetrie jako kry­
teria klasyfikacji.
Symetria w naturalny sposób
prowadzi do klasyfikacji.
Jako przykład można wymie­
nić opartą na unitarnej sy­
metrii klasyfikację silnie od­
działujących cząstek elemen­
tarnych, [10]. Zgodnie z tą
klasyfikacją, dwie cząstki
należą do tej samej rodziny,
jeżeli pewien element unitar­
nej grupy symetrii prze­
kształca jedną z nich w dru­
gą.
Korzyść 3. Symetrie jako źró­
dła nowych geometrii.

Geometria euklidesowa nie jest bynajmniej
jedyną możliwą geometrią. Inne geometrie są
równie "prawdziwe" w tym sensie, że w swej
konstrukcji logicznej są równie konsekwent­
ne. W 1872 r. Feliks Klein (1849-1925) na
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inauguracyjnym wykładzie w Uniwersytecie
w Erlangen sformułował swój sławny pro­
gram erlangeński charakteryzowania po­
szczególnych geometrii za pomocą inwarian­
tów (niezmienników) grup symetrii. Erlan­
geński program Kleina ukazał "teoriogrupo­
wą kopalnię" nowych geometrii.
Przykładem nowej geometrii jest płaszczyzna
Łobaczewskiego (1792-1856). Jej charakte­
rystyczną cechą jest to, że przez punkt A,
który nie leży na prostej Łobaczewskiego L,
przechodzą co najmniej dwie proste równo­
ległe do prostej L, [11]. W tym miejscu war­
to zaznaczyć, że w płaszczyźnie euklideso­
wej przez punkt A, który nie leży na pro­
stej euklidesowej p, przechodzi tylko jedna
prosta równoległa do prostej p (V postulat
Euklidesa).
Henri Poincare (1854-1912) zaproponował
model płaszczyzny Łobaczewskiego, w któ­
rym rolę prostej spełnia półokrąg, [12].
Projekt Leopoldiny, [13], s. 158, zawiera
piękną ilustrację charakterystycznej cechy
geometrii Łobaczewskiego w ramach mode­
lu Poincarego. Ilustracja ta wyprzedziła od­
krycia Łobaczewskiego i Poincarego o ponad
100 lat.
Z fizycznego punktu widzenia geometria Lo­
baczewskiego jest bardziej ogólna niż geome­
tria euklidesowa. Dubrowski, Smordinski i
Suskow, [14], pokazali, że geometria świata
prędkości w szczególnej teorii względności
Einsteina jest geometrią Łobaczewskiego.
Geometria euklidesowa jest w tym świecie
tylko w przybliżeniu prawdziwa, gdy prędko­
ści są małe w porównaniu z prędkością świa­
tła. Jeśli jednak prędkości stają się coraz
większymi ułamkami prędkości światła, to
coraz bardziej zawodzi geometria euklideso­
wa. Geometria Łobaczewskiego opisuje świat
prędkości w całym możliwym zakresie (od
prędkości zerowej do prędkości światła).
Geometria Łobaczewskiego ma jeszcze jed­
no zaskakujące zastosowanie. Jest ona geo­
metrią płaszczyzny naszego dwuocznego wi­
dzenia. Hipotezę tę sformułował w 1947 r.
R.K. Lunenburg, odkrywca soczewki dosko­
nałej (soczewka Lunenburga) i autor klasycz­
nej monografii Matematyczna teoria optyki,
[15]. Hipoteza Lunenburga została potwier­
dzona eksperymentalnie przez A.A. Blanka
w 1961 r., [11], [16].
Korzyść 4. Pokazanie wyjątkowości czterech
wymlarow
W dwuwymiarowej przestrzeni euklidesowej
E2 (w "zwykłej" płaszczyźnie) położenie do­
wolnego punktu P jest jednoznacznie okre­
ślone przez dwie współrzędne kartezjańskie
Xl' X 2 ' przy czym kwadrat odległości punktu
p od początku układu współrzędnych rów­
na się sumie kwadratów tych dwóch współ­
rzędnych.
Jednostkową sferą SI w dwuwymiarowej
przestrzeni E2 nazywa się okrąg, którego
środek pokrywa się z początkiem układu
współrzędnych, zaś promień równa się 1.
Innymi słowy, jednostkowa sfera SI jest
miejscem geometrycznym tych punktów dwu­
wymiarowej przestrzeni euklidesowej E2,
których odległość od początku układu współ­
rzędnych wynosi 1.
W trójwymiarowej przestrzeni euklidesowej
E3 położenie dowolnego punktu P jest jed­
noznacznie określone przez trzy współrzęd­
ne kartezjańskie xl' x 2 ' x 3 . Kwadrat odległo­
ści punktu P od początku układu współrzęd­
nych równa się wtedy sumie kwadratów tych
trzech współrzędnych.

Jednostkową sferą S2 w trójwymiarowej
przestrzeni E3 nazywa się miej sce geome­
tryczne punktów, których odległość od począt­
ku układu współrzędnych wynosi 1. Sfera S2
jest więc powierzchnią kuli, której środek
znajduje się w początku układu współrzęd­
nych, promień zaś wynosi 1.
Jeżeli k jest dowolną liczbą naturalną więk­
szą od 3, to definicja k-wymiarowej prze­
strzeni euklidesowej Ek jest analogiczna do
określeń przestrzeni E2 i E3. A mianowicie
położenie dowolnego punktu P jest wówczas
jednoznacznie określone przez k współrzęd­
nych kartezjańskich Xl' X2"'" X k ' przy czym
kwadrat odległości punktu P od początku
układu współrzędnych równa się sumie
kwadratów tych k współrzędnych.
Jednostkową sferą Sk-l w przestrzeni Ek jest
z definicji miejsce geometryczne punktów,
których odległość od początku układu współ­
rzędnych wynosi 1.
Niech SO(k) oznacza zbiór wszystkich obro­
tów w przestrzeni Ek dookoła początku
współrzędnych. Zbiór SO(k) jest więc grupą
obrotowej symetrii sfery Sk-l.
Wyjątkowość czterowymiarowej przestrzeni
euklidesowej E4 wyraża się w tym, że jedy­
nie dla k = 4 grupa obrotów SO(k) rozsz­
czepia się na dwie grupy SO(3\ i SO(3)2'
[17], 9 14, 9 17. Pierwsza z nich jest grupą
obrotów w trójwymiarowej przestrzeni eukli­
desowej E31 rozpiętej na osiach 1, 2, 3, dru­
ga zaś tworzy grupę obrotów w trójwymia­
rowej przestrzeni E3 2 określonej za pomocą
osi 2, 3, 4.
Czwarty wymiar (w sensie czwartej osi w
przestrzeni E(4)) fascynował przyrodników, fi­
lozofów i literatów od dawna. Odnosi się to
w szczególności do U spienskiego i Maeter­
lincka, [18], [19]. Intuicyjnie wyczuwali oni
wyjątkowość przestrzeni E4. Warto jednak
zauważyć, że nie chodziło im o czasoprze­
strzeń, która (zgodnie ze szczególną teorią
względności Einsteina) też ma wymiar 4,
ale nie jest przestrzenią Euklidesową.
Maurycy Maeterlinck (1862-1947), laureat
literackiej Nagrody Nobla, członek Belgijskiej
Akademii Nauk, prezes Międzynarodowego
Pen Clubu, w książce Życie przestrzeni na­
pisał: "Nasz własny cień, wyprzedzający re­
alną egzystencję, pada nieuchronnie na
czwarty wymiar, choć zaledwie domyślamy
się tego i nie mamy pojęcia, w jakim stop­
niu oddziałuje to na nasze myśli, podświa­
domość i życie duchowe", [19], s. 90.
Korzyść 5. Pokazanie realności czwartego
wymiaru na przykładzie symetrii sfer w
atomie wodoru
Grupy trójwymiarowych obrotów SO(3)1 i
SO(3)2' na które rozszczepia się grupy SO(4)
obrotowej symetrii sfery w czterowymiarowej
przestrzeni euklidesowej E4, odgrywają waż­
ne role w rozumieniu symetrii kwantowych
stanów atomu wodoru. Ten naj prostszy w
przyrodzie atom składa się z dodatnio na­
ładowanego protonu i ujemnie naładowane­
go elektronu, który krąży dookoła protonu.
Siła elektrycznego oddziaływania między
protonem i elektronem jest odwrotnie pro­
porcjonalna do kwadratu odległości między
nimi (prawo Coulomba). Zakładamy, że po­
łożenie protonu pokrywa się z początkiem
układu współrzędnych w rozpiętej na osiach
1, 2, 3 przestrzeni euklidesowej E31' Wtedy
grupa trójwymiarowych obrotów SO(3)1 jest
oczywistą grupą symetrii atomu wodoru, bo
należące do tej grupy obroty nie zmieniają
odległości między protonem i elektronem.

Jednak zbiór kwantowych stanów atomu
wodoru ma znacznie większą i wcale nie­
oczywistą grupę obrotowej symetrii SO( 4) w
przestrzeni E4, [20], cz. IV, 9 6; [21], rys.
6.8.
Kwantowe stany atomu wodoru są charak­
teryzowane za pomocą liczb n, l, m, których
nazwy i wartości są następujące, [22], 9 8:
n - liczba główna, n = 1, 2, 3,...;
l - liczba orbitalna, l = O, 1, 2,..., n-l;
m - liczba magnetyczna, m = O, :t1, :t2,...,
:tI.

Poziomy energii atomu wodoru zależą tylko
od głównej liczby kwantowej n (nie zależą
od l, m). Zatem dla n-tego poziomu energii
istnieje n 2 stanów, w których l = O, 1, 2,...,
n-l, zaś m = O, :t1, :t2,..., :tl, Zbiór tych n 2
stanów nazywamy n-tą orbitą stanów ato­
mu wodoru. Składa się ona z n podzbiorów,
w których l przyjmuje kolejno wartości O, 1,
2,..., n-l i dla każdej z tych wartości l ist­
nieje 2l + 1 stanów (m = O, :t1, :t2,..., :tl).
Tak określone podzbiory n-tej orbity nazy­
wamy podorbitami tej orbity.
Grupa SO(3\ jest grupą symetrii dowolnej
podorbity. Innymi słowy, działając dowolnym
elementem grupy SO(3)1 na dowolny stan
danej podorbity otrzymujemy stan należący
do tej samej podorbity.
W wyniku działania grupy SO(3)2 na dowol­
ny stan dowolnej podorbity otrzymujemy
stany należące do innych podorbit.
Ponieważ grupy SO(3)1 i SO(3)2 generują
grupę SO( 4), więc grupa SO( 4) jest grupą
symetrii całej n-tej orbity stanów atomu
wodoru (dla dowolnej liczby naturalnej n).
Działając grupą SO(4) na dowolny stan n­
tej orbity, otrzymujemy wszystkie stany tej
orbity, [23], r. I, 9 6.
Kwantowe stany atomu wodoru są określo­
ne nie tylko teoretycznie. Mogą one również
być wyznaczone eksperymentalnie. Zatem
symetria SO(4), która tkwi w każdej ich
orbicie, jest czymś realnym.
Korzyść 6. Uproszczenie obliczeń
Dzięki symetrii można często uprościć obli­
czenia. Na przykład jeśli się wyznaczy jed­
no rozwiązanie równania różniczkowego opi­
sującego złożony proces dynamiczny, to inne
rozwiązania można otrzymać jako wynik
działania przekształcenia symetrii grupy
Liego tego równania, [6].
Korzyść 7. N owe spojrzenie na piękno
Klasyczną teorię piękna zapoczątkowali
pi tagorej czycy. Głosiła ona, że istota piękna
tkwi w odpowiednich proporcjach i właści­
wych relacjach między częściami kompono­
wanego dzieła. O jej walorach świadczy cho­
ciażby to, że Władysław Tatarkiewicz na­
zwał ją Wielką Teorią. Podstawowa teza
Wielkiej Teorii znalazła szczególnie zwięzły
i wymowny wyraz w klasycznym sformuło­
waniu św. Augustyna: "Podoba się tylko
piękno, w pięknie zaś - kształty, w kształ­
tach - proporcje, w proporcjach - liczby".
Najczęściej realizowaną proporcją jest boska
proporcja, która wynika ze złotego podziału
odcinka. Podział ten jest zdefiniowany w
sposób następujący: odcinek a ma się do
swojej większej części X tak, jak większa
część do mniejszej części a-x. Zatem

Liczba nazywa się złotą liczbą.
Boskiej proporcji poświęcono wiele książek.
Ukazują one zaskakujące bogactwo jej re­
alizacji w przyrodzie i architekturze. Ogra­
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niczymy się tutaj do wymienienia dwóch
pozycji. Pierwsza, De divina proportione,
[24], została wydana w 1509 r. z ilustra­
cjami Leonarda da Vinci. Jej autor, Luca
Pacioli, był matematykiem i franciszkani­
nem. Druga książka, Złota liczba, miała w
Paryżu trzy wydania i ukazała się w pol­
skim przekładzie w 2001 r., [25].
Paul Valery (1871-1945), znany poeta i ese­
ista, członek Francuskiej Akademii Nauk, w
liście do autora Złotej liczby napisał: "Tej
książki brakowało. Teraz jest L..J. A już
wręcz poematem jest analiza ! Opiewa pan
to cudowne i prometeuszowe wyrażenie, tę
wielkość, której wszędobylskie i tak częste
występowanie każe myśleć o jakiejś ważnej
»niezmiennej« w naszym systemie zmysło­
wym" .
Matila Ghyka podaje w Złotej liczbie dzie­
siątki pięknych przykładów boskiej propor­
cji w greckich wazach i świątyniach, egip­
skich grobowcach i piramidach oraz w rzym­
skim panteonie. Ale chyba nie ma drugiego
architektonicznego dzieła tak bogatego w
boskie proporcje, jak projekt naszej Leopol­
diny, [13J.
Jedyność złotej liczby była intuicyjnie wy­
czuwana przez artystów już w starożytno­
ści. Jednak dopiero w XX w. zostało poka­
zane, że jedyną dodatnią i niewymierną
wartością niezmiennika obrotowej symetrii
dwudziestościanu foremnego jest właśnie
złota liczba , [13], [26].

2. Droga chaosu i droga fraktali
Peitgen, Jiirgens i Saupe, autorzy książki
Granice chaosu. Fraktale, [27], piszą we
wstępie:
"Z nowych teorii, ciągle jeszcze bardzo mło­
dych, da się wywnioskować, że ścisły deter­
minizm i pozornie przypadkowy rozwój wy­
padków nie wykluczają się wzajemnie, lecz
ich koegzystencja jest w naturze regułą.
Teoria chaosu i geometria fraktalna dotyczą
tych właśnie zagadnień. Kiedy analizujemy
rozwój w czasie pewnego procesu, zazwyczaj
wyrażamy się używając pojęć teorii chaosu.
Natomiast kiedy interesują nas struktury,
które chaotyczny proces pozostawia po swym
przebiegu, wtedy używamy pojęć geometrii
fraktalnej, będącej w istocie geometrią cha­
osu" .

Nie ma jednej, powszechnie przyjętej defini­
cji fraktala. Dlatego ograniczę się do przy­
toczenia trzech najczęściej wymienianych cech
fraktali matematycznych na płaszczyźnie,
[28]:
1) Fraktal jest wynikiem nieskończonego
procesu iteracyjnego (rekurencyjnego), to zna­
czy powstaje w wyniku wykonania nieskoń­
czonej ilości kolejnych kroków; n+ 1 krok jest
określony przez poprzedni, n-ty krok za po­
mocą tej samej reguły dla każdego n = O,
1, 2, 3,...
2) Każda część fraktala jest podobna do
jego całości (samopodobieństwo ).
3) Fraktal ma wymiar ułamkowy.
W tym wykładzie ograniczę się do chaosu
deterministycznego, w którym przyszłość jest
w zasadzie całkowicie wyznaczona przez
przeszłość. Jednak w praktyce nawet bar­
dzo małe błędy w wyznaczaniu warunków
początkowych mogą rosnąć wykładniczo.
Przewidywanie przyszłości jest wówczas
możliwe tylko na krótką metę. N a przykład
przewidywanie pogody jest ograniczone do
trzech tygodni, [27], t. 2, s. 14.

Najprostszym układem dynamicznym, w
którym występują chaos deterministyczny i
fraktalność, jest oscylator Duffinga-Van der
Pola, [29]. Jest to cząstka, na którą działa
nieliniowa siła zależna od położenia cząst­
ki, nieliniowe tarcie zależne od położenia i
prędkości cząstki oraz periodyczna siła za­
1eżna tylko czasu (w sposób jawny).
Można pokazać, [29], że naj prostszym, ale
w eksperymentalnie akceptowalnym przybli­
żeniu, neuron jest oscylatorem Duffinga-Van
der Pola, jeżeli zmienna położenia cząstki
jest traktowana jako potencjał elektryczny
neuronu. Zatem chaos deterministyczny i
fraktalność występują już na poziomie neu­
ronu.
Nasuwa się, naturalnie, pytanie: Dlaczego
fraktale występują w przyrodzie w sposób
tak powszechny?
Układy dynamiczne, które są bardziej zło­
żone niż oscylator Duffinga-Van der Pola,
mogą często być opisane jako oddziałuj ące
ze sobą oscylatory. Ponieważ chaos determi­
nistyczny i fraktalność występują już na
poziomie pojedynczego oscylatora Duffinga­
Van der Pola, więc może to być przynajmniej
częściowe uzasadnienie powszechności frak­
tali w przyrodzie.
Na zakończenie warto zauważyć, że chaos
może zawierać symetrie. Liczne i piękne ich
przykłady zostały zebrane w książce [30].
Istnieją też relacje między symetriami, cha­
osem deterministycznym i fraktalami. Naj­
prostsze ich przykłady można znaleźć w
pracy [31].
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* * *

Pro£. Jan Mozrzymas ukończył studia fizyki
teoretycznej na Uniwersytecie Wrocławskim
w 1959 r. Tytuł profesora otrzymał w 1976
r. Specjalność naukowa: metody teorii grup
w fizyce. Zainteresowania: symetrie w przy­
rodzie. Był prodziekanem (1975-1978) i dzie­
kanem (1981-1984) Wydziału Matematyki,
Fizyki i Chemii. W latach 1984-1987 był
rektorem Uniwersytetu Wrocławskiego. Ini­
cjator i współorganizator Interdyscyplinarne­
go Seminarium Studium Generale. Autor
książek: Zastosowania teorii grup w fizyce,
PWN, 1976 (trzy wydania), Wstęp do współ­
czesnej teorii grup krystalograficznych i ich
reprezentacji, PWN, 1987, Ewolucja idei sy­
metrii, Wyd. Uniwersytetu Wrocławskiego,
1992, Harmonia sfer niebieskich i muzyka
abstrakcyjnych symetrii, Leopoldinum, 1993
(wspólnie z A. Wolańskim).
Jest członkiem rzeczywistym Europejskiej
Akademii Nauki i Sztuki z siedzibą w Sal­
zburgu.

Wykład został wydany przez Wydawnictwo Uniwersyte­
tu Wrocławskiego w serii Wykłady inauguracyjne na
Uniwersytecie Wrocławskim, październik 2005
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NOWI PROFESOROWIE TYTULARNI W UWR

PROF. DR HAB.

JERZY KOCH
KATEDRA FILOLOGII NIDERLANDZKIEJ

IM. ERAZMA Z ROTTERDAMU

Urodził się 23 kwietnia 1958 r. we Wro­
cławiu. Studiował w toku indywidualnym
germanistykę i niderlandystykę na Uni­
wersytecie Wrocławskim w latach 1977­
1982.
Pracę doktorską pt. Multatuli in Polen.
Proeve van een literair-historische ana­
lyse van het verloop van de receptie in
de periode van de eeuwwisseling (Mul­
tatuli w Polsce. Próba historycznolite­
rackiej analizy przebiegu recepcji w
okresie przełomu XIX i XX wieku) obro­
nił w 1991 r. na Katolickim Uniwersy­
tecie Lowańskim w Belgii. Rozprawa
odznaczona "Wielkim Wyróżnieniem"
(Grote Onderscheiding) była pierwszym
zagranicznym doktoratem w środowisku
polskich niderlandystów.
Stopień doktora habilitowanego nauk hu­
manistycznych uzyskał na Uniwersytecie
Wrocławskim w 2003 r. na podstawie roz­
prawy Outsider onder de zijnen Vormen
van xenofanie in de Afrikaanse roman
(Outsider wsród swoich. Formy kseno­
fanii w powieści afrikaans).
Na Uniwersytecie Wrocławskim pracuje
od 1985 r., początkowo w Zakładzie Ję­
zyka Niemieckiego i Niderlandzkiego w
Instytucie Filologii Germańskiej, następ­
nie w 1990 r. w wyłonionej z tego Za­
kładu Katedrze Filologii Niderlandzkiej.
W 2000 r. opublikował doktorat, następ­
nie rozprawę habilitacyjną (2002) i książ­
kę "profesorską" (2004). Ma na swoim
koncie także 4 inne książki związane z
obszarem swych poszukiwań.
Jest autorem 60 artykułów w czasopi­
smach naukowych, 15 artykułów i roz­
działów w książkach, 12 wstępów do
książek, 13 recenzji i komunikatów.
Większość publikacji zamieścił w czaso­
pismach holenderskich, belgij skich i po­
łudniowoafrykańskich, ale także węgier­
skich czy słowackich. Publikuje po nider­
landzku, ale także w języku afrikaans,
angielskim i niemieckim. Jest także au­
torem haseł encyklopedycznych z zakre­
su literatury niderlandzkiej i południowo­
afrykańskiej do Encyklopedii PWN, En­

cyklopedii Katolickiej oraz do Encyklo­
pedii Britannica.
Zainteresowania badawcze prof. J. Ko­
cha koncentrują się wokół literatury ni­
der landzkiej oraz południowoafry kań­
skiej. Dotyczą jednak wielu dziedzin, jak
historia literatury, zagraniczna recepcja
utworu literackiego, dzieje form arty­
stycznych, historia wątków i motywów
literackich, a także tradycja kolonialna i
postkolonialna w literaturze. W toku
prężnej aktywności translatorskiej przy­
gotował ponad 20 przekładów z literatu­
ry flamandzkiej i holenderskiej oraz 2 z
literatury południowoafrykańskiej w ję­
zyku afrikaans.
Był wielokrotnie stypendystą zagranicz­
nych instytucji i organizacji naukowych
oraz rządowych, jak Katolicki Uniwersy­
tet Lowański, Niderlandzka Unia Języ­
kowa, Fundacja Neerlandia czy Wspól­
nota Flamandzka. Dłużej przebywał na
stypendium szkoleniowym w Belgii
(1988) i doktoranckim (1991) na Kato­
lickim Uniwersytecie Lowańskim w Leu­
ven w Belgii. W latach 1993-1994 kon­
tynuował badania w Holandii dzięki pre­
stiżowemu stypendium Holenderskiej
Królewskiej Akademii Nauk i Sztuk w
Netherlands Institute for Advanced Stu­
dy in the Humanities and Social Scien­
ces.
Współpracuje z naukowcami w takich
ośrodkach, jak: Amsterdam, Lejda i
Utrecht w Holandii, Lowanium i Hasselt
w Belgii, Bloemfontein, Johannesburg,
Kapsztad i Stellenbosch w RPA, Wiedeń
w Austrii, Debreczyn i Budapeszt na
Węgrzech oraz Ołomuniec i Praga w
Czechach. Prowadzi wykłady gościnne
(Austria, RPA), ma także regularne wy­
kłady kursowe (Czechy, Węgry). Bierze
udział w międzynarodowych konferen­
cjach naukowych (Belgia, Czechy, Holan­
dia, Francja, Polska, RPA, RFN, Słowa­
cja, Węgry). Wprowadził unikalne w ska­
li studiów niderlandystycznych przedmio­
ty z zakresu historii, kultury i literatu­
ry Afryki Południowej okresu kolonial­
nego i XX w.
W marcu 2005 r. wygłosił w Potchefstro­
om w RPA wykład rocznicowy poświęco­
ny P.J. Nienaberowi (P.J. Nienaber Me­
morial Lecture), organizowany dorocznie
przez Muzeum Li tera tury Afrikaans i
Centrum Badawcze.
Wypromował dwóch doktorów, kolejnej
czwórce otworzył przewody doktorskie;
był recenzentem zagranicznych prac
doktorskich oraz promotorem kilkudzie­
sięciu niderlandystycznych prac magi­
sterskich.
Od 1985 r. przez wiele lat współorgani­
zował Dni Kultury Niderlandzkiej w
Kłodzku, a w Ossolineum przygotował
trzy wystawy poświęcone piśmiennictwu
Holendrów i Flamandów (1993, 2000,
2003).
Od 1992 r. kieruje Pracownią, a od 2003
r. Zakładem Współczesnej Literatury Ni­
derlandzkiej i Afrikaans. W latach 1994­

1996 był zastępcą kierownika Katedry
Filologii Niderlandzkiej, a w latach 1995­
1999 pierwszym kierownikiem Ośrodka
Kultury Niderlandzkiej przy UWr. Pełni
obowiązki uczelnianego koordynatora
programu międzynarodowej wymiany
Ceepus (Central European Exchange
Program for University Studies). Będąc
jedynym specjalistą od literatury i języ­
ka afrikaans został zatrudniony od 1997
r. także na U ni wersytecie Adama Mic­
kiewicza w Poznaniu, od 2003 r. na sta­
nowisku profesora nadzwyczajnego. W
UAM
jest kierownikiem Zakładu Kultury, Li­
teratury i Języka Niderlandzkiego i Afri­
kaans w Instytucie Filologii Angielskiej.
Na południowoafrykańskim University of
the Free State w Bloemfontein ma od
2001 r. status badacza stowarzyszonego
(research fellow).
Od 1996 r. jest członkiem elitarnego To­
warzystwa Literatury Niderlandzkiej w
Lejdzie istniejącego od 1766 r. W 2005 r.
został wybrany na zagranicznego człon­
ka istniejącej od 1910 r. Południowoafry­
kańskiej Akademii Nauk i Sztuk. Od
1988 r. należy do Międzynarodowego Sto­
warzyszenia Niderlandystów, a od 2004
r. do Międzynarodowego Stowarzyszenia
Germanistów. Jest jednym ze współza­
łożycieli w 1995 r. Stowarzyszenia Nider­
landystów Europy Środkowej i W schod­
niej Comenius.
Od 1996 r. redaguje serię naukową
"Amos - Acta Comenii Societatis Neer­
landicorum Europae Centralis et Orien­
talis" , a także internetowe czasopismo
naukowe niderlandystyczne "AMOS.
Elektronisch tij dschrift voor de neer­
landistiek in Midden - en Oost Europa".
Od 1990 r. jest członkiem Stowarzysze­
nia Pisarzy Polskich.
Nagrodzony nagrodami Rektora za osią­
gnięcia w pracy naukowej, organizacyj­
nej i wydawniczej. W 2003 i 2005 r.
otrzymał indywidualną nagrodę Ministra
Edukacji Narodowej i Sportu. Laureat
naj ważniej szej nagrody holenderskiej im.
M. Nijhoffa za dorobek w dziedzinie tłu­
maczeń z literatury niderlandzkiej (ho­
lenderskiej i flamandzkiej); nagrodę
przyznała Fundacja Księcia Bernharda.
Rodzina: żona Magdalena jest adiunktem
w Zakładzie Serbistyki w Instytucie Fi­
lolgii Słowiańskiej UWr. Syn Krzysztof
studiuje elektronikę i telekomunikację na
Politechnice Wrocławskiej oraz filozofię na
Uniwersytecie. Młodszy, Jakub, jest. . .
ucznIem gImnazJum.
Zainteresowania: prof. Koch mówi, że
jego głównym hobby jest praca zawodo­
wa, gdyż literatura, którą się zajmuje,
jest dla niego wciąż wielkim wyzwaniem
intelektualnym; często słucha też muzy­
ki (ma wykształcenie muzyczne), lubi
podróże, jest znawcą win południowo­
afrykańskich oraz piecze doskonałe ser­
ci . .
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PRO F . DR RAB.

KONRAD NOWACKI
INSTYTUT NAUK ADMINISTRACYJNYCH

Urodził SIę 24 czerwca 1946 r. we Wro­
cławiu. Studiował na Wydziale Prawa i
Administracji Uniwersytetu Wrocław­
skiego w latach 1964-1969, uzyskując
tytuł magistra prawa.
Stopień doktora nauk prawnych zdobył
na UWr. w 1980 r. na podstawie rozpra­
wy Kontrola decyzji opartych na uzna­
niu administracyjnym, napisanej pod
kierunkiem prof. Jana J endrośki.
Rozprawę habilitacyjną pt. Administra­
cyjnoprawne instrumenty ochrony śro­
dowiska naturalnego w Republice Fe­
deralnej Niemiec i Austrii. Studium
prawnoporównawcze obronił na UWr. w
1994 r., otrzymując stopień doktora ha­
bilitowanego nauk prawnych.
Pracę w Uniwersytecie Wrocławskim
rozpoczął w 1969 r. od stażu asystenc­
kiego w Instytucie Nauk Administracyj­
nych.
W latach 1970-1972 odbył studia dokto­
ranckie i od stanowiska asystenta w
Zakładzie Prawa Administracyjnego do­
szedł do mianowania na stanowisko pro­
fesora UWr. w 1997 r.
Autor 5 monografii i 4 podręczników, 90

PRO F . DR RAB.

ZBIGNIEW PULKA
KATEDRA TEORII I FILOZOFII PRAWA

Urodził się 20 września 1954 r. we Wro­
cławiu. Studiował w latach 1973-1977 na
Wydziale Prawa i Administracji, uzysku­
jąc tytuł magistra prawa.
Stopień doktora nauk prawnych otrzy­
mał w UWr. w 1986 r. po przedstawie­
niu pracy Pojęcie władzy państwowej w

artykułów i studiów naukowych, współ­
autor 3 opracowań zbiorowych. Autor
haseł z dziedziny ochrony środowiska w
Wielkiej encyklopedii prawniczej.
Zainteresowania naukowe i problematy­
ka badawcza prof. K. Nowackiego to
prawo administracyjne, zwłaszcza insty­
tucje materialnego i ustrojowego prawa
administracyjnego oraz prawa ochrony
środowiska. Efektem współpracy z ośrod­
kami zagranicznymi są publikowane re­

gu czy "European Public Law". Był pro­
motorem prac ponad 100 magistrantów.
Za wyniki pracy naukowej i dydaktycz­
nej kilkakrotnie nagradzany przez Rek­
tora UWr. Za rozprawę habilitacyjną
otrzymał nagrodę I stopnia Ministra
Edukacji Narodowej.
W latach 1983-1984 przebywał na sty­
pendium badawczym Fundacji im. Alek­
sandra von Humboldta w Uniwersytecie
w Kolonii i na Uniwersytecie w Wied­
niu. Stypendium ponowione zostało na
kilka miesięcy w 1993 r. W latach 1994,
1996 i 1998 przebywał kilka miesięcy w
Uniwersytetach Warwick i Hull w Wiel­
kiej Brytanii (Program Tempus).
Wyróżniony przez Fundację Aleksandra
von Humboldta za pracę badawczą i
aktywny udział w międzynarodowych
sym pozj ach i konferencj ach.
Współpracuje z takimi czasopismami na­
ukowymi, jak "Przegląd Sądowy" i "Eu­
ropean Public Law".
Wypromował trzech doktorów i ponad
100 magistrów. Od 1995 r. prowadzi
wykłady na Uniwersytecie Opolskim.
W latach 2001-2004 jako visiting profe­
sor wykładał na Brandenburskim Uni­
wersytecie Technicznym a w semestrze
zimowym 2003/2004 na Uniwersytecie
Humboldta.
W latach 1996-1999 był prodziekanem na
Wydziale Prawa i Administracji. W latach
1999-2003 pracował w Komitecie Orga­
nizacji Obchodów 300-lecia uczelni; był
też koordynatorem wydziałowym.

prawoznawstwie PRL. Habilitował się w
1997 r. w UWr. na podstawie rozprawy
Legitymizacja państwa w prawoznaw­
stwie, uzyskując stopień doktora habili­
towanego w zakresie teorii prawa. W
tym samym roku został asystentem sta­
żystą w Zakładzie Teorii Państwa i Pra­
wa na Wydziale Prawa i Administracji
UWr. Nominację na stanowisko profeso­
ra nadzwyczajnego w Katedrze Teorii i
Filozofii Prawa UWr. odebrał w 1999 r.
Dorobek naukowy prof. Z. Pulki to 38
pozycji bibliograficznych, w tym 3 mono­
grafie, 23 obszerne studia i artykuły, 6
pozycji dydaktycznych współautorskich; 5
opracowań nie zostało opublikowane, z
tego 4 przygotowane w ramach grantów.
Zainteresowania badawcze profesora
skupiają się na trzech wątkach proble­
mowych i metodologicznych. Są to: pro­
blemy prawoznawstwa, problematyka
legitymizacji struktur prawno-politycz­
nych i problematyka epistemologii praw­
nIczeJ.
Najnowszym nurtem badawczym, któ­
rym zajmuje się pro£. Pulka jest proble­
matyka filozoficznych aspektów dysku­
sji nad statusem Unii Europejskiej. Au­

feraty i wystąpienia dotyczące ochrony
przyrody, prawa wodnego, zagospodaro­
wania przestrzennego, reform polskiego
prawa ochrony środowiska i odpowie­
dzialności za jego naruszanie.
Z referatami będącymi efektem badań
występował na konferencj ach na uko­
wych krajowych i zagranicznych. Ostat­
nio publikował artykuły w renomowa­
nych wydawnictwach zagranicznych
m.in. w "Nomos Verlag", "Springer Ver­
lag", "Prawo i Gospodarka" w Heidelber­
N agradzany nagrodami Rektora UWr. W
tym roku laureat Nagrody Ministra
Edukacji. Pracował od 2002 r. w senac­
kiej Komisji Rozwoju UWr.
Członek redakcji "Ochrona Środowiska
- Prawo i Polityka". Członek Environ­
mental Law Network International
(ELNI) w Darmstadt, współpracownik
"ELNI - N ewsletters" oraz organizacji
International Council of Environmental
Law - ICEL. Krajowy sprawozdawca
czasopisma "European Public Law" (Uni­
wersytet w Hull w Wlk. Brytanii) oraz
redaktor i współredaktor trzech tomów
serii "Prawo" wydanych przez Wydawnic­
two UWr. w latach 1999-2001. Od 2001
r. członek Oddziału Polskiej Akademii
Nauk w Katowicach.
Rodzina: żona Ewa jest profesorem w
Uniwersytecie Wrocławskim na Wydzia­
1e Nauk Społecznych, specjalizuje się
zwłaszcza w zagadnieniach samorządu
terytorialnego i myśli politycznej, intere­
suje się m.in. tańcem i turystyką, kocha
zwierzęta; syn Mikołaj (l. 33) kontynu­
uje studia doktoranckie z dziedziny pra­
wa międzynarodowego na UWr., jest
dziennikarzem w "Gazecie Wyborczej",
interesuje się ornitologią, zagadnieniami
kosmosu i fotografią.
Zainteresowania prof. Nowackiego to:
sport (pływanie, narty, biegi), podróże,
muzyka i literatura, a także "bracia
mniej si" (zwierzaki domowe - owczarek
Sara i koty) oraz działalność społeczna
(ochrona przyrody i zabytków). .

tor m.in. Teorii i filozofii prawa (1998),
Wstępu do prawoznawstwa oraz wy­
kładni i stosowania prawa (1998).
W latach 1992-1995 współpracował z In­
stytutem Otwartego Społeczeństwa z
siedzibą w Budapeszcie. Stypendysta
Fundacji Stefana Batorego 1994-1996.
Wielokrotnie prezentował poglądy na
krajowych i zagranicznych konferen­
cjach naukowych, m.in. na Zjazdach
Katedr Teorii i Filozofii Prawa, konfe­
rencjach ogólnokrajowych teoretyków i
filozofów prawa w Karpaczu, których był
inicjatorem i pierwszym organizatorem,
i na konferencj ach organizowanych
przez Instytut Społeczeństwa Otwartego
w Budapeszcie.
Dwukrotnie nagrodzony przez Rektora
za osiągnięcia naukowe.
Wypromował dwóch doktorów, kolej ny
doktorant przygotowuje się do obrony.
Członek senackiej Komisji Lokalowej w
latach 1981-1984, senackiej Komisji Sta­
tutowej (1984-1987). Przewodniczył Wy­
działowej Komisji Rekrutacyjnej w latach2001-2003. .
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Z BIBLIOTEKI UNIWERSYTECKIEJ

VVYDARZENIA,KONFERENCJE,WYSTAWY, STAŻE

Biblioteka UWr
współorganizatorem
międzynarodowej konferencji
W dniach 14-16 września 2005 r. we
Wrocławiu odbyła się międzynarodowa
konferencja poświęcona współpracy
transgranicznej bibliotek, muzeów i in­
nych instytucji kultury. Konferencja zor­
ganizowana została wspólnie przez Fun­
dację Martin-Opitz Bibliotek miasta Her­
ne (Niemcy) i Bibliotekę Uniwersytecką
we Wrocławiu, które od lat łączy umo­
wa o wzajemnej współpracy.
Obrady odbywały się w gościnnych mu­
rach Centrum Studiów Niemieckich i
Europejskich im. Willy Brandta, które­
go pracownicy wsparli też przedsięwzię­. .. .
Cle organIzacYJnIe.
W dniu 14 września przybyłych uczest­
ników powitali kolej no: dr Krzysztof
Ruchniewicz - dyrektor Centrum, Gra­
żyna Piotrowicz - dyrektor Biblioteki
UWr. oraz Michael Roik - przedstawiciel
Rady Ministerialnej ds. Kultury i Mediów
(Bonn, Berlin). Po powitaniu dr Wol­
fgang Kessler z Martin Opitz Bibliotek
przedstawił temat konferencji i wprowa­
dził zgromadzonych w jej tematykę.
Następnie głos zabrała dr E. Kotyńska
- wicedyrektor BUWr., która w swoim
wystąpieniu przedstawiła kolekcję zbio­
rów specjalnych Biblioteki. Po wystąpie­
niu przeprowadziła uczestników do Bi­
blioteki "N a Piasku", gdzie w poszczegól­
nych oddziałach mogli podziwiać prezen­
towane obiekty, wysłuchując prelekcji
przygotowanych przez pracowników.
Po południu rozpoczęła się sesja poświę­
cona współpracy międzynarodowej. Jako
pierwsza głos zabrała Grażyna Piotrowicz
- dyrektor BUWr., która wygłosiła refe­
rat pt. "Wielokulturowe zbiory Bibliote­
ki Uniwersyteckiej we Wrocławiu jako
podstawa współpracy z partnerami za­
granicznymi, głównie - niemieckimi".
Następnie referaty swoje prezentowali J.
Skutecki przedstawiciel Biblioteki Uni­
wersyteckiej w Poznaniu, i B. Konvalin­
kova z Biblioteki Naukowej w Libercu
(Czechy), a po przerwie odpowiednio: dr
S. Kaiser - dyrektor Haus Slesien z
Koningswinter (Niemcy), K. Szelong z
Książnicy Cieszyńskiej oraz B . Kwoka z
Biblioteki w Herne.
W drugim dniu konferencji - 15 wrze­
śnia zajęto się problematyką zarządzania
informacją i digitalizacją zbiorów. Oprócz
wielu ciekawych wystąpień prezentują­
cych interesujące projekty i rozwiązania,
funkcjonujące w poszczególnych bibliote­
kach (Mikhaila Afanasieva z Biblioteki
Narodowej w Moskwie czy Gudrun
Wirtz z Bayerische Stadtsbibliothek w
Monachium), wygłoszono również refe­

raty dotyczące m.in. problematyki prze­
strzegania praw autorskich w Unii Eu­
ropejskiej przy wykonywaniu kopii na
dowolnych nośnikach (dr H. Miiller z
Max-Planck Instytut), aktualnych tech­
nik stosowanych w digitalizacji (R. Ro­
senau - Berlin) czy wspólnych proble­
mów pojawiających się przy procesach
konserwacji i digitalizacji (R. Feldman ­
Miinster).
N ależy dodać, że w przerwie między se­
sj ą poranną a popołudniową uczestnicy
konferencji mieli okazję obejrzeć "Pano­
ramę Racławicką", a w piątek 16.09. br.
zainteresowane osoby, głównie goście
zagraniczni z Niemiec, Rosji i Czech,
udali się w mniejszych grupach na zwie­
dzanie Biblioteki Śląskiej w Katowicach
lub Biblioteki Uniwersyteckiej w Pozna­
nIU.
Obrady należy uznać za owocne, a kon­
ferencję za w pełni udaną. Udział w niej
wzięło ponad 40 osób z czterech sąsia­
dujących ze sobą krajów Europy Środ­
kowo - Wschodniej. Konferencja posłu­
żyła wymianie wiedzy i doświadczeń in­
teresujących aktualnie instytucje kultu­
ry we wszystkich kraj ach i przyczyniła
się do nawiązania ważnych kontaktów,
głównie z przedstawicielami instytucji
(biblioteki, muzea, instytuty badawcze),
które zajmują się problematyką Śląska
i Pomorza.
W chwili obecnej materiały pokonferen­
cyjne w formie prezentacji komputero­
wych są przygotowywane przez Bibliote­
kę w Herne do pokazu w Internecie,
natomiast pełne teksty referatów zosta­
ną wydane w formie drukowanej w ter­
minie późniejszym. Z reminiscencji po­
konferencyjnych z przyjemnością odno­
towuję zauważalny fakt, iż na osobach
po raz pierwszy goszczących w naszym
mieście Wrocław wywarł wielkie i nie­
zapomniane wrażenie. W ciepłe wrze­
śniowe dni podziwiano nie tylko piękną
starówkę, ale zachwycano się też atmos­
ferą miasta i otwartością jego mieszkań­
cow.

Grażyna Piotrowicz

Zbiory ikonograficzne w Pradze

W dniach od 11 do 15 lipca 2005 r., w
ramach wymiany między Biblioteką Na­
rodową w Pradze a Biblioteką Uniwer­
sytecką we Wrocławiu, pisząca te słowa
miała możliwość zapoznania się z funk­
cjonowaniem kilku działów w bibliote­
kach i muzeach czeskich o profilu zbli­
żonym do Oddziału Zbiorów Graficznych
BUWr. W Klementinum (Narodni kniho­
vna) nie wydzielono specjalnego zbioru
o charakterze historycznym, a idea in­
deksowania lub katalogowania źródeł

ikonograficznych, znaj duj ących się w
różnych oddziałach specjalnych, na razie
nie jest uwzględniana w planach pracy.
Katalog komputerowy, wspólny dla
wszystkich bibliotek czeskich, zawiera
jedynie zbiory po 1945 r. (głównie doku­
menty życia społecznego) i jest tworzo­
ny bardzo schematycznie.
Najpoważniejsza historyczna kolekcja
grafik, fotografii, plakatów (ok. 200 000
obiektów) jest przechowywana w Mu­
zeum Rzemiosł Artystycznych w Pradze
(Umeleckoprumyslowe museum), w dzia­
le, którego kuratorem jest PhDr Von­
dracek Radim. Podczas wizyty możliwe
było zwiedzenie magazynów, zapoznanie
się z warunkami przechowywania, kon­
serwowania i zabezpieczania zbiorów.
Komputerowy katalog dostępny w cen­
tralnym systemie muzealnym jest trak­
towany jako kontynuacja katalogów
kartkowych. Stawiane sobie cele i zasa­
dy funkcjonowania wydają się tutaj naj­
bardziej zbliżone do praktyki Oddziału
Zbiorów Graficznych BUWr. Wynikiem
wieloletnich badań pracowników mu­
zeum była trwająca akurat w tym cza­
sie (czerwiec-wrzesień 2005 r.) wystawa
ze zbiorów państwowych i prywatnych
zatytułowana "Czeska fotografia 20. wie­
ku". Rozmiary ekspozycji spowodowały,
że podzielona na części tematyczne była
udostępniana w trzech centrach wysta­
wienniczych Pragi.
Nowoczesną, kontrowersyjną dla muze­
alników koncepcję "muzeum bez zbio­
rów" mogłam poznać dzięki wizycie w
Narodowym Muzeum Fotografii (Narod­
ni museum fotografie) w Jindrichuv
Hradec. Jest to instytucja założona w
2002 r., z siedzibą w remontowanym
nadal pojezuickim klasztorze, skupiona
na organizowaniu wystaw i gromadze­
niu informacji o czeskich zasobach foto­
graficznych, niezależnie od miej sca ich
przechowywania. W zamyśle twórców
powinno to być ogólnokrajowe centrum
informacji - rodzaj "wirtualnego mu­
zeum". Realizacji tego zamierzenia ma
służyć m.in. istniej ąca już pracownia
wykonująca dokumentacje w zapisie cy­
frowym.
Osobisty kontakt z osobami prowadzący­
mi prace badawcze nad zbiorami specjal­
nymi o charakterze ikonograficznym
pozwala mieć nadzieję na sprawną, re­
gularną wymianę publikacji i informacji.
Wymianą taką, ze względu na pokre­
wieństwo zbiorów, zainteresowani są
pracownicy czeskich muzeów i bibliotek
w równym stopniu jak przedstawiciele
środowiska wrocławskiego.

Iwona Bińkowska
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Praskie zbiory kartograficzne

W ramach wymiany między Wrocławską
Biblioteką Uniwersytecką a Praską Bi­
blioteką Narodową (oryg. N aro dni kni­
hovna Ceske republiky), tzw. Klementi­
num, zaplanowany został między inny­
mi pobyt przedstawiciela z Oddziału Zbio­
rów Kartograficznych BUWr. Wizyta ta
przypadła na pierwszy tydzień sierpnia
2005 r.
Klementinum słynące z przepięknej ba­
rokowej sali bibliotecznej, ozdobionej na
swojej osi zabytkowymi globusami, jak­
by już w samym założeniu zapraszało
miłośników dawnej kartografii. Budynek
położony na przeciwko głównego Magi­
stratu miasta mieści się więc w sercu
pięknej Pragi. U sytuowany jest jednocze­
śnie prawie tuż obok dwóch innych naj­
słynniej szych zabytków tego miasta, ja­
kimi są most Karola oraz widoczny z
niego zamek królewski - słynne Hrad­
czany.
Intrygujące było przywitanie organiza­
torki wspomnianej wymiany, która kie­
ruje Działem Współpracy z Zagranicą,
skądinąd przemiłej p. Dany Stankiewicz.
Zaskoczeniem dla piszącej te słowa było
to, że p. Stankiewicz ze zdziwieniem
przyjęła wiadomość o wizycie w Pradze
bibliotekarza o specj alności kartograficz­
nej. Swoją opinię skomentowała brakiem
jakiegokolwiek zainteresowania do tej
pory tymi zbiorami w Klementinum.
Ze wstępnej korespondencji poprzedza­
jącej wyjazd wynikało, że nie ma tam
wprawdzie specjalnie wydzielonego dzia­
łu kartograficznego, są jednak osoby,
które zajmują się kartografią. Okazały
się nimi dr Jan Sobotka pracujący w
dziale opracowania starych druków i
rękopisów oraz p. Edyta Lichtenbergo­
va - kierowniczka tamtejszego Działu
Opracowania, w którym kataloguje się
zarówno grafikę, jak i kartografię (zbio­
ry XIX- i XX-wieczne). Ze wspomnianej
korespondencji wiadomo też było, że
większe zainteresowanie wzbudzą zbio­
ry u p. Sobotki, bo są to dawne mapy i
atlasy.
Według relacji wspomnianego opiekuna

tej części zbiorów, zbiory związane z geo­
grafią w Klementinum (w tym atlasy)
wydzielone zostały w XIX w. W latach
30. XX. w. zaczęto się interesować opra­
cowaniem luźnych map. Do tej pory ist­
nieją ręcznie prowadzone księgi inwen­
tarzowe ze spisanymi tam mapami. Po
II wojnie światowej powstał również
odręcznie pisany, kartkowy katalog na
wielkoformatowych kartach (23,3 x 13
cm). Zaczęto im jednocześnie nadawać
sygnatury. Podobnie jak w przypadku
naszej Biblioteki Uniwersyteckiej, tam
również odbyła się akcja konfiskowania
map z różnych instytucji, w tym również
topograficznych. Co do tych ostatnich, u
nas było odwrotnie - to od nas bowiem
w czasach, kiedy były one jeszcze tajne,
na zarządzenie Ministerstwa przejął je
Instytut Geograficzny Uniwersytetu
Wrocławskiego.
W pomieszczeniu Działu Starych Dru­
ków, w którym znajduje się stanowisko
pracy Jana Sobotki, systematycznie opra­
cowującego zbiory kartograficzne w Pro­
gramie Master, zwracaj ą uwagę piękne
freski widniej ące na barokowym sklepie­
niu tego zabytkowego pomieszczenia.
Przedstawiają one znane z dawnych map
alegoryczne scenki pokazujące putta za­
jęte stosowanymi w kartografii przyrzą­
dami pomiarowymi.
Po wstępnym obejrzeniu, nie tylko pra­
cowni Oddziału, ale również przepast­
nych magazynów starych druków, biblio­
teki podręcznej oraz wspomnianej słyn­
nej barokowej czytelni z globusami wraz
z zaprezentowaniem w tej ostatniej cie­
kawie zaprojektowanego urządzenia
stopniowo rozjaśniającego salę, przystą­
piono do regularnej pracy w czytelni
Działu Starych Druków. Kolejno prze­
glądnięto zachowane w pudłach katalo­
gi z wspomnianymi odręcznie wykona­
nymi opisami, wynotowując wiele cieka­
wych kartografików zarówno map, jak i
atlasów. Okazało się, że te mało znane
zbiory zawierają wiele pozycji słynnych
kartografów, o światowej wręcz renomie,
począwszy już od XV w. Na szczególną
uwagę w klementyńskiej Bibliotece za­
sługuje wielki dar rodziny Lobkovic,

Praskie Klementinum

należącej do czeskiej szlachty. Podarowa­
ła ona do zbiorów tej Biblioteki ok. 3000
map oraz ok. 30 atlasów, a katalogowa­
no wówczas każdą mapę w atlasie. W
latach 50., w wyniku organizacyjnych
zawirowań, pozostało z tej kolekcji jedy­
nie ok. 2000 map i atlasów oraz ok.
1000 z innych źródeł. Najstarszą mapą
w kolekcji kartograficznej Klementinum
jest rękopis mapy Palestyny z 1421 r.,
natomiast naj starszym atlasem - jedno
z wcześniej szych wydań Geografii Pto­
lemeusza.
Bardzo ciekawe wyniki przyniosło do­
kładne przeglądnięcie wspomnianych
katalogów, ułożonych pod różnym kątem
w systemie odsyłaczowym. Pomimo po­
wtarzaj ących się w każdym z nich opi­
sów tych samych pozycji, po uporządko­
waniu zebranych informacji i posegrego­
waniu, okazało się, że opisy te wzajem­
nie się uzupełniają o nowe elementy.
Reasumując, w zebranym materiale już
na początku wyodrębniono najpierw gru­
py chronologiczne dotyczące: XVI, XVII,
XVIII, XIX i XX w., dodatkowo wydzie­
lając polonica oraz specyficzną grupę
map sekcyjnych, topograficznych. Uzy­
skano zadziwiający, w stosunku do po­
czątkowo wspomnianej opinii p. Stan­
kiewicz, obraz niezwykle bogatej kolek­
cji zarówno starych druków kartogra­
ficznych, jak i wydanych po 1800 r., nie
wyłączając również poloniców.
Ze względu na ograniczony do 5 dni czas
pobytu, zebrane wiadomości o poszcze­
gólnych kartografikach, różnią się pod
względem dokładności.
Przechodząc do bardziej szczegółowego
omówienia wyodrębnionych w tych zbio­
rach grup, poczyniono ciekawe spostrze­
żenia. Otóż w grupie zbiorów potrakto­
wanych chronologicznie, najlepiej repre­
zentowane są zbiory XVII- i XVIII-wiecz­
ne. To zjawisko charakterystyczne jest
dla wszelkiego rodzaju zabytkowych
zbiorów również w naszej Bibliotece (w
znanym Katalogu atlasów Mariana Ło­
dyńskiego w grupie XVII- i XVIII-wiecz­
nych atlasów pierwszeństwo w Polsce
przypada BUWr.). Jeśli chodzi o zbiory
XVI-wieczne, to znaleziono nawet parę
pozycji, których nie posiadamy w naszej
kartograficznej kolekcji. Zbiory te spra­
wiają czasem wrażenie obfitości z powo­
du katalogowania poszczególnych map
nawet w atlasach wydawniczo samoist­
nych i każda z nich otrzymuje osobną
sygnaturę. Zasada ta jest stosowana w
Polsce raczej wyłącznie w stosunku do
map w tzw. atlasach sztucznych, będą­
cych zbiorami ze względu na ich kolek­
cjonera, a nie wydawnictwach traktują­
cych formę atlasu jako całość. W ten
sposób automatycznie kolekcja wydaje
się większa. Tak właśnie, między inny­
mi, potraktowany został w Klementi­
num słynny atlas Abrahama Orteliusa
Teatrum orbis terrarum - wydanie z
1601 r.
Kolejnym, wynikającym z ogólnego pod­
sumowania spostrzeżeniem jest bogac­
two odnotowanych tam nazwisk naj­
słynniej szych kartografów w poszczegól­
nych okresach czasu - kartografów o
światowej renomie oraz reprezentują­
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cych najsłynniejsze firmy wydawnicze,
znanych również ze zbioru wrocławskiej
Biblioteki Uniwersyteckiej, lecz i takich,
których brakuje w tych zbiorach. Niektó­
re z nich znane były piszącej te słowa
jedynie z literatury. Jakąż więc przyjem­
nością było je zobaczyć - to tak jak po­
znać osobiście ulubionego autora publi­
kacji, którą się już czytało.
Wszystkie opisane tu zbiory kartograficz­
ne Klementinum, które sądząc z relacji
Jana Sobotki liczą jeszcze około 3000 nie­
opracowanych kartografików, z pewno­
ścią kryją jeszcze wiele wartych pozna­
nia niespodzianek.
Ważną częścią opisywanych zbiorów oka­
zał się też księgozbiór podręczny, nie­
zbędny przy ich opracowywaniu. Podob­
nie jak przy okazji penetracji samych
zbiorów specjalnych, i w nim zauważo­
no parę nieznanych, a cennych do od­
notowania pozycji, w tym czasopism,
które nie trafiły do naszej Biblioteki i nie
występują w naszych zbiorach.
Na zakończenie tej krótkiej relacji z
pobytu w Klementinum nasuwa się
mimo woli spostrzeżenie dotyczące
ogromnej korzyści z ciągłego poznawa­
nia mało znanych kolekcji i to w naj­
dziwniejszych, czasem nieocenionych
miejscach. Warta pochwały jest też for­
ma organizacyjna wymiany doświadczeń
między naszymi instytucj ami przez wza­
jemne wizyty pracowników.
Niewątpliwą atrakcją całego pobytu w
Klementinum, oprócz zamierzonej pene­
tracji zbiorów, okazało się nie tylko
mieszkanie w tak zacnych murach (po­
koje gościnne mieszczą się w budynku
Klementinum) oraz piękna, stara Praga,
lecz przede wszystkim stworzona nam,
dzięki p. Stankiewicz, możliwość nieod­
płatnego korzystania z odbywających się
na miejscu, w budynku Klementinum,
codziennych koncertów światowej sławy
kom pozy torów.

Krystyna Szykuła

350-lecie Kościoła Pokoju
w Jaworze

Obchodzenie rocznic służy budowaniu
wciąż nowej świadomości minionych
zdarzeń i wpływa na wizję teraźniejszo­
ści i przyszłości. Świętowanie jubileuszy,
nawet niezbyt "okrągłych", kreuje nowe
i trwałe wartości. Przykładem tego w

ostatnim czaSIe był jubileusz 350-lecia
Kościoła Pokoju w Jaworze, który oka­
zał się w pełni uzasadnionym powodem

:3

(j

do zorganizowania 9 września 2005 r.
międzynarodowego, polsko-niemieckiego
sympozjum naukowego przez Muzeum
Regionalne w tym mieście.
Przybyło około 40 przedstawicieli nauki
z Polski i z Niemiec - historyków, histo­
ryków sztuki oraz historyków kościoła.
Sympozjum podzielono na trzy sesje ­
południową i wieczorną w Sali Odczyto­
wej Muzeum Regionalne­
go przy ul. Klasztornej 6,
rozdzielone najciekawszą
- popołudniową w Ko­
ściele Pokoju przy Parku
Pokoju 2.
Zarys problematyki ba­
dawczej oraz dokumenta­
cyjny w swym charakte­
rze referat nt. "Utwory
okolicznościowe powstałe
z okazji rocznic istnienia
Kościoła Pokoju w J awo­
rze" wygłosił dr Piotr
Oszczanowski. Mgr Sobie­
sław Nowotny omówił za­
rysowo historię obiektu,
którego realizację rozpo­
częto 24 IV 1654 r. w ślad
za postanowieniami poko­
ju westfalskiego z Monasteru i
Osnabriick z 24 X 1648 r. Pokój ten nie

tylko kończył działania. .. .
wynIsZCZającej wOjny
trzydziestoletniej, ale i
ustalał nowy porządek
wyznaniowy na Śląsku.
Gwarantował on ewan­
gelikom całkowitą wol­
ność wyznania, wprowa­
dzaj ąc zasadę "czyj kraj,
tego religia". Pod naci­
skiem ewangelickiej ko­
rony szwedzkiej katolicki
cesarz austriacki zgodził
się na budowę trzech ko­
ściołów ewangelickich na
terenie księstw dziedzicz­

nych, które później nazwano kościołami
pokoju: w Głogowie (nie zachowany),
Jeleniej Górze i właśnie Jaworze. Cho­

ciaż budowle miały utrwalić i przypieczę­
tować zawarty pokój, to jednak planowa­
no je wznieść z materiałów nietrwałych,
czyli z drewna i gliny oraz bez dzwonnic
i szkół ewangelickich. Prace budowlane
w Jaworze postępowały tak szybko, iż
już 30 IX 1655 r. kościół przykryto da­
chem, a w 4. niedziele adwentu (19 XII)
tego roku od prawiono w j ego wnętrzu

pierwsze nabożeństwo. Kolejne lata uzu­
pełniły wnętrze świątyni chrzcielnicą
(1656), organami (1663), amboną (1670­
1671), stropem kasetonowym (1671) i oł­
tarzem (1672).
N astępny prelegent dr Hans Caspary
mówił o wyjątkowości opisywanego
obiektu - jednej z 800 pozycji na liście
Światowego Dziedzictwa według kryte­
riów UNESCO.
Z kolei mgr Ewa Grochowska-Sachs
przybliżyła uczestnikom sympozjum tre­
ści heraldyczne i ikonograficzne lóż szla­
checkich ze stropu znajdującego się pod
najwyższą kondygnacj ą kościoła.
Następnie uczestnicy sympozjum przeszli
do Kościoła Pokoju i zwiedzili obiekt.
Cennym uzupełnieniem wcześniejszych
wystąpień okazały się uwagi mgr Anny
Grynszpan o problematyce konserwacji
zespołu barokowych kartuszy herbo­
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wych oraz dwóch epitafiów. Wielkie wra­
żenie na uczestnikach sympozjum zrobiło
połączenie wiedzy historycznej i arty­
stycznej zaprezentowane w referacie
mgr. Przemysława Kmiecia i mgr. Raine­
ra Sachsa nt. historii organów Kościoła
Pokoju w Jaworze. Wszystkich urzekły
informacje historyczne i zaskoczyły pre­
cyzyjne dane techniczne na temat in­
strumentu i jego kolejnych konserwacji.
Przybyłych szczególnie oczarował mi­
strzowski recital organowy, złożony z
utworów polskich i niemieckich. Przy­
znać trzeba, że tylko dwujęzyczni odbior­
cy przeżyli wyjątkową ucztę duchową,
jaką stworzyło wspaniałe tłumaczenie
dwujęzycznego profesjonalisty, jakim jest
Pan Rainer Sachs.
W sesji wieczornej mgr Rainer Sachs
scharakteryzował historię dzwonów ko­
ścielnych, które w dniu sympozjum wy­
eksponowano na jaworskim rynku, zaś
inż. Roman Janusz podsumował przebieg
prac remontowych. Po kończącej obra­
dy dyskusji i podsumowaniu nastąpiło
otwarcie wystawy pt. "Kościół Pokoju w
ikonografii i dokumentach", przygotowa­
nej przez dyrektora Muzeum Regional­
nego w Jaworze mgr. Mirosława Szkiłą­
dzia i mgr Edytę Łaborewicz.
Warto zauważyć, że bohaterem drugie­
go planu podczas tego jaworskiego wy­
darzenia naukowego były zbiory Biblio­
teki Uniwersyteckiej we Wrocławiu. Nie
tylko wiele eksponatów pochodziło ze
zbiorów specjalnych tej wrocławskiej
książnicy (starodruki i grafiki), ale prak­
tycznie żaden z wygłoszonych referatów
nie byłby możliwy do przygotowania bez
wykorzystania bibliotecznych zbiorów
Gabinetu Śląsko-Łużyckiego. Korzyści ze
zorganizowanej im prezy naukowej oka­
zały się obopólne: zarówno dla Jawora,
jak i dla Biblioteki Uniwersyteckiej we
Wrocławiu. Jawor po raz kolejny zazna­
czył swoją obecność na naukowej mapie
Dolnego Śląska, a mieszkańcy regionu
przez najbliższe tygodnie będą mieli oka­
zje zapoznawać się z dziejami swojego
najcenniejszego zabytku. Korzyści odnio­
sła jednak także Biblioteka Uniwersytec­
ka we Wrocławiu. Zbiory BUWr. stano­
wiły bazę do przygotowania wielu wystą­
pień i zostały spopularyzowane, a dyrek­
tor Mirosław Szkiłądź przekazał Biblio­
tece w darze wydane ostatnio przez
Muzeum Regionalne albumy o Kościele
Pokoju w Jaworze i przewodniki po wy­
stawach. Grzegorz Pisarski

XII Międzynarodowy Festiwal
Muzyki Wiedeńskiej we
Wrocławiu

16 października br. Koncertem Galowym
zakończył się XII Międzynarodowy Festi­
wal Muzyki Wiedeńskiej - od J. Lanne­
ra do R. Stolza - organizowany we Wro­
cławiu oraz w innych miastach pod egi­
dą Ministra Kultury RP, Konsula Gene­
ralnego Republiki Austrii oraz Rektora
U ni wersytetu Wrocławskiego. Organiza­
torzy tegorocznej edycji Festiwalu: Biblio­
teka Austriacka, Towarzystwo Koncerto­
we i Ośrodek Kultury i Sztuki składają
wyrazy wdzięczności i serdeczne podzię­

kowania Jego Magnifi­
cencji Rektorowi Prof.
dr Leszkowi PachoI­
skiemu za objęcie pa­
tronatem honorowym
tej imprezy muzycznej
oraz udostępnienie
pięknych sal m uzycz­
nych znaj d uj ących się
w gmachu Uczelni.
Już tradycyjnie Festi­
wal rozpoczął się w
Auli Leopoldyńskiej
Koncertem Młodych Talentów,
w którym wystąpili uczniowie,
studenci i młodzi absolwenci
szkół muzycznych z Wrocławia
oraz z Korei i Meksyku (Jakub
Bieszczad - tenor, Agnieszka
Guzek - skrzypce, Justyna Il­
nicka - sopran, Katarzyna Il­
nicka - skrzypce, Dorota Kisza­
kiewicz - sopran, Marcin Kru­
pa - tenor, Sung-Kyu Lim - te­
nor (Korea), Mateusz Myrlak ­
tenor, Łukasz Motkowicz - ba­
ryton, Laura Freia Schroder ­
sopran (Meksyk), Dorota Sła­
bolepszy - sopran koloraturowy,
Andżelika Wesołowska - so­
pran). Solistom towarzyszyła Wrocławska
Orkiestra Festiwalowa im. Johanna
Straussa pod dyrekcją Jana Ślęka. Kon­
cert prowadziła Elżbieta Szomańska.
Niezwykłym wydarzeniem muzycznym
był koncert zatytułowany Niezapomnia­
ne melodie z udziałem Violetty Villas,
zorganizowanym także w Auli Leopol­
dyńskiej. Publiczność niezwykle gorąco i
serdecznie przyj ęła tę wielką gwiazdę
polskiej sceny muzycznej. Artystce towa­
rzyszyli Maciej Kieres - fortepian i Bar­
tosz Kieres - kontrabas. Koncert prowa­
dził znakomity aktor scen wrocławskich
Henryk Teichert. Niezapomnianych wra­
żeń melomanom dostarczył Salonowy
Zespół Muzyczny "Orfeusz" w składzie:
Andrzej Szykuła - skrzypce, Ireneusz
Szykuła - kontrabas, Tadeusz Witek ­
flet, Stanisław Tomanek - fortepian,
Zbigniew Wojciechowski - instrumenty
perkusyjne, w koncercie zatytułowanym
Jesienny Souvenir de Mona Lisa, ofe­
rując ogromną dawkę muzyki w rytmie
czardasza, tanga, walca, marsza i polki
takich kompozytorów, jak Joh. Strauss,
Joh. Schrammel, H. Zander, Ph. Farbach
i in. Na zakończenie Festiwalu, w Kon­
cercie Galowym zorganizowanym w Stu­
diu Polskiego Radia wystąpili wybitni
soliści Teatru Muzycznego w Łodzi, Do­
rota Wójcik - sopran, Krzysztof Marci­
niak - tenor, oraz Opery Śląskiej: Hu­
bert Miśka - tenor. Koncert uświetnił
pro£. Jan Miodek.
Pierwszy Międzynaro­
dowy Festiwal Muzyki
Wiedeńskiej - od J.
Lannera do R. Stolza ­
we Wrocławiu - został
zorganizowany w 1993
r. Koncerty w ramach
tego festiwalu odbywa­
j ą się również na tere­
nie Dolnego Śląska i w
innych miastach w Pol­

sce. Na koncertach wykonywana jest
muzyka popularna symfoniczna przede
wszystkim kompozytorów austriackich,
przeznaczona dla naj szerszych kręgów
słuchaczy. Koncerty festiwalowe odzna­
czają się pełną frekwencją i dużym uzna­
niem publiczności i krytyki muzycznej.
Międzynarodowy Festiwal Muzyki Wie­
deńskiej powstał z inicjatywy Jana Ślę­
ka, dyrygenta i dyrektora artystycznego.
Stroną organizacyjną zajmuje się Dalia
Żminkowska - (kierownik Biblioteki
Austriackiej) - dyrektor Festiwalu.

Dalia Żminkowska
fot. archiwum
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BIBLIOTEKOZNAWSTWO,
KULTUROZNAWSTWO

Jan MOZRZYMAS (red.), O naturze i
kulturze, Studium Generale, Seminaria
interdyscyplinarne, t. X, 2005, AUW No
2789, 468 s., ISBN 83-229-2642-1, cena
35 zł

Jan MOZRZYMAS, Wykład inauguracyj­
ny na Uniwersytecie Wrocławskim. Paź­
dziernik 2005. Symetrie, chaos i frak­
tale, 2005, 12 s., ISBN 83-229-2648-0,
cena 5 zł

Tadeusz MIKULSKI, Pisma wybrane,
2005, AUW No 2762, 362 s., ISBN 83­
229-2610-3, cena 35 zł

JĘZYKOZNAWSTWO

Włodzimierz WYSOCZAŃSKI, Językowy
obraz świata w porównaniach zleksy­
kalizowanych. Na materiale wybranych
języków, Slavica Wratislaviensia CXXX,
2005, AUW No 2676, 398 s., ISBN83­
229-2599-9, cena 35 zł

Aleksandra KRAJCZYK, Dorota KUB I­
CA, Prima via. Wstępna nauka języka
łacińskiego. Słownik, sentencje, 2005,
AUW No 2807, 56 s., ISBN 83-229-2644­
8, cena 5,50 zł

Jarosław ROMNIKIEWICZ, Ireneusz
ŻEBER, Podstawy języka łacińskiego dla
studentów prawa, wydanie II poprawio­
ne i uzupełnione, 2005, AUW No 2634,
126 s., ISBN 83-229-2635-9, cena 14 zł

MATEMATYKA, FIZYKA, CHEMIA

Stanisław PRZESTALSKI, Elementy fi­
zyki, biofizyki i agrofizyki, dodruk,
2001, 576 s., ISBN 83-229-2127-6, cena
38 zł

POLITOLOGIA

Urlike NOTARP, Die deutche politische
Rede, Monografie Centrum Studiów Nie­
mieckich i Europejskich im. Willy Brand­
ta Uniwersytetu Wrocławskiego 16,
2005, AUW No 2736, 109 s., ISBN 83­
229-2600-6, cena 12 zł

PRAWO

Bogusław BANASZAK (red.), Przegląd
Prawa i Administracji, t. LXVII, 2005,
AUW No 2775, 251 s., ISSN 0239-6661,
cena 24 zł

SOCJOLOGIA

Leszek KWIECIŃSKI, Parki technolo­
giczne jako element polityki badawczo­
rozwojowej w Polsce i w krajach Unii
Europejskiej, AUW No 2791, 2005, 318
s., ISBN 83-229-2632-4, cena 28 zł
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tel.: (71) 375-28-09,
teL/faks: (71) 375-27-35
e-mail: biuro@wuwr.com.pl
Dział Handlowy:
tel.: 341 12 41, 375 28 90, 375 28 85 tel./
faks: 341 14 98
e-mail: marketing@wuwr.com.pl
www.wuwr.com.pl

E-BIULETYN DOLNOŚLĄSKIEGO FESTIWALU NAUKI

VIII DOLNOŚLĄSKI FESTIWAL NAUKI
WROCŁAW, 16-23 WRZEŚNIA 2005 R.
LEGNICA, 7-8 PAŹDZIERNIKA 2005 R.

WAŁBRZYCH, ZĄBKOWICE ŚL.,
21-22 PAŹDZIERNIKA 2005 R.

JELENIA GÓRA,
28-29 PAŹDZIERNIKA 2005 R.

WWW.FESTIWAL.WROC.PL

NR 10/2005 WROCŁAW, 2005-10-13

Szanowni Państwo!
VIII Dolnośląski Festiwal Nauki we
Wrocławiu i Legnicy już za nami. Ser­
decznie Państwa zachęcamy do wspomi­
nania z nami tamtych wydarzeń podczas
oglądania naszej internetowej galerii za­
wierającej kilkadziesiąt naj ciekawszych
fotografii (więcej http://www.festi­
wal. wroc. pl/galeria).
Jednakże koniec wrocławskiego DFN
nie oznacza wcale końca wrażeń - cze­
kają na nas jeszcze pozostałe regional­
ne edycje DFN. w programie imprez re­
gionu znajdziecie Państwo powtórki naj­
lepszych imprez ze stolicy Dolnego Ślą­
ska, a także nowości.
Serdecznie zapraszamy na:
. pokaz Koła Naukowego Studentów Che­

mii "Allin" Chemia porusza wyobraźnię
(Jelenia Góra i Wałbrzych),

. wykład dr hab. Jadwigi Sołoducho Leki
tylko leczą...? Zastanów się, zanim się­
gniesz po pigułę? (Jelenia Góra i Wał­
brzych),

. pokaz Chemiczne żarty; prowadzony

przez mgr inż. Joannę Cabaj i mgr inż.
Marka Doskocza (Ząbkowice Ślą­
skie).

A co poza tym oferuje nam Festiwal w
regionie?
Wałbrzych
21-22 października 2005 r.
DFN w Wałbrzychu rozpocznie się wy­
kładem inauguracyjnym prof. Andrzeja
Wiszniewskiego pt. Dobra i zła nauka.
Tematem wykładu będą problemy etycz­
ne związane z rozwoj em techniki oraz
ryzyko powodowane przez naukę pozba­
. ..

WIoną sumIenIa.
Organizatorzy wałbrzyskiego DFN zapra­. .
sza] ą m.In. na
. wykład mgr Jerzego Speila Planeta Zie­

mia dotyczący naszej planety i jej miej­
sca w Układzie Słonecznym,

. wycieczkę połączoną z wykładem Aktyw­
ność sejsmiczna Ziemi prowadzonym
przez geofizyka dr. Pawła Wiejacza; w
trakcie wykładu zostaną zaprezento­
wane zagadnienia związane z aktyw­
nością sejsmiczną Ziemi; prowadzący
opowie o efekcie tsunami i związa­
nych z nim wydarzeniach w Kalinin­
gradzie, na Podhalu i Sumatrze w
2004 r.

Ząbkowice Śl.
21-22 października 2005 r.
Ząbkowice Śl. proponują na początek te­
mat niebanalny Wampir - postać histo­
ryczna w nauce; prowadzący wykład
prof. dr hab. Paweł Kafarski uważa, że

warto ukazać te stworzenia w nowym
świetle.
W wachlarzu imprez znajdziecie Państwo
m.In.:
. pokaz Skrzydlata pasja; swoje hobby

modelarstwo i latanie zaprezentuje inż.
Jerzy Markiewicz

. sławny już Cyrk fizyczny,

. warsztaty dziennikarskie,

. wycieczkę z przewodnikami PTTK
Szlakiem Cysterskim Ziemi Ząbko­
wickiej (Ziębice, Ząbkowice Śl.).

Jelenia Góra
28-29 października 2005 r.
Wykład inauguracyjny Jak widzą zwie­
rzęta i czy warto im zazdrościć? popro­
wadzi pro£. Henryk Kasprzak.
Na mieszkańców Jeleniej Góry czekają
m.In.:
. wykład Nowoczesne metody ustalania oj­

costwa, genetyka dr Beaty Nowakow­
skiej;

. wykład ekologa mgr Andrzeja Paczosa
Skalne osobliwości Jeleniej Góry i okolic;

. wykład Kotlina Jeleniogórska, okolica kró­
lów, podczas którego o ciekawostkach
przyrodniczych (i nie tylko) związa­
nych z historią Kotliny Jeleniogórskiej
opowie mgr Marian Piasecki.

Więcej informacji na temat Festiwalu w
regionie znajdziecie Państwo na naszej
stronie internetowej
www.festiwal.wroc.pl
Serdecznie zapraszamy na wszystkie
imprezy! Agnieszka Tarnowska
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Koszykarki wicemistrza Litwy ­
ARVI Mariampole zdobyły
Puchar Rektora UWr

XXVI Międzynarodowy Turniej w Koszykówce
Kobiet o Puchar JM Rektora UWr rozgrywa­
ny był we Wrocławiu, Brzegu i Siechnicach
w dniach 22-25 września 2005 r. z udzia­
łem ośmiu drużyn z Polski, Litwy i Niemiec.
Zespoły prezentowały wysoki poziom sporto­
wy, mając w swoich składach gwiazdy euro­
pejskiej i światowej koszykówki. W druży­
nie ARVI Mariampole, aktualnego uczestni­
ka Klubowego Pucharu Europy, wystąpiły
m.in. reprezentantki drużyn narodowych
Litwy i Rumunii oraz bardzo dobra Amery­
kanka.
BBVL Lipsk - czołowy zespół bundesligi
Niemiec - miał w swoim składzie reprezen­
tantki Australii, Kanady, Czech, Rumunii i
Polski, ma aspiracje odgrywać główne role
w żeńskiej koszykówce swojego kraju (naj­
większą niespodzianka było dopiero 7 miej­
sce w naszym turnieju).
Polskie drużyny ekstraklasy PLKK i I ligi
PZKosz prezentowały również w turnieju
bardzo dobrą grę, a gwiazdami były mistrzy­
nie Europy z 1999 r. - Ilona Mądra (MUKS
Poznań) i Beata Predehl (AZS VIII LO To­
ruń) oraz 3 aktualne brązowe medalistki
Mistrzostw Europy Kadetek (MUKS Poznań).
W drużynie Akademickich Mistrzyń Polski,
AZS-ie Poznań, wyróżniała się reprezentant­
ka Polski Natalia Mrozińska. Zespół gospo­
dyń - Akademicka Reprezentacja Wrocławia
- złożony z najlepszych studentek drużyn:
Ślęzy Siechnice i AZS-u Uniwersytetu Wro­
cławskiego dzielnie stawiał czoła profesjona­
listkom i walczył z wielką determinacją we
wszystkich meczach do ostatnich sekund.
Choć wygrać się nie udało żadnego z czte­
rech meczów, to przygoda z najlepszą pol­

SPORT AKADEMICKI

ską i europejską koszykówką była z pew­
nością doskonałym testem i doświadczeniem
w koszykarskiej edukacji.
Uroczystość otwarcia turnieju odbyła się w
pięknej, zmodernizowanej, kameralnej hali
UWr przy ul. Przesmyckiego 10 na Karłowi­
cach, która udekorowana i lśniąca robiła na
gościach duże wrażenie.
W szystkie ekipy defilowały przed kibicami i
VIP-ami, wystąpił zespół Mistrzyń Polski w
tańcu nowoczesnym "Jast" oraz przygrywa­
ła Kapela Ludowa "Marcin y".
Otwarcia dokonali: rektor minionej kaden­
cji, wielki sympatyk i promotor uniwersytec­
kiego sportu - pro£. Zdzisław Latajka oraz
pani prorektor ds. studenckich UWr - pro£.
Teresa Łoś- Nowak, po czym drużyny i za­
proszeni goście uczestniczyli w plenerowym
spotkaniu towarzyskim przy hali, a czas
umilały "Marciny", tradycyjnie pomagając w
integracji koszykarskiej.
Przypomnieć należy, że poprzednio w hali
uniwersyteckiej ostatni raz turniej rektora
UWr odbył się w 1992 r. - XIII edycja, a
zwyciężyła wówczas trzecia klubowa druży­
na Europy, wielokrotne mistrzynie Polski ­
Olimpia Poznań (trener Tomasz Herkt) z
najwyższą na świecie koszykarką Małgorza­
tą Dydek (2,13 cm wzrostu).
Mecze grupowe naszego turnieju wygrały
zespoły: gr. "A" we Wrocławiu - ARVI Ma­
riampole, gr. "B" w Brzegu - Cukierki Odra
Brzeg. Zawody o miejsca 5-8 odbyły się w
Siechnicach, a o 1-4 w Brzegu na Opolsz­
czyźnie i tym samym po raz pierwszy w
swojej historii turniej nasz zagościł w sąsied­
nim województwie.
W trakcie turnieju, w sobotnie słoneczne
popołudnie, dla relaksu i uspokojenia boisko­
wych emocji, drużyny odbyły 5 godzinny rejs
statkiem pasażerskim "Goplana" po Odrze,
gdzie zawiązały się koszykarskie międzyna­
rodowe przyjaźnie. Piękne zakątki zabytko­
wego Wrocławia od strony Odry i jej kana­
łów, sprzyjały w swojej niesamowitej scene­
rii i niecodziennej atmosferze, by turniej
nasz utkwił w pamięci jego uczestnikom nie
tylko ze względu na sportową rywalizację
Uroczyste zakończenie odbyło się tuż po
meczu finałowym, stojącym na najwyższym
europejskim poziomie. Drużyny otrzymały
okazałe puchary, a najlepsze zawodniczki
nagrody i upominki. Puchary i nagrody wrę­
czali: JM Rektor UWr - pro£. Leszek Pachol­

ski, Kwestor UWr Ryszard Żukowski, koszy­
karska para 50-lecia na Dolnym Śląsku
Mariola Kudłak-Marzec i Mieczysław Łopat­
ka, niżej podpisany - główny organizator
turnieju, oraz władze miasta Brzeg.
Po zakończeniu imprezy w reprezentacyjnej
Sali Ratusza w Brzegu odbyło się uroczyste
spotkanie Przewodniczącego Rady Miejskiej
i Burmistrza Miasta z Rektorem UWr pro£.
Leszkiem Pacholskim w obecności sponsorów
i organizatorów turnieju.

Wyniki meczy finałowych XXVI Turnieju o
Puchar Rektora UWr - 25.09.2005 r.
o 7 miejsce (w Siechnicach): BBVL Lipsk­
Akademicka Reprezentacja Wrocławia 85:41
o 5 miejsce (w Siechnicach): MUKS Poznań
- AZS KK Jelenia Góra 63:57
o 3 miejsce (w Brzegu): AZS Poznań - AZS
VIII LO Toruń 64:62
o 1 miejsce (w Brzegu): ARVI Mariampole ­
Cukierki Odra Brzeg 79:63

Końcowa kolejność turnieju
1. ARVI Mariampole - wicemistrz Litwy
2. Cukierki Odra Brzeg - ekstraklasa PLKK
3. AZS Poznań - ekstraklasa PLKK
4. AZS VIII LO Toruń - I liga PZKosz
5. MUKS Poznań - I liga PZKosz
6. AZS KK Jelenia Góra - ekstraklasa

PLKK
7. BBVL Lipsk - bundesliga Niemiec
8. Akademicka Reprezentacja Wrocławia
Najlepszą zawodniczką turnieju została Au­
sra Naidenieme (ARVI Mariampole), królo­
wą strzelców została Monika Sibora (AZS
Poznań) - 105 pkt, najlepszą koszykarką
w zespole Akademickiej Reprezentacji Wro­
cławia była Aleksandra Urban, a w druży­
nie AZS KK Jelenia Góra - Iwona Kaszu­
wara (wychowanka KU AZS Uniwersytetu
Wrocławskiego ).
Sponsorami turnieju, oprócz Uniwersytetu
Wrocławskiego, byli: Urząd Marszałkowski
Województwa Dolnośląskiego, Urząd Mar­
szałkowski Województwa Opolskiego, Urzę­
dy Miejskie we Wrocławiu, Brzegu i Siechni­
cach, Klub Środowiskowy AZS we Wrocławiu,
Drukarnia "TiR" i Zakłady Cukiernicze
"Odra" w Brzegu.
Organizatorzy turnieju: Klub Uczelniany
AZS UWr., Obiekty Sportowe UWr., Klub
Sportowy "Cukierki Odra" Brzeg i WTK Ślę­
za Siechnice. Waldemar Pasikowski
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22.11.2005 r.
Pro£. dr hab. Lucjan SOBCZYK
Piękno życia
1. Czy piękno jest detiniowalne?
2. Czy istnieje absolutne piękno?
3. Co może o pięknie powiedzieć fizyko-che­

mik?
Pro£. dr hab. Adam Jezierski - wprowadze­
nie do dyskusji

29.11.2005 r.
Pro£. dr hab. Elżbieta LONC
Malaria - komary - bakterie
1. Jakie są postawy ludzi wobec chorób

wczoraj i dzisiaj?
2. Dlaczego nie można ograniczyć występo­

wania chorób tropikalnych?
3. Jaka jest przyszłość mikrobiologicznych

preparatów?
Pro£. dr hab. Bożena Płonka-Syroka - wpro­
wadzenie do dyskusji

Q
Prof. dr hab.

ANNA SADOWSKA

(20 III 1937 - 10 X 2005)

Paleobotanik, profesor zwyczajny Instytutu
Nauk Geologicznych Uniwersytetu Wrocław­
skiego, kierownik Zakładu Paleobotaniki.
Były prodziekan ds. socjalnych studentów
Wydziału Nauk Przyrodniczych.
Wybitny specjalista palinostratygrafii trzecio­
rzędu Polski, wychowawca wielu pokoleń
palinologów, nauczyciel akademicki, organi­
zator i koordynator badań naukowych.
Wieloletni członek Międzynarodowej Federa­
cji Towarzystw Palinologicznych. Członek
Komitetu Botaniki PAN, Komisji Paleonto­
logii Komitetu Nauk Geologicznych PAN,
Komisji Nauk o Ziemi PAN, Rady Nauko­
wej Instytutu Botaniki im. W. Szafera PAN
w Krakowie. Przewodnicząca Wrocławskiego
Oddziału Polskiego Towarzystwa Botanicz­
nego i Sekcji Paleobotanicznej, członek Pol­
skiego Towarzystwa Geologicznego i Opol­
skiego Towarzystwa Przyjaciół Nauk. Od­
znaczona Złotym Krzyżem Zasługi, Medalem
Komisji Edukacji Narodowej oraz wielokrot­
na laureatka nagród Rektora Uniwersytetu
Wrocławskiego. Urodzona we Lwowie, zmar­
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Wykład pt. Czas - koniec i początek wygłoszony
przez prof. Grażynę Pstrokońską-Nawratil z Akademii Muzycznej (druga od prawej)

11 października 2005 r. w Studium Generale

6.12.2005 r.
Pro£. dr hab. Józef KOSIAN
Fenomen Angelusa Silesiusa
1. Kim był Angelus Silesius?
2. Jaka była istota jego przesłania?
3. Na czym polega aktualność jego myśli?
Pro£. dr hab. Leon Miodoński - wprowadze­
nie do dyskusji

13.12.2005 r.
Pro£. dr hab. Jerzy MOZRZYMAS
Od neuronu do mózgu i od impulsu do my­
śli

ODESZLI NA ZAWSZE

ła we Wrocławiu po długiej i ciężkiej choro­
bie. Uniwersyteckie pożegnanie Profesor
Anny Sadowskiej odbyło się 14 październi­
ka w sali im. J. Czekanowskiego, a uroczy­
stości pogrzebowe na cmentarzu Osobowic­
kim.

Prof. dr hab.
JÓZEF ADAM KOSIŃSKI

(7 III 1929 - 14 X 2005)

Emerytowany profesor zwyczajny w Uniwer­
sytecie Wrocławskim, historyk książki i bi­
bliotek, naukoznawca. Ukończył studia filo­
logii klasycznej w Uniwersytecie Wrocław­
skim i bibliotekoznawstwo w Uniwersytecie
Łódzkim. Bibliotekarz Biblioteki Zakładu
Narodowego im. Ossolińskich (1958-1971).
Od 1987 r. związany z Instytutem Informa­
cji Naukowej i Bibliotekoznawstwa Uniwer­
sytetu Wrocławskiego, gdzie wykładał histo­
rię książki, naukoznawstwo i prowadził se­
minaria magisterskie, w latach 1990-1999
profesor w Instytucie Informacji Naukowej i
Bibliotekoznawstwa. Uroczystości pogrzebo­
we odbyły się na cmentarzu na Skowroniej
Górze przy ul. Działkowej.

1. Jak "rozmawiają" ze sobą neurony? Na
ile możemy wsłuchać się w te "rozmo­
wy''?

2. Jak neurony "zapamiętują" i "uczą się"?
Czy wiemy czym jest myśl?

3. Komputer i mózg - więcej podobieństw
czy różnic?

Prof. dr hab. Marek Jutel - wprowadzenie
do dyskusji

prof dr hab. Jan Mozrzymas

Doc. dr
AŁEKSANDERPATR EK

(26 II 1930 - 19 X 2005)

Emerytowany nauczyciel akademicki, uzna­
ny specjalista prawa konstytucyjnego, wycho­
wawca licznych pokoleń młodzieży i kadry
naukowej.
Dziekan Wydziału Prawa i Administracji
Uniwersytetu Wrocławskiego w latach 1975­
1980, długoletni kierownik Zakładu Prawa
Państwowego.
Wniósł duży wkład w rozwój współpracy
naukowo-badawczej z europejskimi ośrodka­
mi uniwersyteckimi. Wybitny znawca prawa
wyborczego i zagadnień polityczno-ustrojo­
wych państw kontynentu afrykańskiego.
Wielce zasłużony dla wrocławskiego środo­
wiska akademickiego, działacz społeczny,
wyróżniony wysokimi odznaczeniami pań­
stwowymi.
Uroczystości pogrzebowe odbyły się 25 paź­
dziernika na cmentarzu przy ul. Bujwida we
Wrocławiu.
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